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G e n e r a i i s s i rn u s S ł a l i  n

© stosunkach anglo - radzieckich
M o s k w a ,  25. 1. Radio radzieckie podało następujący 

komunikat agencji Taęs.
W  . azecie .Jrawda" dnia 23 i. 

teotało opublikowane „i «hado.e- 
rządu Wielkiej Brytanii w  

iWiązkn z artykułem zamieszczo- 
ttyun w „Prawozie" Onia 15 ałycz- 
,ttta 1947 i , pt.: „Be-vtii zm k a  się 
atgrl<i • radzieckiego układu o po- 

Osocy 'ta jem nej". .
-Jednocześnie dniu 16 styczni. 
ilnisier spraw zagranicznych 

Wielkiej Brytanii wystosował do 
prezesa Bady Ministrów ŻSRR 
Sttdina za pośrednictwem posła 
angielskiego w ZSRR Patiersona 
Pismo następującej L eści:

ri-Poczuwam się do wdzięczności 
ta przyjazne przyjęcie, jakiego do 
*Hf»ł w  Moskwie siei imperialne­

go sztabu generalnego, feldmar­
szałek Montgomery. Z zalrie-e-o- 
wunietm studiowałem jogo spra­
wozdanie o rozmowach przupi owa 
dzonycb z Panem.

Jesteśmy jednak zaniepokojeni 
wysuniętą przez Pana . sugestią, 
jakoby ci.glo • radziecki układ. o 
sojuszu i współpracy powojennej 
mógł być uważany w  Londynie 
jako „zamieszony w  powietrzu", 
i że układ ten mógłby być uważa­
ny za zamieniony przez Organ i- 
rację Narodów Zjednoczonych.

Tep punkt Idzenia, w sposób 
najbardziej dezorientujący przy­
pisano mnie osobiście w artykule 
opublikowanym w  „Prawdzie" z'

K o m u  tymczasowości
Mieliśmy dotychczas w Polsce sytuację niezwykłą i 

tligdzie na świecie nic praktykowaną. Sytlii cję sprzeczną 
«- zasadami demokracji parlamentarnej, według której w 
rządzie zasiadają tyłku przedstawiciele stronnictw popiera­
jących go, podczas gdy krytykująca i przeciwstawiająca 
s ię . poczynaniom rządu opozycja powsti zymuje siv od bra- 
-iią na siebie wspóSodpowiedziąłności za realizowanie wj 
linii politycznej, której nie pochwaiz. Inaczej było u nas. 
Pan Mikołajczyk, a pod jego dyktando i inni przedstawi­
ciele PSL w rządzie i w aparacie państwowym, krzyżowali 
Poczynania większości rządu, który sami reprezentowali. 
Pan Mikołajczyk był jednakże nie tylko przedstawicielem 
legalnej opozycji, ale również mężem opatrznościowym 
nielegalnego podziemia oraz tubą i informatorem pewnych 
drogich Polsce kół zagranicznych. Taka rola wicepremie­
ra wywołałaby największe oburzenie, co więcej, byłaby w 
ogóle nie do pomyślenia w żadnym z tych państw, którego 
dyplomaci tak uporczywie i gcrąęo stawali zawsze w o- 
kronie „uciśnionego11 pana Mikołajczyka. Jedynym usnra- 
^iedłiwieniem, jakie miał pain Mikołajczyk na swoją Óbrc- 
hę i jakim posługiwali się jego protektorzy zagraniczni 
było twierdzenie, że to ,,w5aśąie pan Mikołajczyk, a nie 
^iększość rządowa reprezentuję prawdziwą wolę narodu,

’ on . jedynie realizuje dążenia całego społeczeństwa poi- 
skiego że wobec tego... cel uświęca środki.

Wyniki wyborów do Sejmu Ustawodawczego wyka­
pały niezbicie, kogo właściwie pan Mikołajczyk reprezen- 
tlije. W okręgach przemysłowych, na Ziemiach Odzyska­
nych, w wielu okisgach wjejskich klęską p. Mikołajczyka 
piła wręcz druzgoęąca. Owe 10 proc. głosów, które ze- 
°rat oan Mikołajczyk, pochodziły głównie z wielkich miasi, 
S,dzi{ skupiają się byli obszarnicy i. fabrykanci, s..abro"L,ni- 

i spekulanci, ideowe ekspozytury londyńskie i zwyczaj-; 
bi płatni agenci zagraniczni, ponadto p ło d z i ł y  -me z tyeh 
okręgów wiejskich, w których do niedawni szalał terror 

. ®*ndyęki i gdzie zastraszeni chłopi z obawy przed odwetem 
Podziemia oclapaii' się z glosowaniem na Blok Stronnictw 

tycznych.
Stad wniosek jasny, że nawet tych 10 proc. gJosów 

0fldanyęb na pana Mikołajczyka nie można uważać za 
'v.Vraz pebkiej opinii publicznej.- Pan Mikołajczyk straci] 

tv+uj £)0 zas-adania w rządzie i korzystania z przy­
wilejów członka rządu dla prowadzenia swej roboty dy- 
Vversyjnej w kraju i za granic^

Dokonane wybory stanowią przejście od stanu tym- 
Masowości do okresu stabilizacji. Na progu tego okresu 
Sl?'bi!i-/acii musimy odrzucić wszystko, co dotąd harno- 

nasz postęp icn umocnieniu demokracji i podnoszeniu 
z ruin powojennych, ażeby nie rozpraszać naszych 

s'l na gry i gierki polityczne i dyplomatyczne, a natomiast 
s*mpić całą uwagę i wszystkie wysiłki ną produktywną. 
Pwiową pracę. Nie możemy sobie pozwolić na to, aby ,̂ 
łog, kto siedzi przy kierownicy skomplikowanej maszyny 

NóRhyowei, ustawicznie sypał piasek w jej tryby. Nowy 
r*?d polski rausi być złożony tylko z ..takich ludzi, którzy 
O czyw iście a nie tylko słownie, stoją na gruncie 
^Szłych w Połsce Ludowej zmian społecznych.1 którzy w 

pełni popierają naszą dotychczasowa politykę zagra- 
b'cznąt której słusrność potwierdza niemal codziennie bieg 

Padków ną arenif międzynarodowej, a szczególnie w 
■lawach niemieckich.

-Rola „konia trojańskiego11 skończyła się, chociaż nie 
jak owego legendarnego konia trojańskiego. Dowo- 

‘ ^  to, że historia sie, nie powtarza i te  kto chce odwracać 
stecz koła historii, łatwo san- pod te koła dostać się może.

dnia 15 jiycznla. W  artykule ty™1 
została zacytowadj i niewłaści­
wy sposób interpretowany jedno 
zdanie z - ego przemówienia wy- 
gioszc i,t^o przez radio w  dniu 23 
grudnia. W  istocie poyvsdiiii!ein, 
to ramo co crówili inni główni so­
jusznicy, a mianowicie to, że J- 
pierają oni swą politykę na Orga­
nizacji Narodów Zjednoczonych. .

Nie mogę zrozumieć, co ukrywa 
się za tymi rozw iżoniami. Arty­
kuły w  „Prawdzie", zdziwiły mnie 
szczególnie, gdyż o ile zrózumia- 
*em ze słów feldmarszałku Mont­
gomery, zaznaczył Pan, że nie jest 
tu. usoblstyi.. punktem widzenia 
Pana w  sprawie tego układu. Za­
znaczam, iż nie jest to t»ż i moim 
punktem widzenia.

W  związku z tym, że „Prawda" 
-publikowała fan wprowadzający 
w błąd attykuł nie ma iinego 
wyjścia, jak tylko złożyć oświad­
czenie, które chciałbym przedło­
żyć °anu, Wyjaśniając ponownie 
punkt widzenia Rządu Jego K ró -■ 
iewsklej Mości -v sprawie tego u- 
kłatlu mam. zamiar opublikować 
to oświadczeń: o;

22 stycznia Prezes Rady Mini­
strów ZSRR generalifisimas Stalin 
wystosował do ministra spraw za­
granicznych Wielkiej Brytanii od­
powiedz w następującym brzmie­
niu! '

„W  odpowiedzi na pismo ^ana 
z d-nia 18 stycznia, nurzę przy­
znać, że Pańsliio oświadczenie, iż 
W . Brytania nie jest, vz -^osunku 
do nikogo związana żadnymi zobo 
„Iązjniami poza tymi które wy­
nikają z ustawy Organizacji N a ­
rodów Zjednoczonych, wywołało^ 
we mnia pewne zdżi\.'ienie. W y ­
daje mi się, że takie oświadczenie 
i,ez odpowiednich wyjaśnień, mo­
że być zużytkowane przez : to - 
aów przyjaźni anglo -'radzieckiej. 
Dla mnie jest rzeczą jasną ze nie­
zależnie od zastrzeżeń .aktatr 
anglo - radzieckiego i niezależnie 
od tego, jak dalece te zastrzeżenie 
osłabiają znaczenie tegn traktatu 
w okresie powojennym, istnienie 
ukłridu anglo • radzieckiego na­
kłada zobowiązania na nasze 
kraje.

Te właśnie okolićznoSci miałem 
na myśli, gdy w dniu li września 
1946 roku w swym wywiadzie z 
Aleksandrei.. Werihem, oś1 riadczy 
Jem, że —  Związek Radziecki jest

zwiąrauj tiaktatem o wżjjęmnej 
pomocy przetiwko agresji nie­
mieckiej z W , Brytanią". M a więc 
zobowiązania w stosunku do W . 
Bry tanii, nie licząc ' zo-bowiązań 
wynikających z ustawy O N Z,,

Pismo jednak Paua oraz oświad­
czenie rządu brytyjskiego całko­
wicie wyjaśniają sprawę i nie zo­
stawiają jakiegokolwiek miejsca 

' do nieporozumień. Obecnie jasne 
jest, żb Pan i Ja mamy odnośnie 
trał: ,atu anglo -  radzieckiego teii 
■sam punkt widzenia. Co się lyczy 
rozszerzenia traktatu an-jlr-ra- 

dzieckieęo, o któ.ym wspemine 
specjalne oświadczenie kządi B.y 
tyjskiegi., muszę powiedzieć, że 
jeż.£d; ma się mówić o takim prze­
dłużeniu, lo przed przedłużeni ern 
tego umadu konieczna jest jego 
zmiu. a w  celu usunięcia zastrze­
żeń, które tylko osłabiają ten 
układ. Tylko po zastosowaniu ta­
kiej proeedućy można by mówić 
poważnie o przedłużaniu tego u- 
k lado.

» N e w  S t a t e s m a n  a n d  N a i i o n « :

jssi niistrzowski
Pismt, „N ew  Statfesmun ar. 3 

Nattiom." poświęca sytu-a-cji w  Po-1 
sce (Bugi aint; fauł, w  którym  czy- 
jacuy m. in.: .„Państwo poJistk - 
znafdiuot! siię oibaorie w. 0-bli-CŁ.j 
bairdizo . po W ażny cli zagad-iień,
noEjwiąaanie talk' w aen ioh  spraiw 
ja k  urucihomienifc prze-mysf-n, 
pmaj’ ow-dzeniie reform y ludnej 
odibudo-w- zru j,now'ainaj stoilicy i 
zagoistpo-dtoowa-me Zfem  Za-ui-Od- 
nich byłyby  w ielk im  - o-bedąże- 
niem  na wei dflia państw o diaileilco 
w.gkśz.yek ziaso-baun gospodar- 
czyci, niiiż Fai-Jka : „uniej zni- 
smcao-nych przez w ojną. A  jedimik 
rząd po-lB-kd z  pówcdz-eiiiam roż- 
wią-suje te trudne ze gadirui eńiti w  
ra-ma-c-h o-gólnepo Planu Odibudo- 
w y, ' opracowanego n-ićziwjicle 
szk .seo-ółowo. M istrzowski plan 
ministra Mi-n-ua ma na celu zt3-mia 
nę Po-lskj z przelud:nionepi pań­
stwa ro-lnićzego w  państwo • prze­
m ysłowe o kwitnącej gospodarce 
ro łńej i wieU^ich ruchli-wyc-h por 
taoh. Praca nau odbudową jest 
pcndjtawą brtu  F o^ski jako pań- 

słwia i  każda zm iana rządu była­
by szkodliwą. Polska rba dó wy­
boru iromtj iiuowanie o-becner ]f-

niii poiUityczn-=-j iun ah-a-or w e ­
wnętrzny".

„N ew  Statesman and Natioon’’ 
podkre Ja, że  sytuacje w  Po-lsce 
sosteł*5 na ogół fa łs zy w e  przed- 
stawiu-nia yrzez pr.:sę bryty,--s-ką 

■ i amerykańską. M ikoła jczyk  zo- 
sitał przjiisfawi-ony jako reprezen 
taut demokracji. L ecz P S L  nie 
jest j-uż diawnyor Stromr-ictwem 
Ludiowym sprzed 20 lat. Od 
P S L  odpadły c emokriayozne u- 
grupowania z któ-rych jedno w e . 
ozło w  skład J^tron-nictw
Dęmok-ra-tyczjnych, drugie zaś wy 
staw iło własną listę wyborczą

P S L  opiera się głównie na or- 
gamjesłcj-aci] podai-emnytdi. Ele- 
inerty  , na jba-rdzie j  rea kcy j«e  
przeniBonęłj’' do oddiiiałó-n P S L  
ną p row ircji.

Rozpatrując szczegółowo układ 
sił pKriiłymznydh w  Po-lsce i uza­
sadniając pos1 .nięeia rządowe 
żnaieJnąiiące do ukróć en.'a terro­
ru '..N ew  StŁteomua ano N ation” 
podkreśla, że prasa zegrymczn® 
r ii er t ety nie udz-iela ty le  miejsca 
wiadomościom o morderstwach 
dokonanych przez terrorystów  
na dzi ałaczach demokratycznych, 
jak  opowiiactkom M ikołajczyka.

Miefeê eciiiy ifai pulksa w swawle llfiwltc

w oparciu o gaspe-darózo zfednoestone Niemcy
Dziennik „P M ”  zajm uje się w  

artykule wstępnym  planem  w 
sprawie . N iem iec, przedsrawio- 
nym  przez republikańskiego do ­
radcę do spraw zagram czriyph 
Duilepa. Daiennik poJłareśla, że 
plan ten, przew idujący stworze­

nie v* Europie Zachodniej bloku 
dokoła gospodarczo zjednoczo­
nych Niemiec' jest „nie tylko nie 
bezpieczny lecz 1 niepraktyczny” 
Jest on „arogancka jednostron­
ny, lekceważy bowiem interesy 
i pragnienia słron n&jbarilziej

R a m c J i o i '  ?  i p G ' . v i a i J a  w a l k ą

■lo,
Paryż, 25. 1. Nowy prem-er fran­

cuski Ramadier wygłosi) dzisiaj 
krótkie przemówienie radiowe, po­
święcone głównie zagadnieniom 
walki z inflacją. Rąmadier oświad­
czył, że nowy rząd zamierza be2 
zasó-zeżeć. kontynuować politykę 
dpflacyjną Rząd będzie zwalczał 
inflację także irogą utrzymania 
równowag, hudżetowej. Następnie

preri Rpmadier wskazał na niabez 
pieczenstwo ciągłej emisji nowjrch 
biletów bankowych i zapowiedz'ał 
ostrą walkę ze spekulacją waluto­
wą. Rząd. „jw eźm ie wszystkie naj­
bardziej drastyczne środki dla unie 
szkodliwiórua tycb, którzy speku­
lując na zniżce frank? rujnują do­
brobyt publiczny.

dte ta rz rsrfziecki do .. Ziediwićzóncl Europy" ChurcjiiUa

„C o sle, pózą MeaiM
i ducha chn^cijańskiego

Ostatnie utworzenie Kom itetu 
Zjednoczonej Europy, na którego 

I ,czele stanął Churchill, spotkało

K ryzys .rzaitowy 
we Wioszech

Rzym. 85 l. P rem ier włoski 
I do O-aspeo; pdlbył w- piątek dn 
24 hm. cały szereg paóai^ z orzy 
".ódoama stronnictw polj-tycz- 

| nj7ch w celu - utworzenia now age 
rządu.; Kgmuniści uziwleż-

udzliał w  rządzie od przyje- 
I c ia  pro-giraimu, lrtóry w dz.iedz.i- 

j  nie polityki zagranicznej zmierżś 
do ra-zj •wrócenfa ■ niezawisłości 

i Włoch i litrzymahia pokoju, Je­
śli ohiodz: o prlityfkę tarz-

, ną. komuniści pragną umbmfeniiia. 
instytucji republik® ńskich, śtaibii- 

I lizacji waltAy, 'w alk i przeciw ko 
jbezrotouciiu i drożyźnie, odfcańo- 
j wy, unarnuowieniitL banku wło- 
|f k iego j.ra? p-zemysłów elt-Ktrycz
•ńego i c h em i e mego.

się z pstrym komentarzem radia 
mosk,ewsikiego Kom entarz pod­
kreśla, że deklaracja „rezygnuje 
ze ws Belitrćh p rób ikreśłenia 
„U n ij E uropejsku j”  ; j ej  przysz­
łych g’ra’ ic. M ów i ona rozległ 8 
o ideałach dawnej kultury i o r ­
ganizacji w duchu chrześcijań­
skim” .

Drogą tak górnolotnego stylu 
autorzy deklaracji — stwierdziło 
radio —  prześlizgnęli się nad 
rzeczywistością. N iem niej ogólni 
kov-e zdania w yraziły  coś bar 
dziej określonego. Lord Tomplo- 
woód w y j ow iedział to, co Chur­
chill wolał zachować w  ukryciu 
p m .anowicie, śe wzorem kia na 
rodów brytyjskich m oże być bry 
„yjska „W jpoknota Narodów -; 
W idzim y więc, że pobożne 
mówtónie o jhrześoijaństwie 
prowadzi, (to opanowania pedt je ­
go poikrywkr, Europy i zbudowa-
rią tego nieba na ziemi -  koń­

czy komentarz moskiewski — 
które obecnie panuje w Indiach. 
Południowej Afryce ■ innych 

krajach brytyjskiego Oojnunon- 
wealthiu.

z<*in*“ resorvnajiiych, t. j. sąsiadów 
samych N iem iec” Republikanie' 
vw dają się żachowjw jać iąk  gdy­
by m ieli prawo dyktować politykę 
Zachodniej Europie bez względu 
na je j żye.,enia.

Dla nowojorskiego dziennika 
jest rzeczą jasną, że Anglia od­
nosi się z nieufnością do amery- 
kańskiej polityk i gospodarczej, 
o ' ow iająć się, iż wywoła ona de­
presje i w  konsekwencji kata­
strofalne skutki miedzynarodo. 
we. Jeśli chodzi n F n n c ję  — pi­

sze ,PM ” — to wszystkie w ięk ­
sze partie: socjaliści, komuniści
i katgltdy zgod; ą się na koniecz­

ność utrzymania N iem iec w sta­
nie uniem ożliw iającym  przygoto­
wanie nowej Wojny.

Dziennik przypomina DuHeso- 
wi, który w  planie swyiii zaleca 

nąoisk polityczny za pomocą po­
życzek, aaladów handlowj’cb < 
innych środków gespodarczych. 
że siłu mdifarpa j finansowa nie" 
musi nieść za sobą mądrości pu- 
litycsiaej.

Należy na margmesia nadm ie­

nić, że Dulles posiada W ieloletnie 
kontakty z w ieik im  przemysłem 
niemieckim, o czym jest ..pow­

szechnie w iadomo w  Stanach 
Zjednoczonych

Pala strajków w Australii
Canberra 25. 1. Na terenie 

prow incji , ausU-aiijakich Nowsi 
i Południowej W a lii  W ik torii i 
Karoliny doszło do poważnych 
/.atargów pom iędzy robotnikami,

Marshall razpoczar 
u rz ę i lp w a u re

Waszyngton, Sekreiiairr sf.ainiu 
,;SA, Maiiihall przyjm ie v. „obo- 
■ e dinlą 25 bm. szefów m isji dy- 
ylomat; czinych Waszyngtonie.

3ędżie to pi.envszy koniakt no­
wego sekretarza stanu łTSA z 
przedstawicielami dyplomacji,

a kierownictwem  zakładów I 
f abryk. Zatarg, te wybuchły z 
powoau zarządzenia wład-z admi­
nistracyjnych; reglamentujących 
c e n y 1 artykułów, p ierw szej po­
trzeby. Dekrat ten doprowadził 
do . natychmiastowej wwyżkj cen 
na wolnym rynku | do ukrywa­
nia przez kupców artykułów 
pierwszej potrzeby. Doprowadzi- 
!r to dc strajku w siocznj " l 
Sydney, oraz w przemyśle mle­
czarskim w Now el i  Południowej 
ćalii oraz wszystkich praci,wni- 

ków  - niech uników na terenie 
Wiktorii.
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Ż  k o a f e r e i k e i i  londyńskim
K!nmn?m*HHHi!

Austrii
S c ta m a r te  „rnwis* Hitlerem "

M a ń i i a c t w a ' l e a d e r a ' ■ 
n i e m i e c k i e j  : s o c i f K l d ć T O ó k r ą e i | i  

w  y  ' v o r u | ą  w e  F r a n c i  i o b u r z e n i e
Londyn, 25. i. Du Londynu 

pnybiT-waią w  dalszym  ciągu' 
delegata m niejszych p a p tw . W  
piątek rano na lotn isku ' londyń­
skim  w ylądow a ł czechosłowacki 
m inister spraw . zagranicznych, 
M aśaryk; p rzyby ły  z N ow ego 
Jorku. W  czwkrtek w ieczorem  
przyby ła  taim delegacja holen­
derska z  szefem  departamentu 
polityeauego m inisterstwa spraw 
zagranicznych Holandii, ‘ H enri 
vain Vredfernjburch na czele.

Jak in form u je korespondent 
Reutera, m inister Masa ryk  za­
m ierza pozostać w  L on d jn ie  ce 
riajmniej do 'p rzyszłe j’ środy. W e 
dług ustalonego porządku, d sien­
nego, Czechosłowacja ma zazna ­
jom ić konferencję, ze swym i p o ­

glądam i w  spraw ie traktatu z  
Austrią w , najbliższy w torek, a 
w  spraw ie • traktatu pokojow ego 
z' N iem canii w  czwartek po po­
łudniu. Stanowisko rządu ho­
lenderskiego , w  spraw ie traktatu 
z N iem cam i, m a być przedsta­
w ione w e  w torek  po południu.

-24. 1. (P A P ). Aiistriaic 
.ki m-iinfetsr spaaiw zaigrani csnyićih 
i k ierow nik  delegacji dusrbmr- 
k ie j  na KUufareocję sastępc-w 
m in istrów  soraiw . zagrań tanycłi 
w  Ujndytiie,- dr .K aro l Gruber 
przedstawił w  piątek reprezen­
tantom prasy b ryty jsk ie j Poglą­
dy rządu austeadfciegb nia warun 
ki traktatu pokojowego z  Austrią.- 
Gruba' wdrażał pogląd, żę te k -  
tat w in ien  spełnić 3 g łów m  zada

Mowy rząd w Grecji
M a k i m o s  p r e m i s r e i a

Londyn, 25. .1. (B A P j Z  A ten  
donoszą,' że ustępujący p ism ier 
greck i Tsaldaris po 2-godzinncj.. 
.nąradzie z przyw ódcam i fra kc ji 
parlamentarnych,' w  piątek po 

południu zgłosił się -do. króla, by 

poin form ow ać go, że  partie, 
tw orzące koa lic ję  rządową, .zga­
dzają się na p ow ie i zenk 'stano­

wiska prem iera - Dem etriosow i 

M axim osow ' Następnie M a- 
xim os odbył Konferencję z przed 

staw icie1 ami 6 stronnictw, wcho 

dzących do nowego rcą iu .

Do nowego rządu wchodzą na­
stępujące osobistości: prem ier

Demetrii >s Ma fim os (populista), 
w iceprem ierzy Kr.nstautin Tsal- 
duns (populista), który obejm u­
je  rów n ież tek ę  spraw  . zagra­
nicznych oraz Sofok les Venizs- 
los (liberał), .który będzie ró w ­
n ież' m inistrem  wojny, m inister 
spraw  w ew nętrznych G eorg Pa ­
pandreu (socjal-dem ckrata), m a­
rynarka '—  Pahayotis K am ello- 
pulos (narodowy uruoniata), od­
budowa —  gen. -StiljauoŁs Gona- 
tas (w yzw o len ie  narodowe), rol­
n ictw o —  A posto le j Alexa.ndr.is 

(reformdsta), m inister bez teki - r  
gen. Napoleon Zervas (w yzw o le ­
n ie narodowo).
‘ Tsaldaris otrzym ał stanowisko

wicepremiera jako przedstaw iciel 

większość^ a Venizeios jako 

przedstaw iciel upozycji. Człon­

k ow ie  now ego rządu zostali za­
przysiężen i p rzez króla.

Leon Hlism w Brukseli
Bruksela. ‘B. prem ier franoustoi 

Leon  E lum  przyby ł z  P  iiryża do 

Brukseli, ażeby  w ziąć udział w  

uroczystościach związanych z  80- 
tą noiozniisą urocbńn socjalisty - bel 
gijsiidegio V 3 jdervelda.

nia. 1) przywrócić- Ausuril je j ana. 
m ce z 1937 r o k u ; '2) Jkć j e j  uz­
nane stenowislko- m iędzynarodo­
w e i ,w ter, sposób zapewnić je j 
pełną niepodległość i  suweren­
ność, kąsając okupacje.; 3) spo- 

■ wpd iiwać jasne i trw ałe oddziele 
nie Austrii od  N iem iec udu tylko 
pod wziględem 'politycznym, ale 
rów n ież w dziedzinie gospodar­
czej i- finansow ej. .

Najlepszą gwarancją niEpoidne- 
g łośct. Austrii.’ —  zdaniem  ' Gru- 
bera. będzie poparcie mTędzyna- 
rodiowe dla dem okracji austriac­
kiej.

Mń-dstar , Gnuiber' w yw odził d a - ' 
lej, t e  ze stanowiska Austrii, w y  
ni-ka iż  je s t  ona ofarą H itlera, -nie. 
zaś jego sojuszn czka, i  że rząd 
austri aicki odrzuca ża^adiniczo 
wszelk ie żądania w  sprawie od ­
szkodowań. Jednakże żądania w y  
m ier ion e  w  oświadiozeniiu przed­
stawiciela Polsikil n ie  dotyczyły 
odszkodowań i  niektóre z  nich 
—  jak oświadczył m ówce —  bę- 
diaie m ożna '% r “wnośiCią sipetóić 
bez trudności, podczas gdy in n e , 
n„pg? -wyru ogać p oważmiejszej 
dyskusji.

T\atoj m inister poruszył sprawę 

składu ■. ludnościowego Kairymitii 

oraz problerr uchodźców1, zn«jdi: : 

jących się jeszicze w  Austrii.
Iśż dalszym ciągiu swego przem ó­
w ien ia  Gruber oświadczył, że P~ 
beunj ; znajdu je się w Austrii 
546 tysięcy ośób WystedŁomych 
różnych k ra jów .' W ie le  z  tych o- 
sób współ prócowcło z  N iem canii 
na '.cu-emdę państw b nłkańskich

1 uciekło stamtąd podle z; s odlw-ro 
tu arm ii niem i ećłuiej. Śą rówT. ież 
wśród, nich hitlerowcy i faszy­
ści, niepoóądpm ifla dem okracji 
austriackiej. Austria niejędino- 
kł-otnie zwracała się w  te j spra-. 
.wie do sojuszniczej rady  kontro-' 

lii, lecz bezskutecande i  miała na­

dzieję, iż  kwesta® ta będzie omó 
wiońa na ob e jn e j kon ferencji w. 
zwiąabu z  traktatem  pokojowym . 
W' zafcuńcrórłu Gruber określił 

otbeione ctosunifci Austrii z sąs,a- 

óaimiii jalko dobre 1 sirarierdEił, że 
•w stosuraiKach z Jugosławią za- 
zn-'«czyaa się poprawa.

Paryż, 23. 1. P A P .. Prasa fran­
cuska.' rea.gu/j-e j  cburzenien aa' 
nowe przemówienie Scbumachs-ra. 
który oświadczył: ,,Hitler przegrał 
wojnę wskutek złych metod, nie 
Zgodzimy się nigdy na politykę 
fei-kłów. dokonanych na wschodzie 
czy zachodzie, żadne-' jednostroń--; 
ne zarządzenia v .nie wiążą' nas

<uwwiJwł.tBm‘'iWWiwyuwtai>iti/HB.'ieBŁ<wia'iw.'iaU8WiW-l»iiiwan.‘-Jł«.iri-sw *

Obrady kontarenr-jf 
paieuyńokiej

Lonum, 25. 1. PAP . Donoszą 
ue zędiowo, że w  pomedaiałek dlnia' 
27 fam. bedią wzuiowione abrajdy 
konferencji w  sprawie Palestyny. 
Otwarcia obrad dokona minister- 
ipraw zagrantózmjyidh Becin.,

przed zawarciem pokoju. Ostrze­
gam, ze gdy wahadło oducyt-a się 
i  jedr.,m. tóeruntoa, -wreca ono 

z tym więLse? siłą". Katolicka 
„Ańbe" twierdzi, że mania wiel­
kości cpuiowi je  naród nićmiecki. 
Przemówienie Schuimaehera nie 
pozostawia pc d tym względem 
/.aónyo7) jswipliwości, Courtacę w  
„Humanite" zapytuje, CZ7 Schn 
maeher jesl aacłępcą Hitlera i 
charakteryzuje go jako' przyjacie-' 
l a  Bevina“.. Przemówienie Schu- 
maciiera pit- ze ter publicysta jest 
niewątpliwie przełomowym wyda­
rzeniem w polityca -r iemiedkisj. 
Ten uo-wy Hitler cieszy, się po­
parciem Churchilla".-

€ z e c ii © s ł© w a c ja  p u p m ®  s t a n o w i s k ©  P  o ls ic i ^  ‘s r r a w k

gra nic na Od rze i m ‘
Oświadczenia presn. ̂ ottwr !a i min.

PR AG A, 25. 1. PA P . N a  posie­
dzeniu Centralnego .Komitetu Cze 
choslowackiej Fs rtii Komunisty­
czne! wygłosił przemówienie pre 
m-iei cBeebfasłrwecfci Gottwald, 
wjrażs jąc żal, iż stosunki ze 

słowiańską, demokratyczną P<tl- 
ską nie zostały jeszcze .osuateus- 
nae uregulowane, ■

W  częśu swego przemówieiUf 
poświęco.riej stosunkoni panują­
cym wśród eze.chósłowacikiego 
frontu iiarodowego, piemiur 
Gottwald ośVTi -la-ozył, iż niestety 
wśród czło-ukó’ . frontu uared^-

Norym berga, 25. 1. PTzed 7-0 
so-bwwym sądem dęnązifikacyj-
nym  roz-pjczęła się w  piątek ro-z- 
praiwa przeci w ko b. kańelerzowfi 
ftze »zy  Papanowi, uniew innione­
mu ' prżęz M iędzyn  Miodowy T-ry- 
bymał W ojenny Papen zasiadł 
pom iędzy sw^ m  adwotoartem 1 sy­
nem Framzem. Żona i  3 córki o-

ukajrżi-nego prEysi^chiwały Się ur 

ważnie.-z nateiczmnej siali sądo­

w e j 50-st ron ri|iicower,iiu aktow i o- 
ikarżeniia. A k t oskarżenia zarau. 
ca Papenow i noszenie złote j od­

znaki pair.uiii hiitlero-wskiaj, okazy 
.wainiie pomocy pi zy . do jściu. Hitic 
ra do właidzy, następnii-e popiera­
nie hitleryzmu oraz zajmowanie 
stanowisk w  rządzie h ifc , ow­
akim. Wychodzi się przy’ tym .z 
założenia, że MLędŁ-ynaroimoiwy 
Trybunał Wojenny uniewiinnił 
Papena jedynie w  zakresie -jego' 
dzjałalin .iśjai w  iinńyitóh krajach,- 
riiś zajął się , ątomiast odpowie­
dzialnością Papena - wobec N ie­
miec.

Adwokat Papena!, Kubuschok,

■wnosi o przekazanie sprawy Pa ­
pena kompetencji sądu strefy 
brytyjskie; lufa francuskiej. Sąd 
odrzucił wniosek obrońcy; . Sąd 
odrzucił również prośbę obrony 
c zwłokę w  celu dalszego przy­
gotowania sprawy, stwierdzając, 
że Papen miał dosyć Czasu.

Przem ów ien ie Papena, za j­
mujące się z  kolei jego karierą 
dyplomatyczną, nie dobiegło 
końca po up ływ ie  3 godzin,, gdy 
sąd odroczy) posiedzenie, aby 
um ożliw ić oskarżonemu dokona­
n ie  znacznego skrótu,

w ego spotyka się nierzadko ele­
menty reakc„ jE-», które lanjują 
prace nad odbudową kraju. Ele­
menty te przeciwne są wytycz­
nym czechosłowackiej polityki 
zag-ani-tzrui ;J czynią .torani. , 
aby Czechosłowacja wystąpiła ze 
wspólnego frontu na-odów sło­
wiańskich i sprzeciwiła się usta-.

graar.c
O drzt

V«AC£A/ NOSEK
bilizowaniu zachodnich 
świata słow iańskiego n 
i Nysie.

Min. Nosek or*um% memo- 
r a n t o n  ę z e s h m i o w j l  

w sprawie traktatu 
z Austria

FLAGA, 25. i. pap . Czecho 
słowacki minister., spraiw zapra- 
nacznych -Nosek wygłosił w  Pra

dze ^ rzem ów iede , w  którym- pod 
kreślił, iż  memorandiuna '"Czecho 
jłow ac ji, -przesłane kon fereh-j, 
zastępców . m in istrów  spraw  za­
granicznych w  Londynie, zaw ie 
ra żądania przeprowadzenia pe ­
wnych popraw ek gi-anitznych ns 
terytoraiu-nj Saiksondi i  ..Bawarii

Wspominając o sprawie p-rzy- 
lączei da do Czechosłowacji zie- 
nri Lytawsfciej minister Nosel 

‘ stwierdził, iże ludność czeróa te- 
gr terytoriuni domaga s ię . zjed- 
norter-ia z macierzą, . rónak za­
gadnienie to znlcrae jest od wy 
•trwałości miesakańców i stano­
wiska i  mocarstw na konferen­
cji pokojowej. Minister Nose! 
nadmienił również w  awodm prze 
mówieniu, że Czechosh" racja pc 
piice żąd?1 bia polskie, aby grani- 
ca je|. Oparła sdę na zpwszj o 
Nysę i  Odrą.

Oficjalny tekst traktatu
POkCjOWSRO z

i .
Bukareszt. specjak-y kr"rici 

pnzyiwi.ózł do Bukaresstu ofjcrj^l- 
ny tekst traktatu pokr kwage. z 
Rumunią. Tekst t©j- został natyrh 
miaisi ; doręczony wicepremderoiwi 
i mi:ni-'itroiw,j M.yraiw zaigrainiciz- 
nyeh Rumunii Taitaresou.

prsegiąj tygodniowe/
i P o lisa  znalazła się w  ubiegłym
tyg< dniu w  centrum yamtereao- 
wania światowej opinii publicz­
nej. Wybory powszechno w  Pol­
sce zasrodkov/aty nie tylko chwi­
lowo 'rwkgę świata na Warsza­
wie, ale- przez swe głębokie zna­
czenie będą zaliczone niewątpli­
w ie  ćto największych wydarzeń 
Ddeżącego roku. N ie będziemy się.
tu zastanawiali nad. znaczeróem 
rezultatów tych wyborów dla 
krają, dla narodu polskiego - —  
czynimy to i wwiem na innych 
łamuch naszego pasma; tu, na tym 
miejscu, ograniczymy się jedynie 
<do krótidej oęeny tego zjawiska 
z punktu -ródzema międzyndro- 
do ego. L

Wybory w  Polsce oczekiwane 
były! z niecierpliwością zarówno 
w kraju jak i za rranieą. I f  miarę 
zbliżania 1 się terminu wyborów  
rosłó zainteresowanie Polską orąz 
drogą, j=tką obierze ną przyszłość 
naród polski. Pewni dyplomaci i 
politycy, opracowuj ący ndestru- 

' dzenie schematy nowej „równo­
w ag i's ił“ w  Europie, pragnęli jak  
najrychlej zapełnić: tr ostatnią lu - 

£ kę na szachownicy europcj-ikiej 
i ciekawi byli ujrzeć nowe oblicze- 
tego —  w  ich mniemaniu —  ostat­
niego pionka. Równocześnie pu­
szczono w ruch wszelkie możli­
we sprężyny nacisku i nzantażu 
cray zmobilizowano wnzystkie 
rozporządząine środki, celem do­
konania zmiany w  nastrojach mas 
polskich -i odciągnięcia narodu 
polskiegr z drogi, nakreślonej 

śmiało przez P K W N  i realizowa­

nej kolejpo przez Kząd Tymcza­
sowi' i Rząd Jedności Narodowej. 
Prowadzona od chwili wyzwole­
nia I  o-lski wroga "jej kam panii 
propagandowa' i wojna nerwów, 
polegająca na ustawicznym „nę­
kaniu" i  uastrasagniu młodego or_ 
ganizmu państwowego z jego mło. 
dą władzą ludową, osiągnęła swój 
punkt Iiulmanacyjny w  przede­
dniu wybóró1 r.

W  ubiegłą niedzielę, 19 stycz- 
nia, 'naród polski rozwiać osta­
tecznie iluzje m isteó--' „wielkiej 
polityki", tak bardzo lubujących 
się w  kierowaniu innymi naroda­
mi, niczym pionkami, na s"achow_ 
nicy dziejów. Wolną wolą, wyra­
żoną w  wolnych wyborach, naród 
polski postanowił pozosfc ć w  tym 
obozie, do którego przyłączył się 
od pierwszej chwili swego w y­
zwolenia —  w  obozró wielkiej ro­
dziny narodów słowiańskich, w  
oh ecie demcteacji, postępu, spra­
wiedliwości społecznej i pokoju.

Polska objawiła się światu jako 
nowy kraj eparty na no^rych zrę­
bach ustrój i. społeczno-gospodar­
czego. Nah-czeny bolesnymi i zra- 
gi.rzn.ymi doświadczeniami nie­
dawnej przeszłości, zwodzony w  
ciągu wieków mirażami obietnic 
1 papierowymi gwarancjami Z a ­
chodu, naród polski, przejrzał 
brudną^ grę protektorów Niemiec, 
.przekuł zgubny , romantyzm w  
trzeźwy realizm i nauczył się. ce­
nić nagie fakty,' miast pięknych 
słówek. Oto dlaczego wybory nie­
dzielne przyniosły walne zwycię­
stwo Blokowi Smon: iictv' Demo­

kratycznych, oto dlaczego zdrowy 
rozsądek zatriumfował nad „ro­
mantycznym zaślepieniem";

W  Londynie zastępcy ministrów 
i--.praw zagranicznych „Wielkiej’ 
Czwórki" posunęli się naprzód w  
pracach nad prr.ygotowaniem 
prójektów traktatów pokojowych 

,z Niemcami t Austrią. Postano­
wiono uznać tę ostatnią wolnym  
i suwerennym państwem oraz 
wysłuchano poglądów delegatów  
Jugosławii i Polski na temat 
priyszłośui Austrii. Przeds tawia­
jąc roszczenia Jugosławii do słoi 
wiańskich obsizarów Styrii i K a - 
rymtńi, delegat jugosłowiański nie 
szczędził gorzkich słów prawdy  
pod adresem Austrii. Przypomniał 

• smutną rolę dawnej monarchii 
absourskiej, która od wieków  

była ośrodkiem światowego 
wsteo. metwa i reakcji, a jej rzą 
dy dały się szczególnie we znaki 
wszyrtkiiii podbitym ludom sło­
wiańsko m. Deiegat Jugosławii 
przypomni ał również uprzywile­
jowaną pozycję Austrii w  obozie 
satelitów Hitlera. Delegat Polski 
zajął bardziej łagodne stanowi­
sk! wobec pokonanej Austrii i za­
żądał jedynie słusznych odszkodo­
wań oraz gwarancji, że przyszła 
niepodległa Austria nie stanie się 
ponownie przedmiotem „Au- 
sphlassu1' niemieckiego.

W pracach nad przygotowa.- 
l  iem traktatu pokojowego z 
Niemcami, poświęcono znaczną 
część tygodnia na przedyskuto­
wanie szeregu skomplikowanych 
problemów proceduralnych 1 
technicznych. W  drugiej połowie 
tygodnia wir “ministrowie przy­
stąpili do ■ wysłuchania opinii 
przedstawicieli riiniejszvc.h państit 
na temat przyszłości Niemiec. Z ti-  

(znano się już ze stanowiskiem

delegacji australijskiej i pcludtuo- 
wo -afrykańskiej. W  przyszłym ty­
godniu miristrewip Wysłuchają 
delegacji innych krajów a mi°dzy 
innymi delegacji Polski. Wiemy, 
jakie będzie stanowisko naszej 
delegacji: Nienaruszalność granic 
wytycr-onyeŁ w  Poczdamie, od­
szkodowania wojenne, uzależnie­
nie odbudowy Niemiec jako pań- 
stw; od stopnia ich aemókraty- 
zacji i'd eh a7ifiKiacji oraiz żądanie 
podpisania truktatu pokojowego 
z Niemcami w  Warszawie,- łącznie 
z. nadaniem mu nazwy „treli lat.i 
warsizawskiegó". OezeKujemy tak­
że, że stanowisko Polski spotka 
się z należytym uznaniem wśrtV. 
so, uszników, —

, • * •
Ubiegły t/azień ^ukońcu,ył we  

Francji dwu i noŁUtzny osres 
prowizorium. Marzenie milionów  
.Francuró-" wyrażane y .haśie 
„rortir du proYisoire" przybrało 
n-E reszcie realne fo-rmy: Francja
ma już bowiem stały parlament, 
stałego prezycuntc Republiki, a 
ubiegły tydzień przyniósł jej u - 
tworżenie pierwusego stałego- rzą­
du.

Nowy rząd, utworzony przez so­
cjalisto Raimadieira, opera  się na. 
szerokim urachlarŁu koalicji par­
tyjnej od komunistów aż do pra­
wicowej gruyy niezależnych re­
publikanów Jedynie k ra jn e  Od­
łamy skupione w  P R L  („partia 
wolności") nie są reprezentowane 
w- nowym ga Ornecie. Pertijktacj! 
towarzyszące formowaniu pieirT- 
I?. ego stałego rządu RepubKdl 
ti-wały pełne pięć dni i rozhijały 

kilkakrotnie o niepr-^ejeonane 
stanowisko M R P (partia repubb- 
kańsho-ludowa), która odmawiała 
zgody na oddanie teki mm listur- 
stwa obronj 'naroawaej komuni­
ście. Staa iowc*a postawa prom  
Ramadiena oram eż nadto

wiedliwione żądanie partii kom u-, 
nistycznej' (najsilniejszej parói 
Francji), przełamały w  końcu 
opór M R P  i. pozwoliły zńkończyć 
podział tek, w  nowym rządne. 
Trzy kluczowe ministęrstwa, t. j 
ministerstwa spraw ' wewnętrz­
nych, zagranicznych i Obrony na­
rodowej znalazły się pod kierow­
nictwem socjalisty Dejweux, 

-członka MR.F Bidau-it i komu­
nisty' Billoux. Stanowiska wice­
premierów objęli czIl nkowde dwu  
najsilniejszych pju-til: Thóteż' (ko­
munista) i T&iógea. (M R P ‘. Mi.cd 
strami b e z ' teki zostali mianowa­
ni przedstawiciele trzeci i pozosca- 
łych mniejszych ńgtrupowań. 
Przedstawiony "gromadzeniu N a ­
rodowemu program nowego rzą­
du jest przede wszystkim progra­
mem ssosp -dcrczym, uziuającym 
na pier wŁ-Ł/m miejścu potrzebę 
kontynuowania - walki z inflacją. 
W  dzaiedzinie polityki, zagranicz­
nej, nowy rząd będzie kontynuo­
w ał politykę poprzednich rządów  
tymczasowych. Tak więc Francja 
weszła na drogę stabilizacji poli­
tycznej i gospodarczej . i należy 
powinszować narodowi francu­
skiemu, te zdołać wyjść z niebez­
piecznego okresu '? mczasowości, 
tuż w  przeddzień konferencji mo_ 
skiew^Eiei.

* * *
Dwa jn n e  kraje, YGodtiy i Gre. 

cju, przeżyto również poważne 
przesilenia rządowe, W e Włosr^ch 
prem. Alcide de Gaspead ■złożył 
sweja dymisję bezpośrednio p.o 
przybyciu, z - Waszyngtonu, gdzie 
bawfł’ z wizyto oficjamą. W  dwa 
dni później prezydent Republiki 
Włoskiej ce Ndcołs powierzył 
prem. d e 1 Gasperl misję..utworze­
nia nowego gabinetu. Jak dychać, 
de Gasperi zan liyrza utworzyć 
rząd opartj c wszystkie ugrupo- 
wańiia pariajnentarne w związku

z czym niektórzy obserwatora: 
przypuszczają, że de Gasper za­
mierza przenieść odpow_edziai- 
riość za podpisanie niepopularna 
go w ł iskiego traktatu pokojowe­
go na ta rk i wszystkich włpsjńfcł 
stronnictw politycznych. Nowi 
rząd -prem. de Gasperi mdałl ry się 
ograniczyć jedynie do realizacji 
programu fiospodiarcrogo i  spra- 
wowa^by władzę do ■ cze ru no­
wych wyborow pcwszechiiych to 
jest dp czerwca b; r.

VT Grecji nastąpiła ’ również 
zm p a  gabinetu. Dotychczasowy 
rząd premiera Tsałdarisa nodaJ 
się do dymisji / początkiem ub 
tygodnia, a w  ydątek wieczorem 
ogłoszono sk ła l noWeg' grdłinetu 
greckiego. Ha czele nowego rządu 
stanął, członek ■noiiarohistycznc -j 
partii populistów prem. Maaimas, 
a uteorzouy przez pJ.ego rząd 
różni się o tyle , od ' ‘pr.-ędlniego 
rządu 'Tsaldajrisa, że rozszerza 
prawioową koallaję rządową na 
-ilektóre partie z centrum Vf 
.skład now ele gabinebi w&sedi 
ponownie Tsf.i daris jako ministet 
spra-s. zagranicznych oraz praed- 
stawi-ielr pnawego centruni Ve- 
nizelos, Papandreu i Kennelopu- 
!los. Padobme ja t  w  dawnym rzą - 
daa-e, tok i w obecnym nie s.ą te* 
prezentowane ani lewicowo-libe­
ralna parna Sofulisa, ani tez krąs- 
szenie greckich partii lewico­
wych EAM , obejmujące, socjali­
stów, komunistów, p a r ię  chłop' 
.slcą i demokratów. Kobee tyć® 
otoznuoznych przesunięć w  Eto 
wyi.i rządzie nie można oczek*' 
w?ć jakiejś zaóacnkzej zamaK 
polityki wewnętrznej, czy zagró 'J 
oiczne: nowego gabinetu. Grecji 
pozostaiu,* nadc.1 ostatnim kró” 
jem na BaJkanaih. do k tó re j  
inożna jeszcze odnieść populnró' 
określenie „kocioł bałkański*.

O B Ś E R K A IO S

V
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KONFERENCJI POKOJOWEJ
W  Londynie za pn5redn'ciw ćh. 

korespondenta P A P  i jednoczt®, ■ 
n-e w. W a«szaw»e na kojhferencj1- 
P iasow  tj u ministra Mudzeiew 
s inego .podano do publicznej wia 
domośc1 stanowisko Polsk* w '
s p ra w i N iem iec.. . .,

N ie  będziemy tutaj przytaczali 
wszystkich szczegółów tego sta­
nowiska bowiem są one znane z 
prasy. Chcemy tylko zanalizować 
zarówno z punktu widzenia na­
szych narodowych interesów,

■ jak i z. punktu widzenia pokoju 
m iędzynarodowego przyczyny, dla 
których Polska wysuwa pod 
adresem Niemiec te, a nie. inne 
żądań a. .

Ppi-ce konieczny jest spokój i 
pokój. O iym  w»edzą wszy.cy. "a 
chyba najlepiej Niemcy, którym  
przecież nie trzeba opowiadać o 
ir tig izen iacb  Warszawy, .3 gru­
zach naszych miast wsi, ó  milio 
riach oi*ar ludzkich Ten zasadni 

/czy\cel nasze} nolityki wewnątrz 
nej i zagranicznej jest tdentycz- 
•ń.yz dążeniem narodów oalego 
świata: i ha ty m . polega właśnie 
siła pózycji Polski, w  życiu mię­
dzynarodowym Europy powpjen 
nej,

D rugim  celem  Polsk i, zresztą, 
ściśle pow iązanym  '* p o lityką  po­
koju . jest jak -n a jszybsza  ódbudo 
w a zniszczeń w ojennych . T o 
tym  n ie ' potrzebu jem y chyba o- 
• pow iadać nikomu, a zw łaszcza 
N ’ em cnm  bp-,'przecież oni dobrae 
w ied zą  do czego d op ro w a d z iła : 
P o lsk ę  ich polityka, zm ierza ją ­
ca do fcałków iteao w yniszczen ia 
narodu r.ir/ddeso. ł  ten cel: odbu 
dow a 1 zniszczeń pow o jen n ych . 
iesA iden tyczny z  in teresam i na­
rodów , św iata choć m oże n iektó 
t*s z nich' w  m n ie jsz jH i, an iże l1 
m y stopn u: odczu ły ogrom  zn i­
szczeń wr.iennycn, a le  też  w  
'm niejszym  stopniu, an iżeli my. 
pożycz-rirh- się do zw yc ięs tw a

' nad ''fcszr-zmem
Jeżel1 teraz przypomnimy sta- 

nowisk'n‘ rządu polskiego w  spra- - 
w ie  NH m't:.'c. Ł ;>■ przekonajmy -się, 
że każde ńa ze żądanie, każdy j 
nasz , postulat w  stosunku do,| 
Niemiuc nrfhpęjcny jest gjrpską j 

' o'-pokój Yroską o odbudowę. Tro- ; 
ską, która zaprząta umysły nie }, 
tylko P  i/śków ' ale i m ilionów 
szarych łudzi na całym ś w ic ie

N>e zemstą, a troską o pokój 
jest poriyt iówant* żądanie bez­
względnej demilitaryzaoji 1 dena- 
jłirikaoi' •N’ -anlec.' tali sarno,, jak' 
4ałefcttw.zr«czno.śoią polityczną
podyktowani- jest stwierdzenie, 
konieczności zjerim-czeoia N ie­
miec na hafcie prawS/iweJ demo 
kracji .NUft' .obiektywny nie u j­
rzy w  tym naszym postulacie nic ;j 
innego i ab tylko troskę o ,,okó,i i 
N ie  zemst/ a troską o pokój 00 | 
dyktowane łęst żądanie zniszczę 
nta • nieodbndowania prze/ 
Niemcy Przemyślu zbrojeniowe­
go, monopolów i trustów ideinie- ”, |l
ck'cb ' 't d b r o n r o ic ^  i spr»/
WiefiiwOścią pódyktowanc jes.1 
stwierdzenie konieczności rozwo­
ju rdeiTuec ' iego przemysłu, nie j 
zbędnego dla i r  cuna] >zovvan i a 
życia ludności w Niemczech. Dą- j- 
żeni" do szybszej . o llW dow y zni­
szczeń w o jey   '■* w  Polsce ,ka-
*alo nam zapisać wśród naszych 
żądań w stosunku do N 'em jęc 
spr=we reparacji sprawę zagwa­
rantowania szybkiego1 rozwoju 
krajów przez Ntomcy zniszczo­
nych. -p raw " ścisłej kontroli so­
juszniczej nad ^niemieckimi pia­
nami gospodarczymi tak, ab”  
Uwzględniały ópe ( r W W « w a s '» ,  
któro. Niemcy • muszą nU
rze-j narodów w yar'* c*onyc.h.

Na k on1 ec spraw a 

Stanicy polsko - nioęntet kle) 
sprawa naszych -?'em Żactwd- 
U*tb .Jakkolwiek ziemie te są 
iuż {.aktvi znię uolśfiie. to. icd-

•iak ten stan.'rzeczy winien byc
„m aln ie zatwierdzany na Konr 

K rc n c ji Pokojowej. Ta sprawa 
stora dla nas, i d!a. naszych sło­
wiańskich sojuszników jest. spra-' 
wą wprost zasadniczą' — jest 
lów nież sprawą pokoju,, sipokoju 

-i odbudowy Europy. /Każdy metr 
ziemi, który odpadł na zacho­
dzie ud Niemiec do Polak1, , Każdy 
zakład przemy .iłowy, który . prą
eowal- d la , Niemiec, a .obecnie pra 
cuje ' dla Polski, je s t 'b itw ą  twy- 
graną o utrwalenie pokoju w  R11 
rop‘e Jest bitwą wygraną w  w a l­
ce o odbudowę, zniszczeń' w ojen­
nych.

Uwieńczeniem tych naszyc-h 
postulatów w stosunku do N ie­

miec jest żądanie podpisania po­
koju w  Warszawie.

Gdzie, jak nie w  zrujnowanej 
Warszawie, którą musiałaby w y ­
tężyć wszj stlrie swoje nadłama­
ne s iły ,. hy po prostu rozmieścić 
.delegatów sygnatariuszy pokoju 
z N iem cam i przed oczam) tych, 
którzy p izyw yk li, .podpisywać 
w ielk ie akty międzynarodowe we 
wspaniałych pałacach stanie 
upiorne, widm o wojhy, przema­
w iając gruzami domów warszawą­
skich uljc i dzielnic? Gdzie, 'ja k  
nie w  Warszawie, wzrok podpi­
sującego „pokój warcząwski" błą­
dząc po Ępinąch miasta, oceni g i­
gantyczny wysiłek narodu pol­
skiego, dźwigającego -się zh

zgliszcz J gruzów? I ten fakt, fakt 
podpisania traktatu pokojowego 
w Warszawie, jeszcze raz podkre­
śliłby jedyny cel naszej polityki, 
jedyną troskę naiudów ■ świata 
troskę ó pokój i odbudowę. '• 

Korespondenci zagraniczni ha 
konferencji prasowej u fhinlstra 
M odzelewskiego m toicsow an. .ę 
nadzwyczaj, czemu to-pan m ini­
ster w  sprawach niejniee-ldch jeź­
dził tylko do Moskwy, a nic tio 
Waszyngtonu lub do Londynu. 
Usłyszeli oni odpowiedź, z której 
Wynikło, że chętnie przedstawi­
ciel Polski pojechałby w  spra­
wach pokoju z Niemcami do Lon­
dynu i Waszyngtonu, gdyby Pol 
ska spotykała w  tych zachodnich

stolicach takie same zrozumienie 
f l i s  swych interesów narodowych 
< państwowych, jakie spotyka w  
Moskwie. Ta dobitna odpowiedź 
ministra MbazeU W..!;!- gv, ticpe.l 
iiiuiia oświadczeniem "a' tym, ?.<i 
Popska nie widzi w Niemca cn j 
na razie ani partii, ani człowieka, 
który mógłby poprowadzić Niem­
cy po dronze dem >kr-cji —  osta­
tecznie określiła pozycję Polski na 
Konferencji Pokojowej z Niemca­
mi. ,

Polska wystąpi na Kon fcr cd i  
Pokojowej, jako chorąży pokoju 
i odbudow i w pierwszych szere­
gach demokratycznych narodów 
świata.

S. ŁU W IC Z

Nagrody i premie dla pracowników
■ UłóWnaz Komisja Wyndlazczoścl 

ki;b,:iUii--'iŁ‘i .• C.Z P.H zekwalitikó- 
waia now.e 'ąjomysly 'ulepszeń 
technicznych których "autorkmi są 
pracownicy hutnictwa. Iflż. Soko­
łowski, wykona na hucie '„Fer- 
rum" nowy łyp oporki przeciw- 
pełznej, j dającej duże oszczędno-

ści. Ministerstwo Komunikacji *u- 
móifild 118.550 sztuk nowych 0- 
porek. pr Pilza z huty „Stalowa 
W ofa" uzyskał nowy sposób pro­
dukcji nadsiarczanu amonu. ’ Inż. 
Wilczyński, oh. oh- Jesionetk, K ieł­
basa, Dudziak, . przerobili starą 
bezużyteczną tokarkę na .hucie

„Baildon" na zataczarkę. Zataczar 
ci były dotychczas sprowadzane 
wyłącznie z zagranicy 

Pomysłem przystosowania, sta­
rych tokarek dp innych Czynności 
oraz skonstruowaniem nowych u- 
rząd,żeń do zataczania frezów za­
interesowały się inne huty łuż

Moskwa. — .Prawda zamiesz­
cza artykuł biemiera Ukrainy 
Chruszczowa jnuwiaiący. rozwoj 
Ukrainy w ciągu -29 tar władzy 1-ra­
dzieckiej. phrusuczoW stwierdza 
że w 1940 r. pr-łdukeja sątaego tyl, 
ko wielkiego przemysłu radziec­
kiej Ukrainy wyrażała się sum) 
poliaci 22 miliardy rubli, to ;as-i 
wy nośna U razy więcej niż w ro­
ku 1913 W  porównaniu z rokiem 
1913 wydobycie węgla, wytadiame 
żelaza i stali wzrosłe 3— 4 krot-ńle. 
Rozmiary _ produkcji maszyn hvlv 
w 1940 roku -0 razy większe ,niz 
w roku 1913 s produkcja energii 
elektrycznej wzrosła 24 razy.

V' 1914 roku na Ukrainie było 
14' Wyższych -uczelni, w których 
■odbierało naukę" ‘niespełna 27 tys. 
studentów. W roku 194u Uk.ainc 
p.usiadała 105 wyżrz.yol. , uczelni 

których uczęszczało prawie 123 
iys. studentów- W .30 tys, szkół 
;.K bierało naukę iicólo 6 milionów 
izieci. R.jdczab rstatniej wojny 
traty wywołane » i k o  przez bez 

.i/średnie zniszczenie wyrażają się 
,)lbr?ymią sumą 285 miliardów, 
rubli, .Natychmiast ’ po wyzwoleniu 
Ukrainy p :zystąpiono do odbudo­
wy zniszczonych obiektów w .0- 
parciu . o przemysł stworzony na 
wschodzie ZSRR z inicjatywy ge­
neralissimusa Stajina. Qbęcny 
plan pięcioletni przewiduje wv- 
datki, inwestycyjną ua Uk.rainife w 
wysokości i49,5 m.iliąrda rubli, 00 
znacznie pizekre"za koszt, inwe-

-as

sżycji obu- piejWszych pięciolatek 
rązem Wziętych. Wydatki inwe- 
stycyjne w ciągu .10 mifesięcy uo. 
roku w przemyśle inieszkańiowym 
Wyniosły oketo 6.5 miliarda rubli. 
142' z 279 przedwojennych Wlet- 
icich donieckich kopalni węgla zo­
stały już odbudowane. Pracuje 
już 430 orloudo w.mv"b i nowych 
drobnych kopalni1 Węgla. Wszyst­
kie r,azem dają już .ponad połowę 

I przedwojennego wydobycia wę- 
w Donbasie. Uruchomiono już 21 

, wielkich pieców 58 stalowni, 60 
I waicow n 71. koksowni. Odbudo­

wano już 102 zakłady budowy ma 
szyn' których produkt je, w chwili

wyzwolenia Ukrainy wyraża się 
sumą 3,4 miliarda rubli. Elektrow­
nie ukramskie. których moc po 
wygnaniu Niem ców wynosiła za­
ledwie 0,4 proc. macy przedwo­
jennej. osiągnęły już obecnio po­
nad 48 proc. mocy przedwojennej. 
■Od chwili wyzwolenia odbudowa­
ne w miastach ukraińskich .ponad 
9 5 miliona metrów kw powierz­
chni mieszkalnej. W  ciągu l i  mie­
sięcy 1946 r. zbudowano w; tnia- 
fldch 25 Łys. domów mieszkalnych
0 łącznej powierzchni mieszkalnej
1 800. tysięcy m. kw. 'przy pomocy 
państwa oduudowano ponad, pól

niliona Jomów wiejskich iw)

Soiecki, Strojek. Fuliński oraz ob. 
ob. Koza, Nówek, Pachy, Flakus, 
Lorenc, Kama 1 Kubacz ze Z jed­
noczenia Prz jinysłu Metali Nieże' 
laznycb wynaleźli sposób wyłą­
czania produktów kadmowych, o- 
trzymywanych przy oczyszczaniu 
niąztów aparatów Dwicht . Loyd, 
dilą dalszej przeróbki na kadm 
metaliczny. Wskutek'/tego cszczęć 
ności przy prażdniu ' i spiekaniu, 
rud cynkowych dadzą ; w ciągu 
roku 24 tony kadmu wartości po­
nad 1.500.000 Zł. Inż. Zaleski oraz 
ob. Rozpondek i Pordąż również 
zast isowali odpadki dykty do, wy 
rgbu denek pr?.y produkcji be- 
czes. tak że nie tylko hędzia 
można kleić- denka z całych ka­
wałków dykty, ale również wyko­
rzystywać na ni s odpadki, .Oszczę­
dność roczna wyniesie ok. 700.000 
zl starszy laborant ob Pustelnik 
zgłosił nowy pomysł znstosow.aria 
'i.owiu dla oddzieiams Bi edzi od 
-.ynku Dotychczas oddzielani^- 
miedzi od cynku wryrfmgało oso łt 
;• 1 godzin, obecnie trwa 5 min it 

Wynalazcy za. 'swe odkrycia. 
w?'j'ędnie nlepsE.fnie otrzyma i 
nagrody 1 premia.

frABkWKAC.IA KW ASU MLEKO- 
, WEGO Z M ELASY

Ostatnio omawiane są Obszernie 
możliwuści . wykorzystania cukrow­
ni w okresie pokampamjnym, prze 
twarzania surowców, a spucjalnie 
wyzyskania melasy, produktu od- 
padkowego przy fabrykacji cukru 
Jednym z produktów możliwych do 
.wytworzenia z melasy jest kwas 
mlekowy.

iv Polsce przed wojną kwasu mli 
kowego z melasy . nie wytwarzano 
O zapotrzebowaniu kwasu mleko- 
wegr świadczy fakj że Polska tyt­
ka w roku 1929 sprowadziła z Nie­
miec 143,6 ton kwasu mleuowegG

i
pn!;V 3fl s tyczn ia -b . r. o 

dżin ie 10-te j rann s  sali ,i»rv  
buny S o b o tn w j” wi Rńtd 
w ica ch  od b o fiy ie  s ię  ort Tir-lić-y ,■ 
 ̂ 3 H cgfcb , sckyetEsrKy k < ® 1 ’ r 

p o w t a ió w y c h  '. 5 V ' . .  L ’ 
sAseh, ora? tn y je k  .ok- 
WjycL 

Obecność 
nych obowiązkowa.

Htsiorie nie z i<?go sw ata 
w »Nowym  S w iecie

S'S*i;iiorzy'w l-$'A w tMsźy 
granicom

SMiirńęyj.ny ■ „N ow y Swłat'" zaij- 
ą iu je poczesne ntisjąaej w  fnSbiłjł 
a-Wiuliai- opteuj Poilcoii, Am «ry- 
kaińskiej': praećiw decyzjom p«cz- 
rtpjiiskimf^na których opięta saę 
p> fszlosć Polski Z tego w zglę­
du dżlemniik łapczywie wy-chwy-. 
tuje w,s/3l!kie nieprzyjazne Potece 
wystąpienia prasy amerykańskiej, 
,żczegolni'3 w  odmiesfeoiu do gra- 
nju azóhodiniich Polski..' W akcji 
-w'.-,|ęi „Hwjpy św i:it“ pragnid 
wc agnąć Poloni e do dzieła litości 
tyć h. i k ó to a n i er y k a ń f; k i ch,
które prpipaguja rew izję ■ uchwsl 
ifettiy mśkićh. i

-.'■Na jeszcze Większe wyczyny 
'■ - ci . Ig wa. się w tym dzi enmilcu 
'.Strzetetski z przedwojennego 

A PC który przekreśla •' wszel- 
k i: j^-.-iifińow-.tenia Teheranu. Jal- 
, i Pocz,d«,Tnu. 'krierdz; nrto- 

rtriakt że ’' „układ 3i<>na',,'i'.isk!“ 
V !f,i'ilvru.wąl energię obronną Za 
ońo‘iu “ .

H i

ni ciijgi; przeciw z a c M i l i  
PcSski

StrżetalsiŁi diaje „zbaw laone ra. 
dy“ . Oto wzywa on Kongres Po­
łonin <io giosncj ajkcji ną terenie 
Ameryki za odrzuceniem posta- 
low ień-pifwniętjcb orze® Wielką 

T ró jkę podczas wojny. Stwierdza 
on,' że ograniczanie' się Kongre­
su Poilonii „clo poufnych rozmów 
czy Interwencji w Waszyngtonie 

"byłoby w ielk im  i. zgubnym w 
w  swych niastęnstwach błąd m;‘ 
Z df -ugie j  zhś strony c „KońgrĆs 
Poi'wi/i brzyliiem na piecach nie 
w ie le ’ wskóra",

Przypominając,, że -reądy Iniąpo-
dń,v żaicho-ętnieh „obfaly w spra­
wie Ppjęki taktykę kiwania oal- 
cęąn w bucie", Strzeteł.ski zachę-' 
ca «jc „soJidinej, końsekwentnej 
i unai-tej roboty 00 li tycznej Ro 
bj-tą tak/j byłoby „głośne wyste- 
powanie Kongresu Polonii Ame- 
i-y!:,-,ą?t'ski.e,j razem ze wszyst.otmi 
olcmentami,. które są za tfnrs- 
ąjjfei uchwał jałtańskich j petz 
dataskieh".

wartości 147 tys. marek niemiec­
kich. Obecnie zapotrzebowanie Pol­
ski ocenianą j'est ua około 50C ton 
rocznie. Zapotrzebowanie to po­
kryć by mogły 2 fabryki, mieszczące 
się przy cukiowniacn i mające mo­
żność wykorzystania oprócz „urow- 
ca —  melasy również I urządzeń 
technlcznyeh cukrowni./W1 ten sjjo/- ' 
sób niewielkim kosztem mógłby 
powstać przemysł, który by ‘ zapo­
biegał zbytecznemu importowi pro- 
luktów kWa.sjj mlekowego. 

W YNALAZEK  P SACOL N IKA  
/A KŁADÓW  CEGIELSKIEGO 
ZAOSZCZĘDZIŁ 1.10# TON 

WĘGLA '
Wysiłki pracowników Zakładów 

CEGIELSKIEGO w Poznaniu zinie 
rzajace do usprawnienia produkcji, 
uwieńczone są pomyślnymi wyni­
kami. Na czoło osiągnięć w tej dzie 
dżinie wysuwa^się ujepszenie zre­
alizowane przez majstra elektrowni 
ZakiaciÓY' Cegielskiego Edwarda 
M-lińskiego. Dzięki długotrwałym 
badaniom, ' doszedł on do spo 
sobu w yiorzy stania pary rury
wylotowe], która kierowana do spe 
cjalnego podg.zewacza mogła być 
jjuiiownie wykurz/staną. tJbliczenia 
wykazały, że wykorzystanie pary 
da w skali rocznej 1,100 to:i węgla 
oszczędności W uznaniu zasługi ob-. 
Malińskiego Komisja Usprawnień 
przyznała mu 87,500,— zł. nagrody. 
WZROST EKSPORTU PRODUK­

TÓW CHEMICZNYCH 
W ubiegłym roku można było 

stwierdzić wzrost tyywozu produk­
tów chemicznych. M. in. wywiezio­
no oo Jugosławii saletrę amonową 
1440- ton), kwas azotowy i olej kre- 
o/o.owy (650, ton), do Danii biel cyn 
kówgv' litopon i minie ołowianą, do 
Węg ei benzol, sól kaustyczną i kal 

-cenową (400 ton) zwłaszcza poważ­
nie przedstawiają,się pozycje w wy 
wozie do -Szwecji, dokąd onrórz mi 
nii ołowianej 'i litoponu wywiezio­
no w ramach umowy handlowej, 
■ody kale/nowej • 2.336' ton i oleju 
treozotnw««g.> io.3p3 tony 
POLSKI CEMENT PŁYNIE ZA 

1 MORZA 
Przea kilku dmarni odpłynęły z 
ojzycb portów, dalsza toduńki ce-

‘mentu. W dniu 3 stycznia br. oapły 
nąl z Gdańska statek „Hassąn",- któ 
ry zabrał transport 2 600 ton cemen 
tu dla ZSRR.

W dniu 7 stycznia br. opuścił 
port w  Gdyni statek „Linna” z ła­
dunkiem 3,709,45 ton cementu ró­
wnież dla ZSRR. . /

W dniu 13 stycznia br. wyruszył 
w daleki rejs statek „Sarah” , r. 1 
który naładowano w ' Gdańsku 8.666 
ten cementu Jla MeKsvku.

Za wywieziony cerr.eńt ctuzyma- 
my cenne surowet i aewizy.

ClilPbem fsWą
W  powodzi artykuió\v o wszyst 

kich produi^tach żyz-mościówych 

. szare miejsąe zajnauje śniężno- 

białe sól, ta niezbądna- prćyr.ru-. 

wa, oc-z ..której nie wyobrażamy 

sotie  jeśli już nie samego życia, 
to jego uroków związanych ' ze 
iztuką kulinarną.

Któż nie. słyszał o W ielfćzce? 

!°anują tam te same tradycje gór 
nicze, co 1 w. kopalniach węgia. 

Ty lko jaśniej tam 1-' przestron-' 
niej. Żaczarovvana kraina krysz­
tałów -pełna legend o najeźdżie- 

tata-rskim i o królowej K indze z 
j ć j . cuduwnym pierścieniem.

Ten temat zostawmy przewód 

nikom. z którym i przy na.i bliż­

szej okazji udamy się do kopalni 
soli.

Naszym  przewodnikiem na 
dmś, będą cyfry.

, Polsce nie grozi brak soli. Żu­

py solne Bochni, W ieliczk i i ino 
wm cl-a w ia  uzupełnia' warzelnie, w  
G-iećhoęinku. ,

Produkcja z roku 1945 daia 
nam 119.027 ton soli. W  trzech 
kwartałach ubiegłego roku wynio 

sła ona 212,078 ton, co stanowi • 
79% planu, na rok 1946,

'■Plan ten na pewno został prze­

kroczony, jednak nie dysponuje­

m y ścisłymi cyframi.

Na rok, 1947 przew idu je się
300.000 ton, na rok 1948 820.000 

ton i wreszcie na ostani rok pla 
ń.u — , 340.00C ton.

produkcja soli w  roku 1938 
wynosiła 417.000 ton. W  r. Ia49 
osiągniemy 31% produkcji przed 
Wojennej.

Przy obecnym zaludnieniu Poi 
ski produkcja sali pokrywa - cał­
kowicie . nasze zapotrzebowanie.

Przem ysł solidy zatrudnia prze 
sijło 3 tys. pracowników.

W  roku 1945 sprzedano 119.595 
ton sgli za 178 755.513 zł. W pły­

w y ze aprzedaży soli w roku 1946 

przewidziane były na sumę 904
610.000 ęł. 'W płata na budżet M i­

nisterstwa Skarbu przewidziana 
była na miniony rok w  wysokoś 
ći 386.000 000 zł.,, czyli 42% preli­

minowanych w pływ ów  ze sprze-. 

dąży. soli.

Tradycja słowiańska przew idu 

je  przyjęcie każdego gościa Chle­

bem i solą. Chieo i sói stanowią " 
symbol naszej słowiańskiej kul­
tury i chęci pokojowego współ­
życia z innymi narodami.

Jednak zagrożeni ■ przez rtiąci- 
c ie li ' spoitoju potrafim y przeku­
wać lemiesze na miecze / osadzać 
na ■ sztorc żniwne kosy.

Dziś cncemy spokoju 1 dajemy 
temu dowodj Witamy . wszyst­
kich, którzy zrozumieli nasze u- 
m iłowąnie pokoju J po ję li szcze­
rość ludów sło-waóskićh, naszym 
Chlebem i scuą.

ś t a n s k i

Nieiiif; wfi5<ke«u
w y b o r ó w  W  i P f f l s .e

»Łatw ie
Z ogólnego tonu dzieinr.jków 

beriińsikidii, wychoazącjmh pud 
koinifrolą mocarstw zachodnich, 
wy-niLd ze d„zinialy ono jakby roz 
czar nwama na wieść j . wycię. 
stwie Bloku Demokratycznego w 
Polsce Dla ilzicmiików "tych o 
wtele milsze byłoby zwyci /stwo, 
Mikołajczyka, gdyż — wediug 
parjującej wśród ziw&lenn ików. 
Śchum: chera 1 Kaisera ojpinii —  
z rządem P3L łatwiej byłobj słę 
•—gadać w  s irawie niemieckich 
granic wśchofJnich 1 zapewne 
"^atwiej '  wytargować część tere­
nów utraconych.

„berlin er Zeitung” zaznaczę 
w  , komentarŁU, że partia M iko­
łajczyka mało przysłużyła się spra 
w ie odbudowy Polski, a — prze­
ciwnie — wszelkim i siłami sta­
rała się utrudnić przeprowadze­
nie tylelkicb reform  społec^iych. 
Przypominając, że- Mł-kdiajf.zyk 
Opierał swe nadzśe.K m  inte-wren 
cjj obcych . , m ociistw  aa rzecz 
PSL, dzienuitik zt znacza, iż  psąd

sie 1
polskie.) demokracji jest dosta­
tecznie silny, aby rozbf". wszelkie 

zakusy reakcji międzynarodowej
Podobną opinię wyrażaj? rów ­

nież inne dzienniki, ukazujące 
■się w -radzieckiej streńe Beruna

O -in e  iu d l jD ś c iw e  

l / O o ^ e p  ś lisk a
Oleśnica — Według ostaimch 

Janycli statystycznych w. powiecie 
.Oleśnica znajduje się ogółem 
45.896 mieszkańców w tym 29a 
Niem.-ów -W sarnim m .eśae jes* 
18.744 Polaków na wsi zaś 26.359.

Zgorzęjjce — W powiecie Zgo- 
rzelice znajdują sią 27.546 rnissz- 
.kańców z zego 5.281 N iencow  
Na wsi zamfeszkuje 13.684. osgbr w 
piieście 8.581.

Kamientogóra — W mieśrie i 
ok. Kamieiiiogory isb les ik u  
ic- -a 22 083 mi&s-rkańców. ^  
Niemców poc/^uio, leczćąB 3.333,
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za^faniczm fon
W ybory  , w  Polsce steły się jed  

nym  z centralnych tem atów dla 
prasy całego świata w  ciągu o- 
statnich tygodni. Jeżeli porówna- 
m y ^ton pracy zagranicznej przed 
w yboram i i po wyborach, to zau­
w ażym y znaczne zmiany. ■ N ie 
m ówim y tu o dem okratycznej o- 
p in ii św iatowej, która zawsze 
obiektyWni-e oceniała sytuację w  
Polsce. .Prasa tego odłamu prze­
powiadała zwycięstwo B loku  De­
mokratycznego. , 1 Unia je j oka­
zała się słuszna.

Lecz zwraca na siebie uwagę 
*nny odłam pra sy zagńaniczneaj 
przeważnie anglosaskiej „ ten o- 
dfam, który zawsze nieprzychyl­
nie odnosił sic do nowego u- 
strojn w  Polsce, który bronił
..prześladowanego”  PSD. k tóry
zam ykał oczy na z.br< -dntczą 
działalność podziemia. W  tym  0- 
dłamie prasy przed wyboram i 
r.!e brakło głosów ó tym ',• że w y ­
bory  nię bedą w-ęlne, że b lok po- 
nidsie ppraikę, że w yborcy nie 
żoawią d e  w  ogóle do głosowa­
nia itd wyborach prasa .tego 
odłamu na ogół zm ieniła top.' 
G azety m e tylko przytaczają- 
nieoczekuvane dla rdcp, a tak 
w ym ow ne danę o frekw encji i 
o wynikach wyborów’, lecz zaka­
zem- większość' korespondentów 
wskazuje na to, że  m iel1 oni pel 
ną swobodę obserwacji przebiegu 
w yborów  że w ybory  odbywały 
się zgodnie z ordynacją i 7 zasa­
dami demokracji, że ludność ma­
nifestowała swe poparcie- dla Blo 
ku Dem okratycznego 1 potopienie 
M ikołajczyka. N ie  będziem y tu 
przytaczać przykładów  gdyż cży 

• telniik może na tamadn naszego 
pisma znaleźć ‘eh dziesiątki.

Jednocześnie gazety zagranicz- 
ne starają’ się wytłum aczyć, dla­
czego autorytet rządu tak wzrósł, 
a w p ływ y  PS L  tek się zm niej­
szyły. Np. komentator radia ame 
fykańskiego Nayrd, przebyw ają­
cy obecnie w  W arszaw ie,-zazna­

cza, że „rząd uzyskał uczciwą
| większość w  wyborach z dwóch 
! przyczyn: 1) pon'ev/aż rżąd ma za 
j sobą potężne osiągnięcia • gospo­

darcze Od chwili wyzwolen ia - i 
2J pc-nieważ wiciu Polaków  prze­
konało się, iż M ikołajczyk -zwią­
zany jest całkowicie z pewnym i 
sferam i anglosaskimi, który Cd- 
polityka wobec N iem iec zagraża 
bezpieczeństwu Polski"..

Oczywiście., ,i'e  brak i teraz 
głosów, szkalujących obóz demo­
kratyczny i dążących d o .w jb ie le  
nla za wszelką certę .M ikołajczy-.

! ka: Lecz ilość tych grosów znacz 
nie zmalała, 

j -Gdz a szukać przyczyn zm iany 
[ w  fonie prasy?

Przyczyny tkw ią n ie  ty le w  
)yhi, ze dziennikarze' przejrzeli, 
bo-ujem ne gło^y- były w  większo 
lei 'wypadków skutkiem świado­
mie ^fałszywego 'i jednostronnego 
podejścia do rzeczy Przyczyny 
tkwią przede wszystkim  w  tym, 
!ż owa ■■ n ieprzychylna. p rasa . w  
Angjp  w  Uf?A w yraża zw rot w  
'opln1! '/ych Krajów, któ^a prze­
konała się, lż -stawka M ikoła j-

nzyką 'jest przegrana, że Polska 
pew nie kroczy po drodze demo- 
kravj i  i,postępu, z k tórej nie uda 
się nikomu zepchnąć je j ' z tej 
drogi, £e polska stała sją po­
ważnym  czynnikiem na arenie 
ijśiędzynarOdowei i  że wobec tę ­
go stosunki z Polską trzeba utrzy 
m ywać i rozszerzać, a w ięc nie 
ma' sensu dalej zam ykać oczy  
na rzeczywistość i b ro n ić . prze­
granej „-prawy,

Rozumie to nawęt rozsądniej­
sza część em igracji sanacyjnej, 
której prasa n-astr-ojWą 'Jest n.a

coraz bardziej m inorowe tony i 
skarży się, że An glia  1 Am eryką 
,.zawiodły je j nadzieję” ,

My, Polacy, uwa żarny w ybory  
za naszą sprawę wewnętrzną 1 
nie k ieru jem y się opinią zagrani­
cy. Jednak opinia ta n‘e jest dla 
nas obojętna.- ' 'Z  satysfakcją 
przyjm ujem y zm iany w  tonie 
prasy zagranicznej, jako jeszcze 
jędrno świadectwo słuszności /-o- 
branej przez nr.s drogi jako je ­
szcze jed n o ' świadectwo rosnącej 
siły I autorytetu nowej Polsk1.

W. K U B A L S K I

2, miliony Polaków 
w SzczRcińskism
Trzyletni plan zasiedlenia wo- 

jewóazhwa-zachodnio ■ pomorskie; 

go .przewiduje, ze w  reku 1949 na 

tym obszarze mieszkać będzie o- 

koło 2 m ilionów Polaków. W  . tej 

chwili Pomorze Zachodnie zamie­

szkałe jest przez 700 tysięcy Po­

laków i 200 tysięcy N iem ców. —  
Rok' temu Pomorze Zachodnie l i ­
czyło 400 tysięcy Polaków i 450 
tysięcy Niemców. N iem cy zam.ieśz 
kujący teren Pom orza Zachodnie­
go zostaną wysiedleni w  ciągu 
,na j bliższych miesięcy.

 ;*y eiug procesu _mimiiiiiEiiiiiiiiiHiiiiimmiiiiiiiimuMiiiL  .........................  ...
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F a b r y k a

w Gdańsku przy pracy
■ Państwowa Fabryka Oorabiarek 

w  Gdańsku ma ambicje stać się 

największą -w Polsce fabryką tego 

typu, a że cal swój osiągnie, 

świadczyć może fakt: że już w y­

produkowana 60 wjas-nych, zupeł­

nie nowecy typu maszyn Są to 

w iertarki tyf>u LBS-e. W  produk­

c ji są wyrówniarki typu AOE 5, 

tokarki do drzewa -uniwersalne 

piły, są to już maszyny własnej 

konstrukcji. W opracowaniu, kon­

strukcyjnym sa oprócz tych ma­
szyn parkieefarki. N a teren.e fa­

bryki obrabiareK powstaje szkoła 

Zawodowa na poziomie trzy let­

niego gimnazjum z. prawem wstę­

pu d8 liceum , a następnie na poli­

technikę.

6 ty^iącY ludzi um iem w  cicęgu
3estiatetwa iflonriecklfe 
w pelcie wa: szfeysKiri

W A R S Z A W A . 24.1. P A P . ■ Za­
znaje świadek Zygmunt Wai-man, 
adwokat, k tóry przypom ina pi-er- 
Wsze zarządzenia antyżydowskie 
władz niemieckich ' -w- kontu
września 1939 r. Zaczęto się sy­
stematyczne staw an ie ludności 

. żydowskiej poza nawias prawa, 
znęcanie się i szykanowanie.

Praca „w y fo w a w c za 11
Ukazuje się rozpo­

rządzenie generalnego guberna­
tora o wprowadzeniu przymusu 
pracy dla ludności żydowskiej v 
G. G> z dn 20 października 19s9 
Charakter lago zarządzenia byi 
odmientiy niż dla ludności pol­
skiej —  m ianowicie m iał być 

rzekomo .w ychow aw czy” . Póź 
n iej przyszły nakazy zm iany 
m iejsca za-rroeszkania, .godzina 
policyjna, ograniczenia - rytuału 
re lig ijn e g o 'i inne znane restryk- . 
cje.

30 listopada 1939 uka­
zało s>ę zarządzenie gubernatora 
Fischera o ohowiąz ko oznacząma 
Żydów  i sklepów żydowśkRh 
gwiazdą syjońską.

r la h u n s k  m a j a k u  

N z y t ó a w s k l e p

Rozporządzenie G.G o konfiska­
cie majątku pryw-etnego z 24'sty 
cznia 1940 było podstawą sekwe- 
st.ru przede wszystkim  majątku 
nieruchomego 1 przedsiębiorstw 
żydowskich. W W arszaw ie , — z 
chwilą przem ianowania A ! U jaz 
dowskifh na S iegesallet * Placu 
Saskiego na płac H itlera, ) Ż y ­
dom zakazano przechodzić przez 
te punkty miasta. Dalej szły za­
kazy jazdy tram wajam i, kole,ja­
ro i oraz nakaz scho lżen ia z chod­
ników przed N ‘emcem.

Na jesieni 19i?9 i na początku 
1940 r. polecono radzie żydow ­
skiej wyw ieszać tablice z napi- 

J sem ..Achtung Seuchengefp.hren"
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( c  r  w  k a  r n e g o  k  c  r e s p o d ę n t a )

Znając Paryż przedwojenny, 
nie Widzę na pierwszy rzut oka 
żadnych różnic zewnętrznych. 
Działania wojenne i lata okupa­
cji nie wycisnęły śladu na sto­
licy  Francji. Jęk dawniej prze­
pełnione lokale, jak  dawniej goś­
cie- kaw iarniani przesiadują tam 
godzinami nad kieliszkiem  aperi- 
tifu. Na prawym  brzegu Sekwany 
kuszą nadal o-czy przechodnia 

' 1$ zne modne sklepy i magazyny 
■W języku handlowym  poja­

w ia ją  się dawne terminy': prze­
mysł „modnia-rski” , „h o te low y '’, 
turystyczny Te gałęzie przem y­
słu. oparte na poważnym  . ruchu 
turystycznym  cudzoziemców, za­
trudniały przed Wojną ponad 2 
m iliony • Francuzów, a dochody, 
Z nich płynąoe; pozwalały na *a" 
tan ie dziur tradycyjn ie deficyto­
w ego budżetu Francji. 'O becn ie 
jest dużo inaczej Turystów  pra­
w ie się nie w idzi, hotele zapeł­
nione są uchodźcami ze zniszczo­
nych 'północnych miast francus­
kich, a przem ysł módniarsk 
ku le je  na skutek katastrofalnego 
braku surowców. Stany Z jedno­
czone, poważny kontrahent han­
d low y, odm aw iają Francji do­

staw surowcowych oraz ępału, 
proponując sw oje gutowe fab ry ­
katy. Splot . powyższych czynni­
ków  sprawia, że Francy grozi 
poważniej utrata dawnsj ro li ,jar- 
b itra e legancji” .

*  *  *  .
Na stacjach paryskiego -metro 

w idzi się nierzadko dość przy­
zw oicie ubranych ludzi, w ycią­
gających rękę po wsparcie. Są to 
rentierzy, których przedwojenna 
Francja posiadała k ilka m ilio­
nów Skromna renta wystarczała 
im  ńa pewne minun uin egzy­
stencji. Obecnie wobec niezinie- 
ni one j je j wysokości 'p rzy  ogrom ­
nym spadku siły .nabywczej 
franka ■:— iudzife ci stali się nę- 
d; ;arzami M iesięczna renta przed­
stawia zaledw ie wartość 'jed n e j 
pdczki papierosów do cenach 
czarnorynkowych. Wyłoniona w  
ten sposób p iaw ie  trzym ilionowa 
rzesza żebracza, stanowi poważny 
i bolesny problem  ogóhiopań- 
stwowy.

* * *

Szybkp postępująca naprzód 
demokratyzacja społeczeństwa 
francuskiego 'obejm u je wszyst­
k ie warstwy społeczne. Efyłem

na wylotach ulic fe j dz elni-cy, 
która .była przed wojną zamiesz 
kiwana prżeż ludność żydowską. 
Napisy te: po ich ustaw ;niu za­
kreślały jeszcze nieobmurowany 
teren dziehiicy żydowski &  W io ­
sną 1940 r. wydano zarządzenie 
i przystąpiono do stawiania mu­
rów.

• P ierw szym  zarządzeniem  . o f i­
cjalnym  o utw ofzeiiln  dzielnicy 
żydowskiej było zarządzenie pyd 
pisane również przez JLe:sta; a 
ogłoszone w  dzienniku . urzędo­
wym z. dnia H października 1949, 
nakazujące do końca październi­
ka tegoż roku przesiedlenie zńaj 
dującej się jeszcze poza tym  ob­
szarem .ludności żydow sk iej do 
obszarów ' poza- muranii. W  ten 
sposób utworzono ząmknięl ą 
dzielnicę żydowską W arsza­
wie..

W  getcie zaczę­
ło się form ować specyficzne ży- 
e e . Początkowo obejm owało ono 
około 300 |y£. ludności żydow ­
skiej, ■ powiększonej następnie o 
ludność wysiedloną z okolicz- 

- nych miast. Do . warszatvskiego 
getta 'Dyły ■ również kierowane 
niektóre transporty z W ęgier. 
Austrii j innych krajów . W  dziel 
racy tej bez zieleńców, r  gołych 

' murach, m ieściła się trzecia 
część ludności W acśzawy' na 
terenie jednej dwudziestej ob­
szaru m iejskiego. Tak ic . stłocze­
nie musiało doprowadzić do w y ­
niszczenia, głodu i ćo za ty*11 
idzie epidemii. C y fry  śmiertelno 
śei zaczynają' gw ałtow n ie  iść w  
górę osiągając szczytową cyfrę  

■ '6 tysięcy ludzi w  1,litym  194?., r.

te -rrlśrzs zepełfitone _
’ I r iE p i^ l  —  w l ^ s w l s k l e m '

M
Cmentarz ż jdow sk i na Okopo­
wej stał się za ciasny W ładze 
przydzie liły  boisko ' sportowe 
„S k ry " i na. tym  boisku chowa­
no Żydów  w zbiorow ych gro-

niedawno na w ielk im ' zebraniu 
drobnych w łaścicieli • handlowych 
miasta Paryża. Dnia tego wszyst­
k ie  sklepy, kawikrnie, restaura­
cje —  b y ły ' żar-pknięte. Do paro­
tysięcznej rzeszy prżernawiali 
przedstaw iciele ‘różnych kierun­
ków  politycznych. Zagorzali pra­
w icowcy- nie omieszkali w  ' czasie 
swoich d ’ystapień szkalować or­
ganizacje i  partie .demokratycz­
ne. Przem ów ien ia ich były p rzy j­
m owane przez . zebranych nad­
zw yczaj .negatywnie. Gwizdy i 
przeW Man a uniem ożliw iały m ów­
com  wygłaszanie prelekcji. Gdy 
na zakończenie zebrania za brał 
głos przedstaw iciel partu - komu­
nistycznej J acques Duclos, od­
pierając: nikczemne insynuacje
i  udzielając wyjaśnień progra­
m owych sw ojej 'partii, zebrani 
przyję li, to wystąpienier z entu­
zjazm em  i obdarzył, mówcę dłu­
gotrw ałym i oklaskami. To cha­
rakteryzu je po czyjej stronie 'ss. 
sympatie ludu francuskiego.

*  * * •

Reakcja francuska w ykorzy­
stując trw an ie rządów tymczaso­
wych oraz pewne swe w p ływ y' w  
organach spraw iedliwości, usiłu­
je  poprzez prowokowanie społe­

czeństw a wzbudzić jego, n ie­
ufność do rządzącej łiewicy N ie ­
rzadkie byty wypadki, że chłopi 
byli karani grzyw/nami z a . . 
ukry wanie zboża lub niezdawa-

bach, po k ilkaset ospb Cmen­
tarz żydowski b y ł . atrakcją dla 
N iem ców  . L iczne wycieczk i w oj 
skowyćh przechodziły oglądając 
ma kcbryrznc w idoki —  trupy; lu 
dzi, którzy zginęli od giodu le­
żące w  straszliwej gmatwaniiiic 
i czekające, aż służba cnjentarna 
rzuci je  uo wspólnego dołu,.

WErtcść kaloryczna żjiwności 
otrzym ywanej' w  getcio przez' 
jego m ieszkańców była m in im al­
na: .wynosiła kilkaset kaloryj 
podczas- gdy norma wynos: k il­
ka tysięcy kalorii. Chleb był ro­
biony z  trocin, z óbierzyn karto­
flanych, a dawano go po 6 kg, 
ha g łow ę M iesięczn ie.. Tak w y ­
głodzoną ludność zmuszano jesz­
cze do robót, a były to roboty 
kat urżnę. G rupy pracujące w  o- 
grodzie łazienkow sk im  t B elw e­
derze nie były w ogóle .rczym  
karmione, nawet przysłow iową

zupą, tak że po kilku dniach | 
robotnicy zryw ali trawę i gryźli.

Na początku 1942 r, zaczęły 
się m nożyć ob jaw y specjalnego 
terroru Satnjano ludzi w  dzie l­
nicy żydow sk iej mimochodem, 
dla spertu. M ianow icie przez 
dzielnice przejeżdża ły samocno- 
dy SS. T e r  przejazd był zawsze 
koszmarny, połączony ze  strze­
laniną bez żadnego powodu. Za­
baw iały sig. strzelaniem  również 
posterunki polic ji n iem ieck ie j,. 
stojące na' ‘wylotach getta, Strze 
lano też z poza getta' Kjadyś na 
ulicy Z ielnej usadowiło się na 
dachu kilku -mundurowych N iem  
ców i. rozpoczęli strzelanie do 
dzieci w  stronę' ulicy Śliskiej. 
N ie  było dnia w  ciągu 20 m ie­
sięcy istnienia, getta, żeby nie 
było ludzi z&bityeh i postrze­
lonych.

1 ■ ■ ■ ■ .
TrogiczPM ewakuacja

W  dalszym ciągu zeznaje św ia­
dek- Warman'.  ’ ’ * * '  ; "■

Równolegle z -terro­
rem sykały się narządzenie, a 
każde z tych zarządzeń przew idy­
wało jako sankcje, za błahe n ie­
k iedy przew inienia, karę śmierci. 
Tak getto pęd: i i ) sw oje życie do 
pamiętnego dnia ?2 li,pca 1941 r. 
Brand -yydal polecenie bezzwłoęz 
nego._ zwołania rądy żydowskiej, a- 
gdy wszyscy się zabtafi dowódca 
tej gijupy isturmbabnfuehre.r H ęf- 
fle  polecił zdjąć m iejsca przy 
stole i rozpoczął tym i słowy: 
„Ą lso  m eint Heiren, p izyszea ł 
czł.s na wysitedlenie 2 ydów  z  
Warszewy. Proszę, notować zarżą 
dzenie” i tu począł dyktować. 
„Zarządza się wysied len ie n.epro- 
.duktywnej części m ieszkańców 
dzieln icy 'żydowskiej na wschód. 
W  dzielnicy -mogą zostać osóby. 
zatrudnione w  zakładach zaopa­
trzenia, warsztatach pracujących 
dla Wolaka, członkowie służby po

r i-e’ kontyngentów  iw okresie, 
rządów V ichy (Departament Sa- 
voi). Sekretarz zw iązków  zaw o­
dowych miasta Paryża został 
aresztowany w  dwa lata po w y ­
zwolen iu  za ucieczkę z w ięzienia 
w  w. ■ 194? dokąd został wtrącony 
za wrogą działalność w  st"sunku 
do rządu Petaina. Oburzenie, i 
■protesty ‘Wyrażanie przez organ:- 
ZŁ-cjr i "  partie demokratyczne, 
doprowadziły wreszcie do ukró­
cenia tych' ponurych praktyk 
elem entów  reakcyjnych. ^

Działalność organów spraw ie­
dliwości nie sięgnęła niestety w 
rejonv Parku Menceau, czy też 
alei, przylegających do Pól. E li­
zejskich, gdzie zaciszne gniazdko 
uwiła sobie fmansjeha francuska. 
A. działalność je j w  czasie oku­
pacji była w ięcej, n.iż 1 ciernia 
Progą- inwestowania swych fun­
duszów w  niemiecki,m organiżmió 
gospodarczym  bankierzy 1 fabry.- 

■ kanc: francuscy, zarobili ?ta okres 
wojny' ponad 800 m iliardów  fran­
ków. Sumy te zgodnie z progra­
m em  Narodowego Ru jhu Oporu, 
popartym  przez organizacje, .de­
mokratyczne, m iały, być :.w cało­
ści skonfiskowane na. rzecz skar­
bu państwa. N iestety, w  ' okresie 
d'wóch lat po w yzwolen iu  los ten 
spotkał jedyn ie niespełna 20 g f  
liardów. ' jPrzy słow lowe „200 ro­
dzin '’ -uż^wa obecnie tych iuru-

rządkowej oraz niezbędni" urzę­
dnicy rady ży dowskiej. Cala re- 
„zta u lega wysiądleniu. 'W ysie- 
dleńęorn wolno wziąć paltunek c 
wadze do 15 kg. W olno zabrać 
również kosztowności i pienią 
dze” . _

Kończąc w ydaw a­

nie poleceń spojrzał m jr. -H effle 

na zegat ek — 'dochodżTa godzina 

U  Tanu, a w ięc konkludował — 

naznaczam początek wysiedlenia 
nadgodzinę jedenastą, fczyli zaraz. 

N  i dziś ma być dostarczony kon 
tygen ' 6.000 osób.”  Po 'tych sło­

wach N iem cy opuścili sąlę. W 

ten soosób rozpoczęła się tragicz­

na. ewakuacja getta warszaw­
skiego.

Po pytaniach dotyczących sto­

sunku osi-carż Fischera do spraw 
getta zabiera !’ »<■>- — Sa­
wicki.

dno. uciułanych funduszów na 
popieranie ruchów wstecznych, 
na w alkę z rozw ija jącym i się 
prądami postępowymi.

*. s. *
/'V

Okres powojenny w e Frcncji 
Charakteryzuje ostra walka no­
wych, prężnych, postępowych sił' 
społecznych coraz bardziej rńz- 
s-zerzających p latform ę zaufania 
w  społeczeństwie, ze skazanymi 
na uw iąd prądami reakcji, -spo­
łecznej. Bazując na rosnącym 
w ptyw ie i popularności, obóz de­
m okracji francuskiej konsekwen­
tnie rea lizu je swój program  go­
spodarczy w  celu uzdrowienia 
sytuacji ekonomicznej państwa, 
katastrofaln ie zachwianej w  w y ­
n iku w ojny i okupacji. P o zy tyw ­
nym  posunięciem było upaństwo­
w ien ie kopalń i n iektórych gałę­
zi przemysłu.- ‘Dato to juz p iarw - 
sZe w yn ik i w  postaci 'd źw ign ię­
cia z upaditu przemysłu w ęg lo ­
we,gę i odbudowy transportu.

Przyszłość gospodarcza .i eko­
nomiczna narodu francuskiego 
pomimo trudności, jak ie się. je 

T żeze  przed nim  piętrzą; spoczy­
w a w  rękach ludzi, k tórzy po­
trafią nią -skutecznie, pokierować.. 
N ieraz w historii naród fran­
cuski zdawał egzamin ze swej 
-do,jiżałości. N ie  rtia w ięc powodu 
do obaw,' by zmysł ten zawiódł 
W: do-bie, dzisiejszej. J. 15.

g e t t o ;
miesi ójca

--Za rzj)d 7e K  Ffeo^era: 
„ K f€ wyf?a u k n m w & w  

sio Żyda, iłrzvm a srsdr 
- żyta“

Z  przejęciem  i w  podnieceniu 
przedstaw ia oskarżyciel stosunek 
Fischera do spraW żydowskich. 
W ym ow niejsze jednak od peł­
nych ekśip-resiji słów prokuratora 
Są dokum enty przedkładane prze. 
zeń trybunałow i w  toku mowy.. 
Oto szereg oryginalnych obw iesz­
czeń,. podpisanych przez oskarżo­
nego Fischera, a dotyczących 
Żydów . P ierw szy  plakat —  to-1 za­
rządzeni e z dnia -2. 10, 1940 o u- 
tworzep iu  dzieln icy żydowskiej 
w . W arszaw ie.' Po tym  zarządze­
niu idą .dalsze. Jeśit ich w iele. 
Dotyczą żydów , ich m ieszkań lub 
ich  ■ przedsiębiorstw,' a wszystkie 
one zaw ierają jedną sankcję k a r ­
ną, —a w  razie nieprzestrzegania—  
kara śmierci. Na stele trybunału 
znalazł się naw et plakat, w ydru ­
kow any z poleceni.? Kreishaupt- 
manrią okręgu grójeckiego, w  któ 
rym  podane jest do eubliczne;! 
ydetiornuści że każdy, kto w ska­
że ukryyeająeegą się Żyda o t r z y ­
ma 1. m etr żyta. Tak? samą na­
grodę otrzym a rów n ież ten, kto 
wskażę osobę udzielającą gościny 
iąb  dającą pożyw ien ie Żydow i.

Zeznania dra łflrsćhfęlda.
:Z kolei przed sąd.=*n staje nasi., 

św iadek pruf. dr. Lu dw ik  Hirsch 
feld, św iatowej sławy bakteriolc? 
i epidem iolog. W  okresie okupącj 
świadek przebjiwał W getcie, i . 
■pełnił funkcję przewr-dnicząceg' 
rady zdrow ia dzielnicy żydow ­
skiej!

ilM s n s y  lyilów 
przećAcdzlll -sitecjalne 

/• przeszkolenie
Po rozpoczęciu ewakuacji-św ia­

dek przedos+ał sie na stronę aryj 
ską i przebyw ał pod -przybranym 
nazwiskiem  na wsi. % Qkres-u te- 
Śfo przypom ina sobie rozm owę z 
młodym, 18-Ietnim chłopcem, kici 
■ry w zię ty  do Bau,dienstu opowia 
daj świadltowi, w  jak i t «  sposób 
uczono ich m ordowania Żydów. 
Naprzód odbywało', się przeszkolą 
nie. Polegało pno ria tym, że po 
kazyw ało się Żydów  na obraz­
kach ha których .Ży^ był ■ przed­
stawiony jako specjalnie wstrętne 
stworzenie, np. wesz, plusikw-a. itp. 
następnie dawano tym chfontaltom 
alkohol, a k iedy byli półprzy­
tomni kazano im chwytać Żydów  
i podprowadzać do Niem ców, kir 
rzy  tych • Żydów  zabijali.

Boltę warszawski? 

ill,a turystów ńierriackish
W- dalszym' ciąga na pytani® 

prokuratora Siew ierskiego świa­
dek ustala,' iż chrreśMianie po ' 
.chodzenia żydowskiego, którzi 
-byli w  getcie byli na 1 ówni tr?--'
■ ktoy.-ani ż innymi mieszkańcami- 
W  o-kresie' likw idacji getta rów* 
n iet pod tym względem  nie był0 
żadnych rozróżnień. Mówiąc' o f  iF 
trwhr-/.;: :. m okresie świadek *  
w ie lką czcią wspomina ks. prała 
ta Godlewskiego, k tóry uczyni 
w ie le  dobrodziejstw  dla ludzi śl<'a 
zanych na śmierć.

Po zeznaniach świadka sąd Z3'  
rządził przerwę do' dnia 'następ.11- 
8,0.
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JMlyWorker" o sytuacji gospodarczej Ingiii
, Znamy publicysta angielski R. 
Paime Dutt £axn śścił niedawno 
na łaanaLa „Dady W „rker” anty 
kul o sytuacji gosp odarciąi W id  
kiąj 'Brytanii, w  ktć-ym p ie m l-  
fcuje z rządowy .u projptetęJń po­
lityki gospodarczej, jak1 mą być 
ogłc4,jon> ' w  formie" Białej Księ­
gi.

Sytuacja Wielkiej Erytsm11 — 
jak  twierdz1 Palmę Dutt — jest 
bardzo poważna. W  1946 roku 
■według danych za 10 m W ięcy) 
‘mp-irt am gielsk1 jjn-zew yższyi
ekaport a mniej więcej 330 wi1!

. funtów szterlingów. Zatem; defi­
cyt bilansu ptatoiczugo wy­
niósł 50 milionów funtów, czyli 
tyle ile przed wojną.' Jednakże 
koszta -utrzymania sił zbrojnych 
za granicą dochodzą do 300 mdin 
nów funtów sz^erli-ngów, ą  łącz 
nks z kosztami związanymi t o - 
kupacją Niemiec —  dó 350 milio­
nów, Tak więc deficyt ogólny wy  
nos1 400 .milionów funtów sżter- 
tegów. Obem ie deficyt ton wy­
równuje się pożyczką amery­
kańską i kanadyjską. W  'ciągu o- 
stainich . 6 miesięcy z pożyczek 
tych r:ąd  wyd-afteował 250' milio­
nów funtów, a wzrost cen. obni­
żył wartość pożyczek. W  tym 
tempif zapas zoFtauic wyr ”erpa - 
ay  w  1948 r. • ■ _

' Analizując szczegółowo obecną 
eytuącję gospodarczą Palmę Dutt .- 
—ył-aziuje, że przyczyną trudno-. 
śc1 gospod airczych Anglii jest 
wadliwą polityka rzc lx Iabourzy 
stewskieg- na' wie1 u odćinkanh.

Stwierdza on, żt w  paździer­
niku 1946 roka b;isko 3 miliony 
robotnikow nie byłp zaitrudnio- 
avch produkcyjnie. Z  tej lkzby  
1.S7P tysięcy pozi stawa’* w  sze­
regach brytyjskich sił zbrojnych. 
48C tysięcy . byłe ratradrlonych

przemyśle zbrojeniowym. O - 
prócz tego było 781 tysięcy beż- 
robo tnycsti.

, tdyby nr oprowadzona zocta- 
ła demobilizacja —  pisze Pd m e  
Rud —  i gdyby powrócili do An 
gŚf wszTj cy żołnierze »  r»grurnłcy 
z  wyjątkiem tych, któr®s pemią 
służbę w  armii brytyjskie,'1 na 
terenie krajów o-tunowarych, to 
Ilość  powracających wyraziłaby - 
się cyfrą 1 miliona 
Oznacza to, że gdyby położony 
został kres „bev'n*zmow*” 1 gdy­
by realizowany był program peł­
nego zatr idnienia »  -iągu naj­
bliższych p miesięcy udałoby się 
•. ozrviązać problem siły robo­
czej”.

S pr awoziianie .rząddwę gto si, 
że dla złik ęldoiwanta ueficy tu bi 
lam su płatnii Zeg", należy Inten­
sywnie jwięfcszyć eksport,. Pa-1 me 
Dutt stwierdza, że obranie takiej 
drofe' nie przyczyni się- dio roz­
wiązania trudności gospodar- 
tLych Anglii, ponieważ ralizacji 
takiego planu przesżfa Jł 1 wy­
buch kr>zysu w  Stanach Zieoino 
Czrn^oh. ■

Komuniści angielscy widzą tar­
kę dragę wyjścia:. iisiunięcie rae- 
eayyistych przyczyn deficytu.

£ ogólnej liczby 400 milionów 
bintów deficytu, 35ft milionów 
®6yił siedem ósmych p-ęypada 
ba wydatk1 związane z u.rzyma- 
aleni wojsk z ł  granicą (z tęgo tyłka 

milionów przypada ®a kosmita 
ckupacji Niemiec).

K?ąd brytyjski utrzymuje, że 
-fcej a wzmożenia ek^p wtiu rna 
ka calu _ zwiększ nde adotoości 
b-abywcaej Anglii 1 wzmożenie 
buportu. Zdaniem Ralme Dutt’a  
^iferisania takie są najzupeł- 

nieuzasadnione, a „akcja 
J ttiożenia eksportu, jak 1 po- 
^ńżka amerykańska wynorsysty 
** a?1e są w  celu ^apłace^Ja za 
'Vf>’E’cowe awantufy Beyina za- 
ejraai3ą*.‘_
. »B ląła Księga głosi —  pisze da 

Palmę Dutt —  że należy ob- 
? żyć kos-ta produkcji drogą za- 
^H iiw an ia  p -dw yżŁ1 płac. K aż- 
^  robotnik angielski wie jed- 

że zarobki rcocŁjwiste spa 
. > od .cisas-j wojny, jakł -.W ek  
I/^d aw e  statj-styk1 usiłują prze 

nas o czymś w ręs: prfcc- 
^ y m .

-łov.-xiocześme. zyski kapitali-

ątów wzrost;, o wiele
niż. płace ropotnięze i pensje u - 
rzpćunicze. Ogpłem  biorąc, zyrki 
zwiększ idy gię w  porównania z 
rokietu 1938 dwnkrctuia, podczas 
gdy place robotnica i pensje w  
tym samym okresię wrrofiły tyt­
ko o 58 proc.

Totęż —  zdoni-ari. Palmę Dut- 
t’ą  —. wszelki program zwiększę 
nia produkcji musi być nierozer­
walnie złąccomy z odpowiednią 
polityką płac, ze iswtibgólnym 
uwz-r1edńi enietn tych gałęzi prze 
mysłu, gdzk płaca aaeadńieza

jest niska i  w  których praca jest 
wskutek tego niało dla robotni­
ków  pociągająca. Konieczne jest 
rów n ież prowadzenie po lityk i 
kontrol1 cen i ograniczenia ' zy­
sków.

.Konieczne jest ąrovfradnenię od 
ważńej polityki przebudon/ gts- 
spodarezej, polityiki która nłe 
będzie się obawiała wielikaego 
kapitału i która zlikwiduje ruj­
nujące untoT.ry imperialistyczne, 
dławiące Wielką Brytanię. Nale­
ży. oprzj-c politykę gospodavozą 
Anglii na nowych P -dstawach,

ńa stosunkach z państwami de­
mokratycznymi; rąz—ńjająeymi

gospodarkę planową”.
Równocześnie nal-ć y—-zdaniem 

Pabm  Dutt’a —  zw.ękseyć mak­
symalnie produkcję żywnościo­
wą w  samej Anglii.

„Nacjonalizację, która obejmu­
je na razie tylko przemysł węgło 
wy 1 transport —  pisze dał ej Pa l 
me Dutt — trzeba reeszeryć  
również na .iiutnictwo”, 

Dotychćznsowa polityka handlo 
Wa Wielkiej 3 rytanM wiąże An- 
glę z gospodarką amerykańską i

wzm aga niebezpieczeństwo, jakie 
grozić jneże Anglii na wypadek 
kryzysu w  ntauacb Zjednoczo­
nych, ' .

Palmę Dutt - podkreśla, że poli­
tyka te. musi r ’ ec zmianie. „Na­
wiązanie stosunków handJowj'3b 
ze Związkiem Radzi* sk-m —  
pisze w konkluzji i z ecw ; nii 
krajain' demokratycznym1 Eur-ir- 
py era", z w y r? , .ronymi kraja- 
mj kolonialnym* — _to kurs nc(i 
Itykj gospodarczej, który może 
a rb .o n ć  Wielką Brytanię 0(| 
groźby liryzyra”, H. O.

T m  m p ó B ż l a c k e t m d i
k u m w M

V) górach Ałtajskich u stóp 
szczytów ’ skalnych, m ieści się 

% osada szlifierzy  kliv/ańscy, 
słynąca od w ieków  p ięlm ym ] w y­
robami. Dzieła szlifierzy  z  gór 
A łtajskich pokazywa.-i, już ’ .a 
wystawacn w  Paryżu, Londynie, 
W iedniu i szeregu m ia*t A m ery - ■ 
ki. Erm itaż leningradzki yosiada 
np. w azę -z jaspisu, wysoką ńa S 
m etrów. W  Moskwie, w  Muzeum 
Rew olucji, znajduje się m odel 
posajgu , ,Z'vycięsti.va” , o fiarow a­
nego Stalinów., w ykonany z 
ćzerwońegc pornru, jaspisu 'i  
krzem ienia. Ostatnio "wykonali 
szlifierzy  k liwańscy trzy  w ie lk ie  
wazy, artystycznie ozdob ione,, z 
arlajskich półszlaceinych kam ie­
ni —  zielonego jaspisu, ciemmo- 
fio łkow ego jaspitu i czerwonego 
porfiru.

Jedenasty dzień rozprawy przeciwko 'ilfc. Azopńot^nu i towarzyszów
niiiiiuiiniiii>n!iiiiiiiiiuiiiiiniiiuiiiiiiii!iiiiiiiiiiiHHmHinmniiHiiiiHniniiiHiiHiifliiniiiiniii!iuniHiiiiiHiiiinniiiiiiiuiiiiiiiniinuiimiiHiiniiiiur,'~ "  iinnni ■'MiuiiiiiiiiiiiaimiiiriiiminiłiiiiiiiiniiiHinuiii l

W s p ó ł p r a c a  W I N  -  u  z  P S L
w  , 1 1 z e z n a m  e s k a s ń o - f ó l *  i  - , w i . d k i T

W arszawa, 25. 1. (P A P ). -Jede­
nasty , dzień' rozp; ajwi ipaZ^ciwiko 
płk. Rzepedkiarniu j  współo. ikŁu. - 
ż*mym, irozipóicsyna się przasłucha 
nieru i św iadka A lo jzego  Karezm ar 
czyka, doprowadiZonego' z  więzde. 
nia, gdzie  przebywa pod zarzu­
tem  przynależności do •• organiza­
c j i  WdJT.

Poidiczas okupacji, śwraóeK t y ł  
,‘zefeim -odidziatu w o jskow ego  
przy  okręgiu krakowskim  A K , 
zaś Miozyczfea by ł je g o  pizelożo- 
nym. Spotkał s ię  też z  nim po 
swym  powrocie z  Mauthausen w  
końcu lipca 1945 r. t M uzyczka 
za.iproipo.ni"'wiaj św iadkow i wsipół. 
pracę.

Dalej świadek Jtzma je, jak po- 
zmał w  Ibrakow ie „PTanka", k tó­
rego dioń skterował Muz>czka, w  
sprawie utw oazeńia t. zw . rady 
przybocznej piizy kom endzie ob- 
szaru kraikowskięgó' WiN.

• W  odipowiedzi na szereg pytaż 
prekuratora. świaidiek wyjaśniła 
obszernie swą ro lę  podczas oku­
pacji.

E y ł wn szefem  w yd z ia łu ' w o j­
skowego przy fcomendrie A K  ok­
ręgu krakowskiegó. Zadainierr. te ­
go w ydziału  było przy-gorBowande 
administracji, zastępczej z. ramie- 
ciią A K . Wydadał 'w ojskow y dzie­
lił  się na ! iźereg oddziałów  spraw 
wewnętranycih, bezpieczeństwa, < 
prokuratorski i inn...

Cele i zadani;, 
Brygady Wy Yi^dłrwczej
Rrokuraitar initeresuje się.spe 

cjailrnie zagadnieniem t. za’. BW  
Swiiadsfc na pylanae oskarżycj.eia 
w 'jaśniia, że BW  — były -to t  
ew . Brygady Wywladewczfc, mają 
ce na celu prowadzenie wywiadu 
poIiłyczTir -syele wnegu. Były one 
Organizacyjnie aw ią za re  z ndeLia 
'cm bejpi.eczł ństwa.

Prok.: Do s^diadloowi w iadom o 
o zakresw uegr- wywiadlu poliitycz 
no-sp.ołecamego?

Swiaddk" W yw iad  - polityczno- 
społeczny sidai się interesować 
wszelkim i przejawam i życia poii- 
tyczmięigo ńa łtreu ic  P d s k i cd le- 
wdlcy -iż do prawic., hrstftpmde 
m iał oibserwoiT.ał życie wscyśt 
kich mniejszości narodowych i  
m iał tn/tenesowaf: się dBmŚĘOoS 
ścią wła dz niem ieckich

Prok .: K tó ry  dział stanowił .naj 
wiiększy prseJanioł 7H interesowa­
ni; a w  tej pracy?

Świadek -wyjaśnia, że oayw ięk- 
sz 7 p/zeómiot zam^erzzowanta w  
te j piacy -stanowił chiał —  3®k 
0*1 eię - Tyrała w  c ią g r  tałych 
zeźnań —  kemnny.

Prok .: N a  czym. polegała vraca 
w zakresie tego dżiśitu?

Swiiadelci, !J caca B.W polegała 
na tyn., żeby organizacje o cha­
rakterze komunistycznym roźpra. 
cowywać nie tylko pod wględetn 
personalnym, ale -* organizacyj­
nym, astnłić caią siatkę, zakres 
dziaii.ni'., zakres wpływ 6v , o- 
środlki d^po-ycy.mc itd.

brygady wywiadóweze

W  dalszym przesłuchaniu .proku­
rator zwrócił się do św łaidka:

Chcę świadkowi zadać pytanie, 
tylko prosię przed udzieleniem 
odpowiedz1 dokładnie się zasta­
nowić 1 nię uważać tego pa chęć 
wyrządzenia. świadkowi krzywdy 
na s)ali sądowej. Jak świadek .za­
patruje się Uł  taka rzecz, , czy 
p-aca tych ' Brygad W ywiadow­
czych nie,była dc: penw.sgo stop­
nia zbieżna z praca Decjtapc,

Świadek: Jeżeli chodź1 o zbież­
ność, to ' byta o tyle, Ze f tamte 
władze zajmowały się tą sprawą 
i nasze, więc w  tym zbieżność 
mogła być. Przypuszczam- że 
Niem ej także interesowali się 
-ai.adnierJcŁi organizacji lew i­

cowych 1 tak samo je roz^raco- 
w rwali.

Adw . Rettinger z miejsca za­
daje ' czereg pytań. Apeluje do 
świadka, jako do- Polaka, t ra- 

cowńika konspiracji -- -  O dokład 
nlejsze sprecytcr."»n'e (.kreślenia, 
śe „zbieżność z Gestapo —  mo­
gła być".

Świadek:, Watraailnie,- że w  pi> 
jqciu moi-m, jaku Polaka, ta od" 
powiedź' nasuwa bardzo smutne 
rerleaąje. Jeżeli Niemcy rozpra­
cowywali pewne rzeczy i myśmy 
ro zpracówywal1 pewne rzeczy —  
nr tó nie w*em, jak to nazwać.

Adw. Reiti.ig.ir: Odpowiedź b. 
• ni® zadowala.

Przewodu.: — Swiadel odpo­
wiedział -1 sąd tę odpowiedź 

' ocen1,

„ N i w r e 'r o h n f a *  
z oddziałami A L '

Świadek wwwiada dalej, że z 
te,i'tnu pizychcdz%  meldunki o  
nieporozumieniach, a  naiwet, jak

saę wyraża —• o czymś w-ęcej, 
niż nieporozumień1," —  o zatar 
gach z oddziałam1 A L  1 ówcze­
sny dowódca ckrsgu musiał dać 
dyspozycje „nie wyciągania kon- 
sńkwehcji” wobec lewicy.

Adw, Rettinger atakuje aezana- 
"■2a świadka w  część1, w  której 
-stwierdź1! on, że. Mu zycżfcą był 
członkiem W iN -u.

Świadek up^.ra się przy swoich 
poprzednich zeznanfecn. Stwier­
dza on ■wyraźnie, że rozpraco­
w ywał razem z Muzyczką dekla­
racje W iN -u i to dało mu pod­
stawa do utożsamienia Muzyczki 
z ta organizacją.

Karczmarczyk "upomifaa też, 
że w  roku 1942 miały mieć miej 
aee poważne tarcia m-iędz; kiero 
wniclwen. A K  u Inuzyezką, za­
kończ- c e  przesuńięeiear - tego o 1 
statniego ńa inno stanowisko w  
Jio*i.'ództwie.

Dalsze pytania obrony idą w  
kierunku utwierdzenia, czy M u ­
zyczka 'był sanatorem. Świadek 
ćaje na te pytania niezdecydc 
•wane odpowiedzi. Tćówczds prze­
wodniczący zapytuje: jakie sta­
nowisko źajmęjjyał Muzyczif 

przed wojną?
' Świadek: Był starosta.
- Oskarżony Muzyczka składc 
dłuższe, zeznania, obrazując s w >  
je nastawień, a polityczne w  o- 
s^tnśch latach —1 choć 1 '©znania 
te nie mają związku z Ż e ran ia ­
mi -świadkt Karczmarczyka, do 
(Cbóryct miały nawiązywać 

Mówiąc o okresie poprzedzają­
cym powstanie, Muzyczka pcda,e 
że oddziały radzieckie dostarcza­
ły bi oni i aimtnicji <T a odtKiałó-./ 
A K  Oskarżony przed pówsta- 
r.icn, nie aprobował jakoby pla ­
nu „Burza" >1 powiedział a tym 
Borowi. Oskarżony złożył w  mar 
cu 1944 roku komendantowi A K

memoria- na piśmie tej treści, że 
p- uieważ rząd polski w  Londy- 
nfe nie jest. w  stanie nawiązać 
stosunków dyplomatycznych z 
rządem radzieckim m sk -w ie  
jest, aby delegat . :ą*tu na kraj 
i komendant A K  ..yu ali scml z' 
pominięciem rządu londyńskiego 
swoich przedstawicieli do. ZSRR:

WalHa z PP^, PPS i SL 
w s p ó ln y m  g ż e n i e m  

W:*4-a I PSL-u\ . r
Wezwany z więzienia mokotow 

skie go aa rozprawę Starzyńsł i 
nie przybył z powodu grypy. Wo  
be; tego sąd postauawia odczy­
tać jego zaznania złożone w  
Śleciztwie. Z  zeznań-tych wynika, 
że Staizyński przed wojną służył 
w  policji granatowej, a do Pol­
ski przybył jako skoczek angiel­
ski Przyjęty on został do Mini­
sterstwa- Poczt i Telegrafów ja­
ko referent samochodowy "jod 
fałszywym nazwiskiem —  P a -  
rowski.

Będąc na tej posadzie wyi-a- 
-biał dokumenty pracy członkom 
WiN,. wylcradając ' w  tym celu. 
blankiety legitymacji i pieczątki' 
z rmndstefstb a. W  lipcul 1945 o- 
skarżony udał się do angielskiej 
strefy okupacyjnej w  Berlinie. 
Tam  pewien płk skierował go do 
niejakiego mjr. Lachowskiego. 
Lacuow&kifcmu świadek powie­
dział, że jest skoczkiem i pytał
0 możliwości przerzutu do Anglii. 
Lachowski ustalił, że taka iroga 
prze rzutowa będiie możliwa,
1 że jeżeli świadek, względ­
nie ktoś inny zapragnie przedo-
tać ą e  de Arglii winien zgło­

sić się i'przypomnieć Lachow­
skiemu oba nazwiska świadka: 
Starzyński —  Farowski. 3'yład" 
kowi wiadomo, że Lachowski

Gudd nauki i teu:mifci
u n o L o i ,  k i  Gr y  p r z e w o z i  

N A  RAZ 409 OSÓB

y? najbliższym czasie będą prze- 
fęo\ artzane z rair.lanis wojskowe­
go lotnictwa Stanów Zjednoczo­
nych próby nowego semolotu typu 
XC-99. Jest to najnowszy typ samo 
lotu trp” sportowego, który nioże 
przewieźć na raz 400 osób aluo 50 
ton towaru na ( dległość 8,0f0 mil. 
Sfery wo‘sbowe łiczą się z możli­
wością Wyko’ zy otarte tego typu 
transportowca przede wszystkim 
dla przewożenia dywizji sLoczkc-c 
spadochronowych. Samolot XC-99 
ma sześć m ot-ów  o'mocy 18,000 ko 
ni parowych, Waga iegu olbrzyma 
wynosi 140 tor,

FOTCY5IZJA — CFDOSKONALON A  
FC|EMA "CEŁEWIZ I.

Towarzystr-o Allen % Du.nont 
Laboratories w Waszyngtonie n a ­
prowadziło ndelawno próby nowej 
metody przaioszenia obrazów na 
odległość z= pomocą promieni

świetlnych zamiast dotychczas sto- 
so.7anych r. talew’ zjl fal radio­
wych, Nowa metoda upraszcza sy- 
sti m dotycnczasowy przenoszenia 
obrazów 1 obniża koszty. Dzięki te­
mu ■ onalazhowi będzie można 
przesyłać na odległość obrazy be~r- 
pośredniu, co bidzie ważne np. dla 
rej.( taży spor .owych, Najwięlssoą 
przeszkolą w  odbiorze . fotowizji 
jest dotąd mgła, ale może udf się 
tę przeszkodę przezwyciężyć. Prz" 
iastosowanh" nowej „letody mośna 
będzie yrzenosić obrazy wproś, na 
ekran kina za - pomocp n omietd, 
których żadna inna stacja nie bę­
dzie mogła ochwacić.

n iiG ń A Ł I  Zi« SOI.

Gzechosłuwaclń prze "yołowiec, 
chemik inż Krziz posiada patent 
na p: r,"fermentacyjną metodę usu - 
waru o przykrych zapachów i roślin 
strączkowych. Ostatnio oświadczył 
inż. Krziz,. że będzie móg- tsżIr 
chetnić ' kfajowi, . soję, nadając iei 
smak i . zapadł migdałów. Wynali -

I r C j a m i e M i k

k o t c i o w e

choroby wątroby, żołąd- 
Ira i kiszek, chroniczne 
zapcrcie, artretyzm, zła 

przemianę materii 
zwalczają

B i o t s , , C t o o l e k i t i a n ®

h  N i k M o o m s m ó o

Spr-cel- w apt. i skł. apt. 
Lab. Eizjel.-Chem

„CholrŁ „cza '1 W arszaw„, 
■j!  HokotowsKC 50.

zek ten przyczyni się do .potaińenla 
wyrobów cukierniczych a równo­
cześnie umożliwi ■ wprowadzenie 
smacznych ciastek, nadziewanych 
migdałami, cukierków i czek .lad.

FOTOGEMCBNOSĆ BEr"5rJS SIĘ 
MIERZYĆ MIKROMETREM.

W. Hollywood skonstruowano apa 
rat do mierzenia, fotogeniczności ak 
torów. Za pomocą tego *, aparatu 
mierzy się dokładnie twarz aktora 
■filmowego, tak że ra  .podstawie do 
: mnanych pomiarów możn? sporzą 
dzić meskę p^styczną, ważną zwła 
szcza przy dublowanych rolach fil­
mowych. Do^ąd wykonano 12,000 
pomiarów fotogeniczności.

NOW Y SFOSÓi. W YKRYCIA  
CHOEC3Y RAKA.

Pracownica centralnegr onkologii 
eznegn insty tu*u w Moskwie Fotoi 
ki, opracowała prosty sposób, na 
podstawie którego można postawić 
diagnozę raka. Krew człowieka pro 
osi eaiujc w  minimalnym natężeniu 
z cia»a człowieka a zmiany zacho­
dzę . t  podcza„ tego procesu są wy­
nikiem rozwijającego się w  orga- 
niirotó raka. Jest to najwcześniej­
szy objaw, wystęj u jacy i wiele 
wcześniej aniżen. inne i wykrycie 
go daje możność uleczenia tej nie­
bezpiecznej choroby,

pracował w  obcym wywiadzie.
Świadek miał również urnówio 

ne spotkanie z Rzepeckim, ale 
tymczasem Rzepecki został are­
sztowany.

Zeznał dalej Ctarjwnski: że w e  
wrześniu ł945 próbował w Mini­
sterstwie Poczt i Telegrafów zor 
gańizować koło miejscowe FRL. 
Był w  tej spiawie u ministra 
Kiemika, u posła Wójcika oraz 
u mecenasa , Korbońskiego,,

Ne zadane **m w  śledztwie, py - 
tame, jak rtiógł pogodzić wstą­
pienie do PSL  z uaiity wnieniem 
Swej pracy ‘w  organizacj* pod­
ziemnej świadek odpowiedział,
ż-a uważał, iż t€ zjawiska łącz., 
się, .a on. chciał „umiejscowić -się 
na gruncie politycznyiii’’.. W  po- 
ję c fj"  świadikE W iN  m »a:' pomne 
PSI- w  odeń: Mywaniu r a  ludność 
miejską ys ( kresie rozgrywki 
prz^dwyoi i-ozej.

Świadek Uw?iżał, to  obie orgw 
nizacje W iN  f PŚŁ  in&glyby zna­
leźć wspólną platformę . porozu­
mienia, oraz wyraja pogląd*. że 
W jN  układając swoje w; toczne 
ideowe—  opierar je na progra­
mie ideowym PS.L-ii .vspólnyxa 
da żer iem o-jjarJzaoji W iN  j F S L  
było, w  ś ńetle dflszycb reznań
— prteciwsŁa^jiemle się tak'm^.oł 
ganizacjom politycznym, jak PPS, 
SL, P P R  j wspólna wygrai—. w  , 
wyborach, co dałoby. organizaęfl 
W IN  możność stanięcia na grun­
cie legalnym w  powiązaniu z 
FSL,

Kopie ifokumeittćiW c?ule- 
^nwskish w rolce fiimii
Po odczytaniu zezneń św«adk-a 

'Starzyńskiego skkrda zeaniamia 
43-leUua iicna Ton-flak ve] M a­
rle NiedSwieefca. Świadek aresaiio 
■war.c zcsfc ja  przj nielegaŁnyioi 
prrejcraczainia granicy czeskiej,. a  
CKskai^ora jes* —  jak etwierdza
— o przewożenie nitiegtlnej pa- 
czusaki. W  paczuszce tej. wdiei- 
hości pół pudełka > od zapałek, • 
'znajdowała się ro t o  filmu,’ któ­
ry zawierał k-i.pie dok-urr.eintów 
EŁpiep-owsl-- oh. Film ten otrzyma­
ła — jak twierdzi —• od Mcjew- 
dkdej „Justyny" Z poleceniem, 
aby wręczyła go w  Londynie-płk. 
Sękowi. Na dalsze pytania wyja­
śnia,- że od ęierpnia 1945 r. była 
zagranicą a  potem wróciła do 
kraju. Zagranicą spotkała się ż 
płk; Dekiem, z gen. Pełczyńsk-iim, 
Wiśniewskim i z Duchem. &yła
j ednak także Ta zaproszenie A n ­
dersa u iJegc w biurze i rozma­
wiała z nim — jak twierdzi - r  
p.a tematy ogólne.

Strouy godz? się uzna-, za u- 
iammone zesnamlą świadków zło­
żone w  śledztwie. Do rkt sip i w y  
dołączone zostają dokumeni'? 
„trwiei-ózające. że oskarżony Le­
ski w  czasie okupae.i uł?vwiał 
wyjazd zagranicę osobor, prześlą
dewanym prze/, okupanta ze 
względów rasowych. Przyjęto: zo 
staje również do-, akt sprawy za- 
świfcdczea.^e, podpjśane pr„az Ra­
dosławą,. :haa'akteiyizująće rolę 
i działalijosc * skarżonego Rytwc- 
kiego. Ńa tym postę^-owenie do- 
wpdowe • zamknięto i ,fpr-rTwanjj 
rozprawę do oma. 25 śt>uaraa»
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W  IV
Hutnictwo polskie to 25 zakła-^ 

dów, jeżeli cho-dŁi o huty żelazne 
Ale te 25 hut. co pomad osiemdzie 
< M  tysięcy -jracujacych ludzi.
To kluczowa ' pozycji, przemysłu 
I żyda gospodarczego kraju. To 
dostawca surowca dla przemysłu 
przetwórczego, czynnik, od któ­
rego zależy rozwój komunikacji 
kolejowt-j, odbudowa portów i 
floty. I nic nie ujmując z zasłu­
żonej jławy polskiego górnika 
erzebr stwierdzić, żc bez wystłi  
ków naszego hutnEtr nie byłby 
możliwy rozwój naszej powojen­
nej gospodarki, borykającej się z 
odrobieni cm luCi-szczeń ciężki eh 
ostatnich szetd" lat. Człowiek z 
ca asmych .podziemi węglowych 1 
człowiek od wielkiegp lub mar- 
tenowskiego pieca to para. idą­
ca aa  czele długiego jzeregu bu­
downiczych naszego Dzisiaj i na­
szego Jutra,

SKOKI n a p r z ó d

Zaczęty polski*! Luiy pracować 
Już aa  Unii frontu. Skromna to 
była produkcja i daleko pozosta­
jąca w  tyle za wynikami prred- 
” ojenn -ml. A le cras płyr.ął, włą 
czomo do no^egc organizmu — 
1 "państw  wionegt przemysłu hut 
niczego n  ve zakłady, przejęte 
na Ziemiach Odzyskanych —  oc* 
Zabrza i G-liwto aż p<r Siczecin 
I  z  miesiąca na miesiąc, z tygc a 
zda aa  tydzień -nalała rubryk0 
zakłady nieczynne’* lub ^zakła­

dy w  odbudowie" — a zbliżała 
się do ogólnej- liczby cyfrą, hut 
pracujących. Nić dawały ns sie­
bie długe czektić .skutki: nowe
wagony, urządzenia portowe, mo 
sty. surowiec i materiały ula 
arzanysłu metalowego i jako wy 
nfk optoia nagminnych malkon­
tentów 3e Jest niedobrze”, a lf 
te na pewno było gorzej.

cenią z mechanicznego zlepku w 
prawdziwy współdziałający orga­
nizm dokona dopiero ‘ czas. ą wda, 
ściwie działający w  tym. czasie 
plan. Ma on w dagu trzech lat 
doprowadzić do rjzmożenia pro­
dukcji, a jednocześnie położyć 
podwaliny pod aalszy szeriud 
rozwój już, w  rozmiarach długofa 
iowyeh

W Y N IK I  ROKIT 1946
Hutnictwo 'elaizne Dublikuje 

wyniki swej pracy z około mie­
sięcznym. opóźnieriem. Wynika 
tó stąd, te produkcja ‘jest skom­
plikowali. v  wytwór przechodzi ż 
zakładu "'do zakładu »r ak zwa­
nym obrocie międz Thutn iczym. 
że miarodajne są dane z wypro­
dukowanych •wytworów, które 
znajdą się ostateczne w  maga­
zynie. Dl atego też wyniki gnid - 
nkw ej prący hutników oyds zna 
ne dopiero pod koniec stycznia 
Tym niemniej znane śą staiys ty­
ki z ubi.egtech jedenastu ł*U|pŚ- 
cy i prowizor^ czne szacunkowe 
obliczenia za okres całego ubiegłe

. ■ ' G Ym it i O ŁÓ W

Plan produkcji cynku został 
przekroczony o fflP, ołow iu o 
10%. W  przem yśle cynkowym

• " U i l O U i Z  P Ł A P  w  diutw i». 
H U T W C T W  Ż E L A Z N E

r tt W*-  W ” "teIftMft* IWA

istnieje irkże wąskie gardło. Jasrt 
nim ilość rud, której mogą do- 
tarczyi kopalnie krajowe. Jeśt 

■ tych rud ża m ai- 1 diatęgc nie 
można w  pełni -ryn orsystać hut 
cynkowych. Trudno j-.-dnak źna- 
ieźć na to radę. Najbogatsza ru­
da została już dawne wyeksploa 
towari b.. Współzawodniczą z nłą 
coraz doskonalsze metody wzbo­
gacania ruęl. W  każdym' razie 
jest rzeczą gocną uw^gi że na

ku. W idać więc, że rożne dzied 
ny pracy hutniczej przyczynia 
się nie tylko bezpośrednio ęi 
rozwoju t.eęh.nlcznego i ekon 
m iezrego k ra ju .'a le  także 'do  it-■} 
cieśnienia wsp jłpracy gospod’ 
ezej z mnj mi 'krajam i

R UDY i M A T E R IA ŁY  O G N I O 
T R W A ŁE

t

SCI JEDNEGO O RuANIZ  
M U

'(lutnictwo ubierało sobie ząw - 
Bzr uicdzibc na terenach weglo- 
nośnych lub w  Ich pobliżu. Ła­
tw iej znosiło dostawr rudy, niż 
niep w ł w ć  c*i do zaopatrzenie 
w  koks i elektryczność, związane 
Z węglem. Natomiast częste były 
wypadki i u nas, 1 we -wszystkich 

Innych krajach Europy i świata, 
te huty powiązane były z kopal- 
lifan i węgla w  jedną c słość go- 
ą >o tarczą, kierowaną pr*ez jeden 
koncern lub kartel.

Eónse.iwenc' ą tego oylo oczy- 
“ tścte » ,  te wprawdzte w  cia- 
snicjszych ramach Istniała (dobra 
współpraca hut z k upalniami, ale 
nie byle "spółpracy między sa­
mymi hutemi. Należąc do zwal- 
ssających się organizmów^ traci­

ły w ie le wysiłków ni walkę kot. 
kurencyjną, nie istniał- szeroko 
pojęta wymiana doświadczeń, za 
The wanto tajemnicy . firmowej
było ważniejsze, niż podział ma­
cy dla, dobra ogółu.

Po upaństwowieni! ciężkiego 
przemysłu w powoj mnej Polsce 
"Skęstkie huty stały się częścia­

mi jednego organizmu Ńic dz*w 
nago, że pewne .dziedziny produk­
cji są w  skali ogoteokrajowej po 
stawione są dobrze, inne' nato­
miast wykazują braki. Pf-zekształ

go roku. Pi odukcja surówki osią 
gnęla lu f%. planu, produkcja sta 
li surowej przekroczyła 110% pla 
hii. i rodus . j , koksu osiągnęła 
10T%, a produkcja wyrobów wal 
oowanych J s.ągnęła 101% planu 
Ten ostatni wynik iest o tyle go­
dny uwagi, te walcownie stano­
w ią w  struktł-rŁfi f dskiegc* butnie 
twe' tak zwatu wąskie gardło. 
*eswrze w  okresie przedwojen­
nym wąlccrmie n»cze były pozc- 
stałościfurii hut, Dućowanych u- 
prz^dnto przez hutnictwo niemie 
ckie na terenie .ć ląsku i hutni­
ctwo ńa terenie Kongresówki. 
Pracował^ one na pcorzeby zupeł 
nie inne, niż te, które okazały 
się kcniecmośeią dla Polski. Nie 
dostosowanie do potrzeb rynku 
przybrało jecacze więKszę ro rnna 
ry po obecnej wojnie. Niemej’ 
bowiem, . którzy owładnęli pol­
ską gospodarką na długie - sześć 
lat nastawili sałą produkcję hg 
potrzeby wojenne z zupełnym za 
nieetbaniem normainych potrzeb 

W  iych warunkach osiągnięcie 
101% wykoo^fnia plrnu dobrze 
świadczy" o zdolnoścrach orgaiji-' 
zacyjnych hutnictwa 1 wysiłkach 
i la  uzyskanie jak najlepszych 
wyników.

icązdego pracowniach m zemysłu
'Tankowego przypadła w  ,dku u - 
bieglym cyfra przesrł-  800 dpla- 
iów uzyskanych z wywozu cyti-

Hutriietwo nasze pracuje częs- 
ciov*o ne rudach krajowych,' czę­
ściowo' zaś na zasraricznych. Ru 
dy krajowe są -tocunkowo ibo- 
gie w  żelazo. Muszą ‘ óne być 
wzbogacane, zanim dostaną su  
do wielkich pieców Tym nie­
mniej odgrywają poważną roję i 
nte można z nich rezygnować. 
Wystarczy przypomnieć, że An ­
glia w  czasie wojny, będąc od 
ciętą d  dowozu doskonałych rud 
szwedzkich,' prac-owała na nisko­
procentowych rudach własnych i 
osiągnęła dobre wyniki.

W  październiku! roku 1945 wy­
dobyto w  Polsce 16,7 tyc. ton 
rud żeiazm/ch W  październiku 

, 946 roku cyfra ta podskoczyła 
,k> 42,2'tys. ton. P lar ogółem zo­
stał wykonany w  103 prcn.-er.tach.

’ - - 
Materiały ogniotrwałe są nie- 

Ućowne dla hutnictwa pracuj ą- 
.igo .u  wielkich piecacn i pie- 
.ich martauowskieh. Plai. pro- 
lUkcjl tej gałęzi został wykona­
ły w 98 procentćfch, a wiele wy- 
iłkir przykłada się nie tylko do 
=go, aby produkować; dcf-totęcz- 

aą ilość wytworów , ale także,aby 
_‘e wytwory- były coraz poprawia 

iącej się jakości. -
Wykonawszy plan roki. ubieg­

łego hutnictwo przystępuje do re 
alizacji plańu trzechletniego, któ 
ry ótawia mu wielkie zadania. 
Trzeba bed'de bowiem dokonać 
przebudowy i ulepszeń, . nie. 
zmniejszając bieżącej -.produkcji. 
Ttraj bawień, nie może czekać 
na to, aż i| hutnictwo dokona 
swych zadań., Aie to już jest in­
ny temat temat, to którego w  cią­
ga nadchodzącego trzech leci a trze­
ba. będzie podenodzić nlejednokro 
taike A  są to rzeczy interesuj %oe 
tak, jat. , interesującymi są kulisy 
wąskiej Kolumierki cyfr, w  któ­
re ujęte zostały wyniKi pi acy cię 
żk.ego, ale ow-ocnegc roku mi­
nionego.

M. ZADOLSK1

tM n M tew a  w ałć jW  

n a a W z a ń s k S c h

Oii szeregu jui miesięcy p rM -  
prow’adza się n id  Polną Odrą 
prace, których celem jest napra­
wienie wałów nadodrza ńak. ch 1 
uniemożliwienie wysiewów i po­
wodzi. W  ciągu miesiącŁ grudnia 
ukończo:m  te prace na obszarze- 
powiatów ehojeńskiego, gryfió- 
skiego i śzcz cińskiego.

W  miejscowości Osiinów Dolny 
p.żeprrrwae -.ono jjracc dodatkowe 
nad, wzmocnieniem odioudowar M o  
wału, by t ezw-giędnie zabeapie- 
czyć przylegli e tereny przed e- 
wen+ualnym wylewem, na tym 
najwięcej zagrożonym odcinku

Bezpłatne skryp-y if!a

Staraniem Komdtetu toykonaiw 
czego Zwńązku Nienależnej Mło­
dzieżą 'Stocjalistycznej nkacały się 
bezpłatne skrypty dla młodzieży 
akademickie; .w nakładzie '3000 
egz Skr ypty pi-zeznaczone są dla 
czterech wydziałów uniwersyte­
ckich i obejmują następujące 
prwdm  oty:_ ‘ ,,Mineralogia”. TU- 
moszentoi „Wyt-zwnałość maie- 
riałów”, Z.’.veibaiuma „Hisrtelc- 
gia’i i Kutrzeby „Dawne polskie 
prawo sądowe”.

w  p r e s je
Jak donoęl. . „Rude Pravo*. le­

wicowa grupa portów Partii- 
Pracy przygotow u j interpelację 
pod adresem mam, Bedns,. w 
spia- d e  stanowiska rządu am- 
r*el.!ikiego do PolsŁi Lewica 
Partii Pracy wyern a poważne 
zarzuty przeciw .■ amb Caven- 
dish Bentincr.uwl 1 Jcge powro­
towi jako ambasadora dc W ar-  
szaryy o-az {irzedw  „.itateuej ne­
cie angielskiej pod adresem 
rządu polskiego. Panuje ogólny 
pogiąd, że ■'TOCea hrabiego Gro­
cholskiego zdyskredytował am­
basadora angielskiego w W ar­
szawie r  opinii . olsków  

Zdamem lewicy labonrzystów

nora brytyjska, oparta na infor­
macjach, otrzymanych Pd .joo- 
Zycji, nią może rozptjszyć w  
Polsce uzasadnionych podej'^eń, 
te rząd ' brytyjski nie m a! zamia­
ru ■uz-wiązu.ć części' korpusu An­
dersa. znajdującego się w  An­
g lii i we Włoszech,' oraz że. pol­
skie należytośc. zamraża* te w  
W. Brytanii służą ta finansowa­
nia resztek bełskiego emigracyj­
nego rządu loriidyriskiego. » 

Om awiają- ro lę , Mikolajczyw-. 
,Rudę P id ’."o“ p ŝzti;

„Powódź bry+yjsmirł. u anie-

mlimtw zrełyrh i [25 lys. i®m®M 
ikra /piórka na r feibli?ikfck w 1^? r.

W  dniu 22, 1. .o. odbyto się w 
Mi atetersitwie Oświaty zebranie 
Komitetu Obywatelskiaigp Święta 
Oświaty, w 1947 i.

W iceprzewodniczący Komitetu 
piof. J. Muczkowski przedstawi,'; 
wyniki zbiórki, pieniędzy i ksią. 
zek w r. 19'46.

Ogólna suime zetoraua *r drodze 
zbiórki wynóni 29.169.650'zł.

Zbiórka książek nrzy niosła 
125.081 tomów

Z zebranej sumy 1/6 przeznaczę 
nc na itwon.cnie alibo rozbudowę 
bubiiote;,- powiatowych lub miej­
skich, 1-3 proc. na bibhoteki szkol­
ne,. stosunkowo nieznaczne odselkj 
zebranych fuii.juszów przeżnftzo- 
no na bibliotek naukowa' 1 orga­
n izacyjne.

Przechodząc to sprawy Święta 
Oświaty- 194? iv  pTol Muszkoiysk:-

omówił Jego stronę organizacyj­
ną. Orgamza-Ją Swifta Oświaty" 
zajmą się jak w roku abiegłytu, 
o-bek Centra i nogo Komitetu Oby­
watelski ,gc u Warszawie komite­
ty wojewódzkie, p owiatowt 1
gminna r oparciu o aiparat szkol­
ni, kwa i prty odziale organizacyj 
sipoiecznycb- 

Hnsłem Święta Oświaty w roku 
1.947 'będzie „Książka", 

Postanowieni rozszerzyć skład 
Komitetu Giównego i komitetów 
wszystkich stopni w terenie przez 
>:aprjs'_)emie przedstawicieli Zwiąż 
ku 2to-vodowejo Literatów, Zw. 
Zawód. Dsleni, ikai zy, Zw, Księga­
rzy, Polskiego Towarzystwa Wyd. 
Książek, Polskiego Radia, przed* 
sławicie!! wojska, , Rad Narodo­
wych, Wojewódzkich, Powiato­
wych 1 Gminnych.

i
rykańskirti nót, wysłan.yh rizą 
dow-* polókiemu dodała odwagi 
podziemnym bandytom w Pol­
sce, którzy w  pm*dw ,y borezym
okresie wzmocnili swą aktyw- 

npieczyłtość. JUkoła/jczyk zaibe®pii 
ssę Już uprzednie r«a wypadek 
kieski wyborczej i ogłosił, że 
czyui-iiii Bloku Demokiralyczne- 
g«- pokierują aikcją wyborczą 7 
ten sposób, że PSL  nie otrzyma 
v dęcej,. aniteT 8 proc. głosów. 
Mózg Mi Kota !ozyka w ostatnich 
tygodniach gorączkowo pra » -  
wał i wymyślał najróżniejsze 
zarztaty, slderm one przeciw rzą- 
dotyi, którymi obficie obdarowy­
wał zaiwsu? chętnym ±dem ika- 
rtsy znchodruęj reakcyjnej pra­
sy, .rozszerzających te fałszer­
stwa w  święcie 1 nie c waża ją- 
cych za ■“tosowne ooublikowai,ia 
spipcstowcń, gdy na drugi dziać, 
łgarstwa Mil.ołajozyka me znaj­
dowały pofy^erdzema.

Tym .sposobem usiłowaft. mię 
dżynarodowa reakcje wytwer-' 
i-zyc dookoto polskich w- b >rów 
'Wn.rt. tak Jak - to uczyniła to- 
okoła wvhon'fw w  Bułgarii, Ju­
gosławii i Rumunii. -

.""śród przyszlYdli 
»wilków i i

Państwowa Szkoła tegHigf Srdtfł^nwei w W ^szawie
N a  sa.nym dato krętej i stav- 

mej- ulicy Berinersk: sj ocalał 
wśiód ruin samotny paicoyk Bia 
łe kolumny z oogaim rzeźbiony­
mi Kaipiitelemd wsp,: irr _n& '• ą oz -sy 
dawnej świetnośrt i ; opoiw:adaiią 
historię' Warszaiwy. Gdy Beoiuar- 
Bka nosiła wrm ywną na ćwe 
czasy neai1. e oliey, Gnojnej y, pa 
łacykiu nad Wisłą gościł Napole­
on ?o siwej sn^mohnej kięsce, a 
rówmolegte pomlesze !.e.nda służy­
ły  na biura kom-yry ceUnej, która 
ulotooiwak* się w  iwbliżu wiśla-ne- 
gó mostu

Daiś historyczny budynek po 
Łoszto-nirai i grunfmimym re­
moncie został oddany to uiytku  
Pańgtwowej Szfeóie Żeglugi .Śród 
lądor»ej j wśród girulwch. Tnuirów 
rozbrzmi eiwa gwar młodych gło­
sów.

Warszawska szKołs. żeglug5 jest 
toiydricsas ' edyną tego rodzeju  
oczieilinia w  tedsce a,le yuż nie- 
■*teigo nastanj we Wrooiaiwiiu ot-

guminiWarcie 
zjum.

Młodsi ad  upici m aryuairskiegc 
"aiwcdu mają do iriboru trzy ro­
dzaje wydziałów: n-wigacy.łny,
mechaniczny } dróg woiT nyoh. 
Jednał: nai-więcaj żwoleniiTtkón.y 
po;-:i,dida oawiigacja i mech anilks* 
a grane too.y mundur i okrąg ia 
a.‘ ziłccaniaimd .czapka, jest w iel­
kim mairzfcinipim chłopców Więk­
szość uczniów to synowie robot* 
ników i chłopów, któr-.y się ćhęt 
nie' ga.mią do marynarskiego fa ­
chu Poza tym szkolą dając małą 
mirturę jest doskona-Tm praygo- 
taiwamliem to liceów technicz­
nych, to szfccły morskiej i lice­
um komunikacyjnego. -Dalszym 
ciągiem studiów jest też Uceum 
nawigacyjne we Wrzeszczu.

Minister suwa Komunikacji, kto 
re wespół z Ministerstwem O- 
śwtaity czuwa na d szkołą • za 
wrględiu. na to, że m)tadz' sż re* 
krutuje się przeważanie spoza

Warszawy, p-unyślak < rzkołę łą ­
ko -zakład rj. iknięty, t hit nat 
1 nwsymank Trą® z nm:mduro- 
.waniem. jes" bezpłatne j potrak­
towane .juko stypedłum.

Gdy w  gabinecie noatnuwknT-/ 
z iyrektorerr sztooły ob. Baue­
rem o, uczniaioh fakcule i progfra- 

•miie naiuczaniia, za drzwiami roz­
lega się oe try dzwonek na P zer­
wę. \ą w  ślad za. nim och y r  się 
na koirytairzm tupot licznych kro- 
1-óiw

Pod teW cą z iJuigiif. wykrę­
cam biegu Wisły sitoj gromądlky 
młodych chłopców żywo coś dy­
skutując. Dzielą się właśnie wne- 
żaniiairni po wyjściu z lekcji. 
1'ectoiniioZne wyirtżenii® z bydióto- 
gii i meteomiogińi. mieszaiją siię z 
nazwami części masyjni ł okre­
śleniami z k»akr-usi: ^staiwiydf w
stwa i przepisów żeglugi.

Chłopcy są wszyscy dobrze w y- 
rcśmieci, a z tob twardy » je In­
na rrtoóośoi i zdrowia. -Slement, 
k tóry przychodzi do szlkoły poz® 
krunlkursoTuym egzaminem podle­
ga bardzo śóte^fo bi dainiiom le­
karski m. WszcRcie wady ' trziti­
ku, słumnu, nie mówiąc już o płu- 
"aoh są w  zawodzie marynarm  
niedopuazcziatoe. Szybka, orle. iv-

c.ja sprężystość i wyrobtente mię­
śni to cechy, dla „c ilka  rzeczne 
go" ijip.id^owFłe.

Gdy przechodzimy z dyrekto­
rem cbtopcy prężą się z wojsko­
wym zadęciem. ■
' Chiubą chłopców, jest ówietMc i 

'•łużącf jednocześnie za salę gdm- 
nastyezną. Tutaj roziwiesra się 
liiny 1 chłopcy ucaą się trudnych 
arkanów TOpimew ntai i . różnych 
zwisów. Obok koła sterowego u- 
tram e go ziMonią wisi sj cr.boł 
sizkoł.7 Na stoMe&iktai tle btato 
iyr"m« wycięta z parie™ obej­
muje nurka. Artystycznie arębio 
rja ntoskorzeżba je®' jzńiełetr jed­
nego z uczniów. Przyszły mary- 
iarz Terlecki ptoiato nieprze­
ciętne w  tym. kierunku zdolności, 
ałe gdy go pytamy o m ukę cd- 
powiadc że tyle godcm p ocli ta 
tiiają lekcje, iż o malarstwie nie 
może myśleć. Zresztą wclj być 
mairrnarzei.i To zumitowainie do 
przyszłego «i-wcdn jest cechą 
ch*T*akteT~istyo®ną Tmsystkteh 
chłopców. C3ho4 wielu z mich wy 
chowało się ruf wsiach daleki 
o d , wody pi stenowi! poświęcić 
się temu zalęciU. Gdy pytamy 
urania U-go kursu Syskę Bole- 

poaaedł do s-koły

ołyszcar mu się oczy, — Focho-, 
dzi z  Kiuiińa. ale już od awupgo 
dzaectea marŁjt. — To „małe 
(tóecko", zabawnie brzmi *v tł- 
Ttaól- chłjpch nie .tak bairdega od 
lat -ziede.yeh oddaiionega Za- 
»>dnii.uo wiek mamłów wału się 
w caniOŁoh 16— 18 nait, n i  są 1 
starsi. Na piemstojL pi rechodzą- 
cego. chiwipcc widnieją beretki od 
znaez ń woijskęwych , i lśniąca 
gwiazdą rany, to wieleitnJ war­
szawski .powisstateeo

Mtiimc, ż® topi'5®?' rtycoeń 
chłopcy z toledenplawośdćt patrzą 
Cudaieit n ie nfl kaileńdianŁ Na -Ho- 
snę kończy się częśc tsocetycEŁia 
wykładów i od nya^i zaesynają 
się najęcia prątefcyezmc na wodzie. 
W  zeszłym roku ■więtost-jść Aiłop 
ców do Odrze, na różnych
holownikach. Tymczasem, znów  
hrvączy cteworiek na lekcję. Pu ­
stoszeją koirytairz€
^.Od Wisły w ieje mroźny słycz 

u iw y  wia.tr. fV białym domu na 
wybkzezu miłośnicy wody .{ że- 
.•dugf z nśecnem’-wmścią oczeku­
ją na huk pęna iącej na rzece k£y 
i. na edenie u J,-o*3enn-= dktL

łW .

Dlaczego jpłaśnie w Polsce u- 
jawniły się te usiłowania naru­
szenia prze ńegu wyborów i wy­
wołanie jak największego &>■

Dlatego, że ^ois-ks- zajmuje 
specjalne itanowirko w Euro­
pie Prze ae wszys*'.dm ze wzglę­
du na swS położenie n.iędzj 
Związkiem Radzieckim & Niem­
cami, co do kiórj-.di międzyna- 
rocioD.a reakcją p&dada swoje 
plan'- W Londynie zaczynają po 
ważnie rozprawiać o przyszłości 
Niemiec a w  zachodniej prasde 
mnożą ślę głosy o konieczności 
przesuń. ..-cia polsko-niemieckich 
grani- znad Odry 1 Nysy na po­
wrót na wschód Dla wzmożenia 
ataków antypolskich koniecz­
nym jest posiadanie jakichkol­
wiek pretekstów pr/eoiw pol- 
sKlemu Blokow. ■ Demokratyczne­
mu Zadani j  'świeitowej reakcji 
ułatwiła tyrr razem zdradziecka 
grą Mikołajczyka który w  Tzą- 
dade polskim zagra1 rolę tiojaft- 
śkiego koni, 1 pracował prze"5w  
interesom ydasnego narodu

/
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n o s i
T  <jniu 23 bm. do Dziedzic, *

'fcanspartrarn repatriantów przy- 
byłych % E ijm u , przyj echu-li re- 
P®trijmo3 i  Indii, ż obozu cywil­
nego z mie.iscio.rośai Yaliya/ie w  
księstwie Kolhapur. • Ticinsport 
jiiłądał się ż 129 -*tób, przeważ­
cie rodzin byłych wujsfc rwych.

Ob. Jankóws*I, członek Zw*ąak* 
Patriotów "olsktch w in d h d i

K ier. ob. . Jankowski z łó ż }!  
przedstawicielowi redakcji o- 
świadcżenie o sytuacji Polaków  
w  Indiach. OL. Jankowski poeho- 
.fcai z Warszawy i z zawodiu jest 
zdunem. W  roku 1939 dostał się 
jako żohuerz polski do Związku 
Radzieckiego, gdzie przebywa! do 
roku 1942. Potem wriąpił do ar­
mii Sikorskiego, z nią znalazł się 
W Iranie. Po dwuletnim pobycie 
w  airmii zwolnił -się i jako cywil 
p—zedo^taJ się na terytorium mdi i.

■ W raz z wielu innymi towarzysza­
mi przydziel ony' został, do obozu 
V  aliuade, gdzie przebywało już 
4,5 tysiąca naszych rodaków. 60 
proc. tej liczby stanowił element 
wciskowy wraz ze swymi rodzi­
nami, 30 proc. b jli  urzędnicy pań 
stwowi, a 5 prrćf robotnicy.

Ob.. tJąnkpwski P1* rrzyjeździ- 
flo Indii wstąpił do organizacji 
„21 wiązek Patriotów Polskich”, a 
następnie nawiązał -kontakt ? po­
selstwem w  Kairze i utworzył 
sekcję organizacji „Zjednoczenie 
Polskie”. Na czele ci-ganizasJi sta 
nął jako pi^iwodniczący, wraz z 
toy-anzysziami: inż. Krzyszczuckim 
jako seler. 1 ob. Tkaczykiem 
—  skarbnik! im. Wśród Polaków, 
maj dujących się.,w obozie utwo­
rzyły się dwa ugrupowania. C lęść 
«  nich zawiązała Polskie Stron­
nictwo Ludowe. Byli oni zwo- 

. lwmSkemi orientacji londyńskiej, 
i żwiadczali, że powrócą do, kra 
ju -wtedy dopiero, gdy się zmieni 
obecny sfcam rzeczy, Swych, ro­
daków ze „Zdednocz^-nia Polskie­
go’ jawnie bojkotowali, zarzuca­
jąc im sy m-patię dla Związku Ua- 
dkiecklego i nazywr>ac ich „łso- 
R>ąhistami”, N a  tym tle w  ob >zie 
Powstały niesnaski. Tarcia pom ę 
cfe-.y obydwu ugrupowaniami trwa 

od roku 1P45.
A by  zdemaskować zaślepioną 

działalność reakcyjną tajniejszych 
**SL -owców ob. Ją ikowski przy­
wiózł odpis, oświadczania zarządu 
Iteia. PS L  z obozu ' Talivade w  In ­

diach, którego wyjątki przyta­
czamy:

„N in ie jszym  podajem y do w ia  
domości, ‘ że na skuitek nade- 
sałych ostatnio zastraszaj ą cy ch 
w iadomość! z . Polski, jak 
kilkakrotne oświadczenie pre­
zesa P S L -u  p M ikołajczyka po­
stanowiłam  w raz ze -123 osoba­
mi , pow ś} rzymaie się od w y ja ­
zdu do Polski. W ykreślam  te 
osoby. 7. listy na powrót do' kra 
ju. Równocześnie podaję do wta 
dom ości, że swoją działalność 
repatriacyjną zaw iesiłem  z 
dniem dzisiejszym  tj. 31. T. 1946 
r „  a esoby, które m imo takiego 
stanu rzeczy chcą powrócić do 
Pol slri najbliższym  ta ansprrtwm, 
mogą . się rejestrować u osób, 
którym  p. pułk. Neate polecił 

ten obowiązek, 
podpisano: ■ B-uras Władysław 
■ seler. K o ła  PS L , V a liv „de . 

Następuje dalsze oświadczeni®:
„...Na podstaw ie aaćteszłych 

w  ostatnim ąza-sile z  Polsk i oal- 
kow ice wiarogodnydh t  spra­
w ied liw ych  wiadomości (oświad 
ćzeni-e p. M ikołajczyka) o t e r ­
rorze i  itsisiti /eliwaniesch i  o  
pąlenta przez polic ję  całyrh 
wsi, zmuszeni jesteśm y oświad

nair>Mż=.zyin czasie tj.' najbliż­
szym transportem. Powyzszr. 
nasza decyzja uzależniona jest 
cd pdprawy sytuacji politycz­
nej w  Polsce i od przeprowa­
dzenia Wolnych i' nieskrępowa­
nych wyborów do partam ec .u”. 
Oświadczenie to, złożone zosta­

ło na- ręce płk; Neą'e, który u- 
dziedai tamtejszym peeselowcc-n 
„bezstronnych i  -sprawi ediiwych 
inlormiacji". Wymieniony wyżej 
sekretarz PPlL-u Esuira-. (przed­
wojenny rzezimieszek i złodzieja 
szek) organizował uaprdy na 
edonków „Zjednoczenia Polskie­
go” jak lip. na ob. KraySzczuc­
kiego, para’iżował ' akcję repa­
triacyjną i prow idził oszu-erczą i 
WTogą . propagandę przeciwko 
Rządowi Jedności Ncrodp-Y ej.

WłaioLe angielskie tolerowaJj 
ten stan rzeczy a nawet dop Dana 
ły do bojkotowania ukcji repa­
triacyjnej i powrotu do kraju.

Działacze PSL-owscj zastrasza 
H zgłaszających się repatri#totov 
tym, że „gdy tylko -najdą się . w  
Dźiedtdoach, tc od raziu zostaną 
przez wkćtze polskie ubrani ze 
swych rzeczy i rfnuEżana do cięż 
klej p(raoy“. Mimo tej Propagan­
dy nc powrót do m aju zapisało 
się 250 osób. Wreszcie władze

sjan i 9 Włochów wyjechał dnia 
11 gruinda ub. r. z portu Bom- 
baju, angielskim statkiem „Strat 
hnaver” przewożącym jeńców  
włoskich. Dnia 18 Brudni a ub. r. 
statek zawita! do portu Mcm1 
oassy (W.-chodr.i«' Afryka), gdzie

ranią br. Podróż odbywało juę 
sprawnie, tóarspari W ciągu 
pięciri dni prsybył do kraju.

Repatrianci z Indii przekonali 
się ma własne oczy o kłamliwości 
pogłosek oszczerczej propagandy 
działaczy PSL-owskiciil Sa bar-

Giupa Polaków w Indiach

i I

iłeirtwastraeja Kolaków za row rotm  dc kraju w obozte repf tria- 
cyjnyńi yr Rzymie. — Transparent głos.: Oni wracają Jo swych Jo- 
mów (Niemcy,, «ec* dli naa — w a szych a1 ;-imów — nie ma środ­
ków trtnsporiowveh: żądamy od UNRRA naszej repakincji.

czyć i o^wiadrtamy, że w  ta­
kich warunkach politycznych i 
społecmyuh, jakie w  obecnych 
raasach w Polsce istnieją, nie 
możemy zdecydować się na 
wyjazd i powrót Jo Polski w

angielskie .raw-ołlły na wyjazd. 
v/W  dniu o grudnia nastąpił wy- 
jąiad 154 osób, zdecydowanych na 
powrót z obozu VaJivade w  In- 
a|ach

Transport 129 Polaków, 16 Ro-

zaboMi 34 Pulakow z jrupy M ą- 
drz dta. Do wiuch, do partu Ne­
apolu statek przybił w  dzień No­
wego Lofci. Repatrianci przewie 
ziemi zestali do obozu polskieąo 
w  Rzymie, w  Ciue Citta. gdzie 
raL,am z trmymi oczekiwali na 
jpown 4 de kraju.

Wyjazo 597 Poloków rep _,trian 
tów z E z y ru  nastąpił Jn. 18 sty-

ilzo zadowoleni z powrotu i roz­
jadą się do swych rodzin po ca­
łym kraju.

Po pi zj byciu do ojczyzny re- 
patriaiici s u le c ra i.  dziękowali 
u rgac irtw on . powrotu i kierow­
ników5, transportu ob. Jankow- 
sHenw n  przewiezienie ich do 
ukochanej ziemi ąjnzjsteJ.

Zaremba J- -

45 'Jecie 

vi Zfoiftwio
W Łych omach obchodził uro­

czystość 45 lat pracy cha ludu 
złotowskiego Bank iAidcw.y w  
Złotcrwie. Bank ten został powo­
łany przez ludność polską w  rew 
ku 1502 dó życ!a i pombi.o nie- . 
bywady ch szykan niem:eck>ćh tst 
niał aż do roku 1939 kiedy w ła­
dze nkmtecKee rozwiązały- tę in- 
9tyf*cję a jej kierowników, jam  
knięto w  obozach konet aitr&cyj- 
nych., .

Bunk Ludowy w  Złotowie by* 
jedną z nwipormin-ejszycL, pol­
skich placówek yo-podiarczycib 
w Niemczech. Człomuaiini jegc 
oyl1 przede wszjąstkm rolnicy 
ziemi złotowskiej, a prezesem 
Bady Naó-sorćzej pritz długie ia 
ta był prezes Żr’win2ku  Polaków  
w  Niemczech, ks, dr. B. Domań­
ski (tak długo, aż n%m,eck:ie wia  
dze kościelne nie ziwisify go do 
złożenia tej godnorci). W  ch w1!1 
powstania Polski po pierwszej 
wojnie światowej Bank Ludowy 
w  Złotowie zebrał .kilkaset tysię 
cy narek w  złock na pourzstoy 
skarbu państwa polskiego.
. W  ubiegłym roku ban-:: aestał 

ponownie powołany do życia.; w  
tej chwili członkami ■ oan.li' są 
już ! nie tylko autochtor-i lecz 
również przesiedleńcy 1 repa­
trianci,

P r z e r w a n e  m i l c i e n i e

w  s p r a w i e  W m
JUŻ więcej niż miesiąc czasu 

minęło od procesu głośnego lit&- 
ra ta Stanisława Wasylewakicgo. 
oskar żonego o współprace z Niem  
camd. Wasylęwski prnx>wai jv 
wydawanej przez Niemców « e  

Ltiwwie gadzihówcb ,jGazńcie
Llyowskiej’'. Proces'ten w  «> ra - 
wle typowe; kolafc oracji zakoń­
czył się nieSi- odziewanym dla 
wsz-stkich uruew innienie,!, \7a- 
syl 'wsfcięgc.
r I ; . .  zapadło dość iługie, bo 

kilkutygodniowe milczenie. P i­
sma codzienne, poza dwoma zda­
je  się wyjątkami, nic o tej spra­
w ie nie pisały, czekając praiwdo-

iV rn  » w . .  Walka z przestęp-
•iZKi.ścią na odcinku nodatkcr,v 
bezpośrednich pórowadBona jee,-1 
nadal intes.sywnie. Pon imo sto­
sunkowo si  crupłego oereonelu, 
arerłaszm-a obeznanego z zasadami 
księgowości, wyniki akcji w za­
kresie pedatków bezpośrednich 
były w  ostatnim miesiącu spra­
wozdawczym poważne.

Ogółem rozpracowano 833 spra­
wy, wymiary dodatkowe i 
grzywny wyniosły kwotę złotych 
148.489.114.

M. in. ująwnta-je . zostały - nad­
użycia w  firma-ch:

Firma Komec;”i> J=n, wyrąb  
mięsa w  Katowicach, ?’krywała  
faktycznie Osiągane obroty i do­
chody. Uszczuplone należności 
3ke<rbu Państwa wyniosły w  po- 
datlcu obrotowym zł. 1.040.000, w  
podatku dochodowym zł. 2.Ó00.000, 
wymierzono grzywnę zł 3.040.000.

Firmą „Repeta”, sprzedaż 
włóczki i towarów- galanteryj­
ny ch w  Krakowie, prowadziła 
nierzetelne książki handlowe. 
Wymiar podatku obrotowego i

dochodowego o—tz grzywny w y- 
n.óił łącznie zł. 1.500.000.
' Firma „Czramy”, sklep rzeźni­

czy w  Częstochowie, ukrywała w 
latach 1945/46 rzeczywiste obro­
ty i iochod-’ uszczuplając na­
leżności Ska_'bu Państwa w  po- 
daiku obr /.owym na kwotę zł. 
1.190.808. *

W  fabryce pończoch S: Ib erga 
w  ,. Częstochowie doko-i.ino do-, 
m.iaru w  podatku obrotowym w  
kw icie zł. 779.463,w  podatku dó- 
chcuowym w  kwocie zł. 4J)12,59b

Bitą ■ nmre w M
Mitmiś rz ik k .d i ej

'Irfflitrim i 'hmfztu
.K on iec  ub. roku  wzbogacili tw ń r- 

muzyczną- Związku R >
*N ix ik ieg o  diwcmw noniynu ubwo- 
Paini m u zycciiym i S tyczndbw y 

'-rrinr mlesiięczniteo „Przyjaźń”
^""ulouj-e lisi. znanego  radZ-eSpe- 
8o kum pozytora  W. • Iw a n n ik o w a ,
^  którym donosi, żr ukończył 
opr-rlicowanie oraitori um p. 't.
J ^ ń w i w a " .  W  stolicy Z w ią zk u  
*v'*d-4<->ctóe)8o w  w elk ie j sali 
%*te?erwa tor ium Mosfeieiw .-nk-.ego 
Sm taki WYik-umuna w końcu gru -

u,b r. k an ta ta . W . "  Szebalina 
®-. t. „Moskwa**. W tym jedno-. 
65 -'•‘■"nym op racow an iu  przez mu- 
*y‘rów  "fadzieckich tem atów zjw-.ą 

( ze stoli cHini Po-!=iki i. 
* v-'iąz,ku • Rad^ietk-fag-j je st-coś 
* śy-mbol-u głębokiej orzyjiżnł. 
któną zrod-zib- p s t.iw c  lata hi- 
Sto-^y, doświadczeń obu

. 1̂’ . łw an n ikow  zn;iinvi test w 
’ --4r r, a "tor pPTirł !1
**t\vorów muzycznych, napisa­

nych na temat folk loru  polskie­
go. Jako wyig-róbcwiimiy przj jacietl 
narodu poilskiago i .mntoinAk na-
srej mu/y-kj j pieśni zurfńal **Mf
eony tematem tragicznych prze­
żyć Warszawy dla którego wy­
brał fórmę oratorium. Jak- wyja­
śniał swoirp pdlsbdin przyjacio^ 
łom w  cza,sie -wojego pobytu w  
roku ub. w Warszawie —  formę 
oratorium wybrał dfateao, penie, 
w aż forn,0 ta z ud» iałem chóru, 
orkiestry i soiiisitów stwairz-, naj­
większą możliwość stopniowego 
razwiljiania wybranego temiaitai 
W ' czasie pobytu w  Polsce W  
Twanrlkow przy pom-ocy Mir 
Spraw .'Zagrainićznrch Min, Kul­
tury i Szb.ik-i • .Tow Przyj-iźn.i 
Pol-sko-Badyrririaj zebrał nie- 

. zbędne mfl.teriafly. które w ciągu 
10 mtes-iecy- w yjpżoyi«j ’ pracy 
przetworzył nó utwór składający 

. Oę z dwwnwbi części.
Or'it -t.*-{uni ^topoJow-o rozwija

obra-s y Polski pokojowej przed-

wojen„.-.i I jej przyrody, nieocze­
kiwanej uapaśrj boird hhlercw- 
skich, wailk uprlr-zanc Rob i puw  
stania warszawskiego, a w  końeu- 
o6a.y-.kania TTOlńośri dzięki W o j­
sku Polski*mu i Arm ii' Czerwo- 
r.ej. Większą uzęść Yiersey li­
bretta do oratorium ułożył Jaro­
sław IwaszLtewiioŁ. Oretorium  
„WarsEa'-a*i stano,yńjć będztie je- 
SBSóze if-dino mocnie i piękne ogni-' 
wo przyjaźnił .polsko -todEiieickiej. ■ 

Czcząc boha.erską W ; rsz-awę, 
muasyka radziecka miał ■ i ma 
przed orayma bohaterstwo wla- 
spc.j stłlicy, Mosl.wy, którą w  
roku bi«ż ot cihodtŁ. 800-1 scie 
swego istnileńSa. Pierwszym uitiwo 

-rem, który powstał dlla uczioze- 
nia rej ro-oaniicy jest właśnie kan­
tata „Moskwa”, .napisana .przez 
v\. Szebalina, a wykonana przez 
studentów i gronc pędagogiizue 
PańytwotyagŁ. Konsbirwaio-rium 
Moskiewskiego pod batutą >T- 
Anosowa. Tekst napisał B. Lipa- 
tow, Kaotaita składa się z pięciu 
części. Część pierwsza ofowriada 
o. początkach Moskwy jaał ł*>łt- 

I gdyby slarodaw-ną -totonacją Ay?1' 
i komywaińa przez chór mieśćmy.
I Druga część nazywa się „P ie ­

śnią dzie ,v czyny , ,w' które j soli­
stka sław: uo 'Ok Moskwy. Po tych 
dwóch caęścdaich, iTtóre stainowoą 
ekapozycję utwaru na stępuj o
część Rizwama „Bitwą”. Opowia­
da ona o bdhaito.".kieó walce na­
rodu radziieakiego pou murami 
Moskwy w  ruto 1941 j wykony 
w aoa jest przez soprany, ten* ry. 
ja-sy, chór męski, chór mieszany
na tle oirkdesitry symfonicznej.

■
Nostępuje część cziwarta, będą­

ca pieśnią ku chwale tych, któ­
rzy padli w  obronie ojczystej sto 
licy —  pieśnią, wykonaną pmz ęe 
tenora, bas j ahór męski.

Ozęść oistaitnda aamykaijąca ca­
łą kciniraię nazwws się „Chwalą” 
— ■ jesit aipoiteozą Moskwy, Związ­
ku Radzieckiego i Jego Wodna, 
Jó/efa Stalina Wykonują tę 
część wszyscy s-ołiścij wszystkie 
chóry •<• orkręstna symfoniczna- z 
towau. zyszenie.m -ns-tnumenlów dę 
tych, organów j dzwonów.

Jaik donosi .ntssa radziecka. 
kauP/a, „Moskwa” w>wriera na 
słuchaicziach .niezwykle podniosłe, 
wrażenie i należy do'celniejszych 
"twr*róv powojennej muzyki ra­
dzieckiej.

U  R-riu

podobnie na wypowiedź najbar­
dziej powółamych do tęgo litera^  
tów. T ym  bardziej, że w yrok  za­
padł v rozprawie, w  której ze­
znawało szereg literató\z W idocz 
n ie więc. W asylęwski by. niewir. 
ny, m e było k o ła rn>raiitem Tyin- 
cztoeiu w st.atniiń nur^e-ze „K u  
żniuy ukazał się artykuł M. Bur 
v ricza pt. „P o  prooes*a W asylew - 
skiego” i drugi przez Kot*a, oraz 

.fragm ent rozprawy według tirzę- 
lu w ego  stenogramu. W  świetle 
tych publikacyj ąprawa wygląda 
;nćk.zej, n iż mógłby przypuszczać 
czyte lń  k na pedstawie sucnego 
orzeczenia sądu..

W  czaai* awoich zeznań Wasy- 
lewaki przyznał, żę był ws-półre- 
dśktorem  „G azety  L w ow sk ie j” , 
ale u-czynił to w  porozumieniu z 
tajną organizacją -^4oaJ -deracia 
Narodu Poisk-ego” ceiem ńeutre 
lizowamia w p ływ ów  ukraińskich 
w  piśmie, przez zam ieszczanie ar 
tykułów  o tradycjach i zabyt­
kach kultury polskiej. W asylew - 
ski opowiada, że w  czasie sw ojej 
„działalności’ ’ celow o nie popra­
w iał. artykułów piopugando- vych, 
aby z  pow rdu błędó"*- narażać je  
na śmierziuość, że umieścił w ga 
zecie w izerunek hu=arza, oraz ka 
zał T/ystyJizować ptaszki z w in ię 
ty  na orły  naro Jiiw e. (P lan Wusy- 
lew sk i z „ptaszka” też wystylizo 
wał się ni-ema.1 na patriotycznegu 
orła konspiracji).

Tak  w  ogromny in skrócie przed 
stawiała się oficja lna część spra­
wy, zakończona v  yrokiera unie- 
'linn ia jąrym . Sąd orzek*. iż  Wa- 
sylewrlci nie dzirjał na rzecz oku­
panta i iw szkrdę państwa pol­
skiego, przeciwnie, narażając się 
na każdym  kroku, występował 
bezwzględn ie przeciw  propagan-. 
dmie n iem ieckiej i j dawał społe­
czeństwu polskiem-_ pd  kn :sach 
wschodnich strawę duchową, k le 
ra M  ntogla podnieść w zw yż!

Roma locuta — causa fin ita  
w  dzie Iz .nie prawa, ale- spraw,' 

w opinii ludzkiej nie zosta*a zakoń­
czani F rzemiosła się ty lko w  in­
ny wymiar I  nie straciła- a ra­
czej przybrała na wadze, ó go- 
xycz tych lodź; którzy 1 ’ sali i kol 
poriow ak tajną pracę. obywTteli, 
którzy brali do ręki ze wstrętem  
podobne Gazecie Lw ow sk ie j „ga 
dzinówki” , w alczył, i trac ili naj­
bliższych, literatów  przym ieraj ą- 
eych gło-dem podczas okupacji, 
rłowem. wszysilrich PMakpw, kto 
rzy rów n ież m ogliby iracow.ać 
spokojnie w niem ieckiej propa­
gandzie, mieć ,„czyst.r • sumienie”
• następnie p raw a. obywatelskie,

■ kosztem wyrnal iwania husarza i 
ptaszka podobnego do orła

Czy m e zachodzi tu iakać o-

grom aa rażąca dysproporcja, je ­
że li postawi się na jednej p lącz- ' 
czyźm e konspiratora ginącego 
przy naszynie drukarskiej i pa- 
nć W psylew skiego "w a lczącego o 
Po:sJtę”  ną łamąęh , gadzipówk,
W  tym czasie. B^y-'Żeleński za^tó 
tylko, że był polskim pisarzem. <*■ 
zginął z rąk oieupanta. a pan Wa  
sylewski podnosił społeczeństwo 
wzwyż ptaszkami i parafrazam  
o posmaku „u-stav y norymber 
sklej”.- Słusznie zapytuje się M  
Borwicz w  „Itużnicy”, jakaś to 
orgamiża-cja podziemna dawała 
polecenie pisania artykułu na ta 
kie • tematy i z godóbnym wy­
dźwiękiem.

Czy przy padktom , riallenro- 
dj zm” i' Wasylewskiego nie nazy­
wa się inaczej v Co wobec togo 
podciągnieni’1 poć. Dojęcie kola­
boracji?

Gdy dalą ay.rawę przeniesiemy , 
ze sfery prawnej ,.w sferę moral­
ności 1 'opinii, to miarą niewinno 
ścl czy winy stała się w iara w  in­
tencje Wasi lewskiego. W  patrio­
tyczną działalność pana Wasylem 
skiego nikt z Polaków, który 
choć raz widział .Tienica, lub m: 
trochę wyu-b raźni, nie uwierzy 
Nie przebaczy też ten, któręmu 
zumordjwańo bliskich, że pan W  
„był bez wyjścia” —  bo miał ro­
dzinę. Nie uwierzy nie. przebE- 
izy i nie usprawiedliwi nikt.

Tym bardziej, gdy chodzi o pi 
sa-rza czy dziennikarza, ktory w 
swej pracy zawodowej nie jest 
tylko wyrobnikiem, ale jest siłą 
rzeczy zpan stażowany ideowo. 1 
chyba w  żadiiym środowisku, jak 
pifize Kott, nie spotkała się lo la -  
bora-cja z tak bezwzględnym po­
tępieniem i 2fkaatm  jak wśród 
ludizi pićira. O tym na pewno pan 
Wasylęwski wiediiał. Cynicznym 
się zpiem wydaje iego oświadczę 
me, że przystąpił do kolaboracji 
z polecenia organizacji, o której 
zresztą: ma sam bardto słabe wy 
obrażenie.

Sprawa Wasylew»kiego, .właś­
nie w  Pol soe, gazie stosunek do 
wst>ółpracj' z akupantem jest słu 
sznit- nieprzejednany, jest szcze­
gólnie przykrym wydarzerhem, 
zarói-mc ze względu na jej ro­
dzaj jak -i rezul.at. Poza tyra 
kryje się w . , niej jeszczę' je ino 
niebezpieczeństwo [  2 niebezpieczeń 
stwo prenfcderi su, bo przecież- ży- 
ie jeszcze pan Sktwśki i p. Bur- 
decki. Jeżeli oni też z „organiza­
cji” ■ . . .  .co wtedy?

v L. Wysznacki
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Boku -  radzieckie nafty
Baku jest prawie żs jedynym  

miastem w  świecie o ' charakte­
rze wielonarod jwoŚŁiOwym. Po­
tężny przemysł naftowy ‘przycią­
gał to z dawien dawna ludzi- 
różnych' narodowości w po szu- 
Kiwaniu pracy. .Ludzie, osiedlali 
się tutaj, ą pokolenia ich stwa­
rzają typ. właściwych „bakiń- 
ców". Mieszkańcy miasta posłu­
gują się 72 językami i narzecrA-

Oprócz ludności azeibejdźań- 
skiej w  Baku żyją Rosjanie, Or­
mianie, ' Gruzina, przedstawiciele 
narodów dagestaiiskk_n, Tatarzy 
i w ielu in nych. Po Wielkiej Re- 
wółuegi Paździ ©mikowej ogólna 
ilość miesafcańców Baku wzrosła* 
trzykrotnie. Staut, Baka -r- to 
miasto, gdzie ponad 80 proc. lu­
dności stanowili analfabeci. N ie  
było tu and jednej sokoły w yż- 
SE ej, a tym bardziej żadnej pla­
cówki badawczo -  naukowej.

Dzisiejsze Baka posiada 16 
szkół wy żstr-eh, w  tej iiczMe 
•i uniwersytet Istnieje ta rów­
nież Republikańska Akademia 
Naiuk. W  srkołach śre inich, 
gdzie . wykła-ia się ' w  "językach 
rosyjskim, azerbejdżańsldm, i a r -  
mdańskim, pobiera naukę ponad 
200 tys. dzieci, w  tej "dczbie o- 
koło 35 /tys. dziewcząt a~erbej- 
dżańskieh, z których w  r. 1913 
zaledwie -330 mogło kor^yijtać z 

dobrodziejstw n-kuM.
T  ostatnim óaJosięciol .rk w  

Bak” wybudowano ponad ‘99 
szkół.. Ludność miasta wieczory 

■ spędza w  wspaniale ar .ądzonych 
teatrach, kinaćlj, iomach kultu­
ry i i dubach. Iatnteie tu również 
opera, której rat^-tuar oibejniuje 
kiasjczną sztukę rosyjską i azer 
Dejdżańską. „Carmen’ czy „Cy­
rulik Sewilska” mają możność 
azerbejdża ue wyjlucbania w  oj­
czystym języku. W  teatrach dra­
matycznych, ijperE '"kowych itp. 
■wystawia Się .sztuki w  językach 
rosy jakim, ormiańskim- i azer- 
Bójpża ftsfcim

frzecnodiząc uTteamL dzisiej­
szego Eaku obserwujemy różnicę 
jaka zachcJa między do — ,i r*o- 
rewolucyjnym wyglądom miasta. 
Od czasu objęci^ władzy przez 
rząd radziecki .zabudowano około 
1 mil. m 1 miasta. Tysiące wie- 
k»p i itrowych domów, nowocze­
snych kolonii robotniczych, sta­
nęło na miejscu dawnych ruder, 
i jaskiń, ' o których wspomina 
Maksym Goi-jcij w  swych dzie­
łach. T a lia  Dudyr.ld. jak „teatr 
świetlny im. „Hizami”, czy Dom  
Książki, będący tworem nowo­
czesnej architekci iry; stanowią 
ozdobę miasta.

Do rewolucji nie było w, Baku  
ani jednego metra dróg asfalto­
wych. Część miasta wyłożona by­
ła  brukowcem, a w  większości 
rejonów w  okresie deszczów po­
jazdy tonęły w  błocie. Wieczora­
mi ulice oświetlano przy pomo­
cy pochodni.

mzfejaj ulice i dmęi wiodące 
do  najdalszych nafto vyj c!i rejo- , 
nów, pokryte są asfaltem,, wieczo 
rami płonie ponad 29 lys. lamp 
elektrycznych,'' 7vtóre , zalewają  
potokiem światła centralne place 
i ulice miarta. .

Dtorewol ucyjny , drzewostan

miasta vo dwa ogrody z których 
jed/en by' zamknięty dla miesz­
kańców, dwa niewielkie skwerki 
i m am y bulwar nadbrzeżny.

Dziś miasto posiada 7 parków, 
25 dużych ogrodów, a nadbrze­
żny bulwar w  czwórnasób rozsze­
rzony, stął.się jednym z „jwspa  
■niaiasycb w 'Zw iązku  Itadzieckiui 
Ul iee miasta tan \ w  1 zieleni
drzew, wzdłuż których ciągnie
się szeroila. rozbudowana lilnia 
tramwajowa. Zaznamy ć należy 
że. Baku jest pierwszym miastem 
w  Związku Radzieckim,' gdzie 
iiruchomion, kolejki elektry nn e  
łączące miasto z naftow ym i-rei
jonami. W  czasie wojny trucho-
nduno tu również 2 -linie trolej­
busowe.

Badacze —  historycy znajdują 
w  Eaku iu Mgranicrjjne możJi- 
wości obserwacji. Kamiennsi „nie 
tryka” miasta świadczy o istnie­
niu isitot ludzkich u  'oybrzeży 
natu-aanej zatoki na tysiąc lat 
wstecz w  miejscu powstonia dzi­
siejszego' Baku. '

Przy odkopywaniu starożytne­
go zamku Szyrwaai szachów na

kolkudziesięcdu met­
rów, odnaleziono przedmioty, 
które świadcza r, istnieniu miasta 
o wiele wcześniej, ‘ an iżeli wspo­
minają o tvm arab-cr geografo­
wie, j«.k również o tym, ■ że już 
wtedy ,g»sp jeansami miasta byli 
Azerbejdżanie

Mimo ukrytego piękna w  stó- 
r-łżytnych pomią tl ach dzisiejsi 
„Eaikińcy” specjalnie nie szczycą 
się dawną tradycją Baku. to 
prz- de ^-zystkim aafta —  , tak 
zaczyna się prawie, że zawsze 
wstępną opo* rteść o mieście. 
Tajemnic ą jądra ziemi, ód 
uąwna porayciągały do siebie 
przedsiębiorczych ludzi. Od nie 
pa® liętnych czasów było wiado­
mym. że bałkańskie wnetoze zie­
mi bfituje „w  łab/ opalpy olej” . 
Nie bacząc na pierwotne odlfcry- 
do. złóż ■ naftowy!.1, w  Baku roz­
poczęto wydobywanie .nafty d » -  
nici-o w  r. 1870. W  tym też cza­
sie wydobywano tu do i5 tys.. 
ton naftj. ale już w  r. 19,0 F  ku 
staje jię jbdny* r z największych 
. -ratrów naftowych w  świeeie.

te okresie rządów , adzaeckiich 
Eaku zmdenli1 o .. do niepoamania 
swoje oblicze. Przewiercono tu 
okołr 2.5 mil. metrów ziemi, od-' 
kryto ponad só.nowycŁ źródeł 
naf. owych. Geolodzy ladzke-cy 
ń" Kryli r ie w j czerpane bogactw i 
naftowe na dnie morzą, Kasjuj- 
SKiegp. Obecnie przeprowadza 
się wie.cenia szybów v\ „dlerłó- 
ści kilku isto kiloi.ietrów c i  
brzegu —  na otwaidąti, nerzu.

Lecz nie tylko nrfta dc minuje 
w  Baku. Znajduje się tu" rów­
nież nowoczesną baza energety­
czna, dająca 14 bazy więcej ener­
gii, aniżeli m iiejskiiie elektrow ­
nie do rewolucji. Poza tyirs istihe 
je tu jeo jn z największych konto 
binótów mięsnych to iazku Ra­
dzieckiego, 'wybudowmy .według 
njwoGzeęnycr wymogów

Zakłady tefcstyki'., i ferąiwiec- 
teią szewskie,, fabryki tytoniu, 
crekolad; i cukierków ikpAama- 
ją wyglądr: dżiisiejs (ego nowo-
czefnigo ośrodka przemysłowe­
go, jafeim jest Baku.

Z  W.

KRONIKA MORSKA
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nu dużego zniszczenia. Zdemełp 
. wana ■ jest sieć elekirweahych 
przewodów, drei. niany kadłub 
przecieka, żagle pp-r-sne i zbu­
twiałe. Wiele pracy i kpsstów 
trzeba oędzie włożyć, by „Zawi- 
'sza Czarny" znów mógł • v Vpłynąć 
, na dalekie wody

Gdynia. ' Morsis i Instytut Ry­
backi . w Gćyni rozprowadził 
wśród rybaków za póśredu 'Ctwerr 
Eanku Rybaków Morskich kwu- 
tę 4.000.000 zł., w formie h-.dyuń- 
dualnyęh ' pc-życzel- dd wysa<ioś- 
ci 50.00C zł. Pożyczki są przezna 
czone yia buóyv/ę wzgl. remont 
budynków, ' zakup inwentarz? ży- 
wego i martwego, żagospoćarD- 
wanie oraz zakup drobnego sprzę 
tu rybackiego. Dotechczas udzie 
lońci pożyczki 71 ryfaakorn po; zł. 
50.000.

bz..ie«in Ną skutek starań V -  
•zędu ■ Morskiego załtupiony 
zoeteł jeden todołamacz szwedziri 
dla rortu szozeciń.iriego. Lodu - 
latnaic ptrvsybędzie do Szczeci­
ną w rj.ajoliżs^yoh doiarh. Poza 
tym ruowadzone są pertraktacje 
w  sprawie . zŁkupimiii 2-ch dal­
szych Jodo"amfl,.zy dla 
na z Holandii i Danii..

Jeśli powstanie sytuacja zagra 
żajątea mostom r-a Odirze, władze 
raćkdeckft wypożyczą ■ 2 lodoła- 
macze ptó«ktsden«e dla kruszę-' 
nia spiętrzonych brył lodowych

Szczeci-f  .

Guynia. W  wyniku starań Ko­
mendy Morskiego Rejonu Harce 
rzj w  Gdyni przy .pomocy Głó­
wnego Jrzędu Morskiego i Pol­
skiej M isji Rewindykacyjnej, po- 
Wićeii pr-zyholowan: do Gdyni,
zrabowany przesz Niemców, popu 
lamy przed wojną harcerski 
sżkuner szkoletna. w y  ,Zaw isza  
Czarny",
’ Podczas woju.!’ .niodzdeż nfei 
miecka odbywała na nim- ćwicze­
nie i d o p ro w ad z i state1- do sta

zwateziodcs dsorobf rak
W  żadlnej innej oiziedhinie me- 

dyci my ,-nde uwiiidaicznda się tak 
wyraźnią cicha waika rua toudtnfej 
djrodae postępu, jak w  driuiizilnde 
waiiki z  rakiem.

Czyim jest choroba “skra? Jest 
to ginpa szkodliwych komórek 
organicznych, których 
i#« można aL jan -wać,

Dopóki c jiiisfcu 3hor<jih» pozo­
staje ogtanteaooe, isinieje ■n.odlll- 
wość leczenia ra pomocą naświe­
tlania promiienD'.mi, X  lub działa­
niem radi

Gdy nratemiust następuje t. nw. 
„metastaza” , to rnaczy. gdj po­
szczególnie komórki id-ywiają się 
ód uisadi.iiczego skupienia komó­
rek rakowaitych, rrzeoszą się i osie 
dLa.ją się W innym miejscu cicga- 
niiamu. ■— -.rów czas- topier.tr rpk 
przeważnie staje się niłJłecaailny. 
Dlatego też wczesną ditagnoiza jest 
koniecan.-, przede w-szyff kiim zaś 
na.jiważuiej.szym jest abr̂ idirin & 
źródeł por™ staw mi-a choroby, i. 
zm. uzytWsu Is»wot',iją«ego me­
nom winy rą-zrnst ko/ lórek.

Rctniono teg-o, że medycyna od 
przeszło 50 lait zajmuje się tom 
proiblemem, nie/ udało się dc te, 
pory ustalić przyczyn tej Cboao- 
by. Usitailono niewątpliwie, że rak 
nie jest, ani zaraźliwy, ani dzie- 
■dsilcziriy Wiadomo lównież że 
osoiby, które sityfeają s i; stale z 
pewnymi duibstanajami, jak. > n »  
ła óUŁiowa bawełna i parafina, ■ są 
bau-cteiej skłmne do choroiby ra­
ka,, niż ŁnLie. Również stwierdzo­
no, że ludzie ó jasnej cerze i'- ja- 
i-nyoh włosach częściej chorują 
na raka, niż bruneci i ludzie o 
ciemnej cerze. Tak . nip. Murzyni 
nie jahorują na raika. Ludziie,, fetó 
rzy dużo przebywają ora wietrze 
i słońcu, np. marynarze, często 
jaipadają na tę- chorobę.- Ludzie 0 
drobnych i szczupłych . kszteł- 
fadh, i.zacziej chyrują na ' raka,

Fiifithi g^yiSiilswe i  Ameryki:
p « w p w z y & : k u m  p i l ą s k t i  k k  S m ilia r d y
W  ciągu jrudnia poczta na W y ,  

brzezu przyjęła' przywiezionych 
morzem z Ameryki 640 tys; paczek 
przeznaczonych dla adresatów w 
Polsce. Paczki te oclore były czę­
ściowo na Wybrzeżu, częściowo 
zaś w głębi kraju. Obecnie poczta 
przejęła w- strefie wolnocłowej 
portu gdyńskiego jeden wielki ma 
gatyn który po wyremontowaniu 
będzie służył jako hala do odpra­
wy całej poczty zamorskiej dl? 
Polski.. Paczki amerykańskie sta­
nowią w naszym gospodarstwie 
narodowym co prawda nigdzie 
nie notowaną ale znim„ to wielką 
pozycję dochodową. Licząc prze­

ciętną wartość paczki z Ameryki, 
na 5- tys? zł, w  grudniu gospodar­
stwo nasza wzbogaciło się w to­
wary amerykańskie w sumie prze­
szło. 3 miliardów zł. Należy przy-' 
znać, ża odprawa paczek o rzaz 
pccatę na Wybrzezu następuje 
bardzo sprawnie. Mówiąc o pocz- 
cię trzeba- podkreślić znamienny 
i świadczący o .wysokim poziomie' 
organizacyjnym jak i o szybkim 
tempie życia gospodarczego ' -la 
WyDrzeżu, fakt, że poczta r.a W y ­
brzeżu jest instytucją dochodową. 
W  ciągu października dała ora 8 
mil. zł dochodu, a W listopadzie 1 
grudniu po 7 min. zł.

niż ci, kitóinzy magą budlowę baa'- 
dciej mosj-iwirą.

Celem medy cyny Jest aaile  
zionie substancji, k tóra , niszcsBy- 
łaby ciurę komórki, idę snkoirząc 
hu nórk m zdrowym. V7 taiki d;K>- 
kćb olnrcńilaiją baidaiczie naiuiko-wni 
swój maijbliż szy cel. N ic m afu- 
mio również, cg; będlziie 'istniał 
jeden środek, mog E(icy leczyć 
rmzystlktr odmas-iy raike Wieli Je 
nadziejo na przyszłość rokuje no­
w a dziedziiu. wiedzy, fizyka sto- 
roo-ya, która, obiecuje -.dobycie 
nowycŁi środków 1 poznanie ..p w - 
nych • zs™ią?3ków, które dla roz- 
jłO"-ia nia i -nwalczar ia raka będą 
miały decydujące zmaacanie. Tak 
ńip. uidalo się inaleźć wę.gt&V“ z 
ciężarem sitom owym 13 (zryyikły 
posiada, c:ężar ■ tomowy 12), nie 
różniący się niczym od a, -ykie­
go węgla, który nja tomiast nia siku 
tek perv?nych wdaścxwic“sd  radio- \ 
atotywnych przeda^uaje się do 
v „zyisiięiicih komóii-tak omsa;) uizma 
k  azikieigo, gduie jego wr>tyrc1 i 
działanie mogą być oboetrrowa- 
rne przez specjelny Bpazat.

J, iszczę lepsze rezultaty obie- 
cuiją sobie uczeni Fter zasitogo- 
Winiu węgk. „C  14“ o ciężarze 
atomowym 14, który swojej oa- 
dióąlktywnoścd ty ogóie nia tna :i, 
a więc może być odebrany ko­
mórkom i na ou.wo zużyty. „C-14“ 
jest prooiulolem itóocTmyru pyzy 
faiori  kacj.i bomby aitomoiwej.

Doświwdiczenda wykezały że łe- 
cz0n.ii- substancjami' radioaktyw- 
nyoif daje uardte- dobre wyniki 
przy ohorobacii tarczycy i i®"' 
nych gruczołów. Dnftecz am< ry- 
kańsk dr łthoać3 uzyskał p,zy 
leczeniu raka tainczycy substain- 
cjam i1 i-r-diuaf-iywnymi judem l  
fosforem, tostoomete w jn W  W  
zwalcsamiiu óhcuoiby upaika stosuje 
się rownteż terapię hotunotnaik.ą. 
A  więc raka piersi a y  narządów 
kotoocych le^zy uię sto»owan en i 
hermumew męskich, u . nężjgyzn 
natomiac" stażuje ‘ się hormony 
kobiece.

Jednocześnie i/wdwcyiud idzie w  
kierunku stosoiwanda poza naśp^e 
tlaniem f ,-om'.enieimi Rocnfligena 
i d a ł  nB-dioufctywnydi, h iraairsitrw' 
kirnego rodzaju. Jednym z narj 
ciekawszych eksp rymeratóiw tego 
rodzaju jest sto; owianie pozniane- 
go podcziais p i e r w s z e j  wójny- gacu 
trującego. Gaz ten w  formie z& 

•strzyków od ' 5— 7 miiili g-amów, 
stosowano przy leczeniu osób 
chorych na raka., W  konsekiwąin- 
cj.i wj- sitępoWiaily bairdzo nieprzy- 
jbiuaie obfliaiwy zatouoiia jak: wjr- 
mio-ty, zniszczenie pewnyd, oirga- 
-nów wyitwaiu ającyół krew. w  
rdzeniu p-tdtjnzmi ym oraz zm'a 
uy w  inrijch narządlaćh., W  w ie- 

, In wypadkach etwierdawnio Jed­
nak za hamowanie rozrostu krmć 
rek rak„watyeh, ąpadek tempera­

tury I n  d e js a s d t
Nauka rosyjsika matuje równiież 

t. owe wyi™5 jazW w  dtsiedzinie te 
ózemia choroby . leśna. Br. Ga ze- 
gong Roskiin i dr.' Jv"m Klujcwu  
stwiiendriili pnzy tocznaai.a j:l zpow- 
szeóhniioneg w  Aąneryice Potodnio 
wej choc 5bg- Chrgaę, że wywo­
łując; ją  nanasrek , pasażytnieza 
aimeba —  chętek rtohłsirt', ko- 
Tióirlo: g, bczasBe w  origiamdżinde. W  
doswtadraenóaich dokonanych i i  
myszach afwterjfcSSa. że po za- 
strzyfeniięeia aorazków choirolbo- 
twórczych Cbagas, nowobwoC.? 
rakoiwaite z^nikialy zupełnie. Jed­
nali, pasożyty po łęjoćycin komó­

rek choujicn zfa*zyłiat> męczyć 
komćrkai zdrowe. Dopiero po dhu 
gotefenich doó»yiad(sseina'ii.cih uda­
ło się wynaieźć setum, które ,po 
zasfirz-i "jnięcdu misauny komórki' 
ralboiwaite, mit na.msztj „c zdro­
wych. Poświadc le -" .  te przępro- 
e d n n e  n o  t e d s t e i  dały podob 
ą »  również —a mfkf dodateie. Se­
rw a  te ad pierwszych liiter uczo­
nych. eowi sdriicih nasi nazwę 
„KR“;

ja k  widzimy, pauka me uHtaije 
w  wy.sdffliawb, aby pizynleść cier­
piącej ludzkości ulgę i skuteczny 
śrouek ną okrutną i rozpows, ecl, 
niipmą chorobę. " •

W arsZKW fsw
Rok 19io był wielkim krolfetierr 

na rddwfcu odr. udowy Wei-szawy. 
Do najbardziej znamiennych ®- 
slągnięć roku ubiegłego zatoczyć 
nal?żv m. to oi,,woircaj- mostu 
Poniatowskiego i iiiruoBomleinie 
kamuniiknei t' przez odburiowniHy' 
wiadaiKl Iżoiaborski.

W  ciągu Ubiegłego roiku lud- 
n jść ste*icy po- ięks -yła 4ę e 
67.923 -osoby.' ."''loftyist/fca todmic- 
ścioiwa ńioibuje ponadto . wzrost 
liicziby urodzeń l wydatny spadek 
zgonów. W  r. 1»45 śmiertelność, 
w Wairsnawit wynosiła 19,6 
promil,, u w  r. 1946 —  10,5 

promil. Przyrów! naiburalny w y ­
nosi® w r. 1946 —  11,5 piróc.

Gd 15 lutego 194J r. do końce 

tegoż roku przybyło w  Wars®. - 
wie około 30 tysięcy iżb. Łącznie , 
odbudiowamp w  r. 1916 okuło 4 

roj.l, m 9ześ, budynków, ponadto 

dojkomamo zabezpieczenia 3 90C do 

mów.
W  r. 1946 udbudówańo i w ybu- 

dewair o ok-w? 380 tyj. m. kw. 
Dourterzchn* nile 1 chodników.
I  ziemnie korzy te  z komiuniikaćji 
miejislcięj okuso 59" tys. osób, oo 
"ównw sie uorimte „ r, 1938. W y­
dział og-ndnitozy Łairz,du M iej­
skiego zadinze-ya! 576 ha pa-riKÓw,, 
zieleńców i skwer, «w Pcsraduomo 
nś ulioaich j. w  fnairikacb 22 tes. 
drzew,

W  zatoreke. zaopatrzenia ludno 
ści w  airtykuły przydziałowe na­
stąpiła znaczna poprawa; Sieć pum. 
któw roedzlalcźyrti obejmuje 1.Ó73 

sklepy. Ludaióść pracująca otezy- 
mata .n. to. w  r  uib. okołó fStł 
tys. toń węgla. Na dzień 1 stycz- 
nia 1947 r. liczba. sapiWi w W ar  

szawie wynosiła 16, sten łóżek 
3 923,, Uruohomioiriio 2 now e '--ą- 

Ofoeonie Wamszaiwa Hcbł

o t r z y m a m y  d w a  h o l o w n i k i
PONIEMIECKIE 

Około ?,a lutego Polska otrzyma 

tytułem epacącji wojejmyob dwa 

holowniki z . byłej ■ floty niemiec­
kiej. Holowniki- te  pozwolą na 

'.nrikoname wielkiego planu prze­
ładunków węgiŁ .“ksportowego z  

^aez^ch portach. Szeroko zakreślo 

ny plan p»zeIadurku, mógłby być 

wykonany -przy ń~ tych czasowym 

stenie jakościowym ł . llośctowyir. 
urzć dzen przeładunkowych tylko 

wtedy, gd^lby statek natychmiast 
po załadowaniu zot-tał odsunięty 

sped taśmowca, a -n a  jego miej­
sce został wprewadzbny d „wy. ’

Z PRAC SrÓC2Nl 
W  ŚWINOUJŚCIU

Stocznia łodzi rybackich w Swi. 
nogjściTi zairudnia 69 polaków i 
31 Niemców. Na stoczni przepro, 
wadzi afę obecnie remonty kadłu­
bów rybackich 1 tort drobna pra­
ce, wyicoizystuiąc -majrtwy że
wzglęau n-i. 
rybaękich.

lory okres połowów

W  /arnach Gpieloi niad 
i  Dziedkieiti, w  ,r. .1946 uruohomdo 
nu 7 domów Mafkl i Dziecka. 
Zorgaoiaowamio 12 żłóbków dla 
dc leci miatek praiciujących.

W  r. 194t mchoimioaio w  W ar  
szr.iwiie Państwowy < Teatn' Polski. 
Obecr i e zaitem 
dia 8 teatrów.

BUCE STATKÓW  ,
' W  PORCIE GDAlifSKlK 

W  dnia 23 bm. weszły trzy star­
ki. kanadyjski „Mont Sandra" z 

transportem. drobnicy, 6zwedzki 
„^'ittelboTg' ze śledziami l 
szwedzki „Frigg." z teńunkiem 

rudy. Wyszło 6 stć tków z węglem 
i. koksem. Na postoju było 20 Bmat. 
ków.

K R O N IK A  ROLNICZA
nmiiiłiniiiuiHHiiH<iiii]iiuiiiiiiii!iiHniiiiimiiiiiiuuiiiHiiii!uił!iiiHiiHmiiiiifiiiiHiiiiigi.im

Rgłnżctwo 22 ju iń a tk i woj. 
piozaiańskiego otrzymało trans­
port 700 koni duńskich. Konie 
.ostana rozdzielone a a  - wairun- 

kfoh kredytowych, przez Zw ią-, 
zek Samopomocy .Chłopskiej, w  
pierwszym' rzędzie amrjiędzy wdo 
wy . i sieroty po poległych w  "fal 
ce z o&ujpantem oraz wśród by­
łych żołń.er"

W  drodze do Polski w a jd t  je  

się transpum. 6£5 koni z Am ery- 
kit 1'ótooonfii -Są to dm> Pola-, 
ków ce Stanów Z-iednocn.Tnych 

Ameryki Północnej dla idfcć ro - 
<r kiojn. Transport, przytę- 
v najbliższych dniach. Do- 

fnńioias przybyło, z tego źródła 
2.300 'koni,

' 4 . '

-Ykcja uwłaszcze-iiuwa na Pomo 
rzu Zachodnim wy-iaża się cyfrą 

25.223 m iodków  pmyjętyeh oń 

osadników. Termin rakończenja 
tej akcji piiZowidziiAuj- jest na ko 

nieć m ar ja br. Równolegle z tą 
akcóą zarząd nieruchomości ziem 

^dch realizuje petee zagospoda­
rowanie osiedli w  folwarkach, dla 

rodzin, • przy czym przewidziana, 
p wierzchnia każdego osiedla ma 
wynosić .* ba, z tego 4 ha fta zbo

że I 1 ha aa  okopon-e. Na najnjń, 
szą przyszłość przewidziana test 
szeroka a&cja osadzania pracow­
ników roJnycł i Jem cagespuda 

n*\?ania ziem fo jKai-eznych. W 
tym celu organizowane są kor 
misje ■ jwarancyjne. do • których 

tak pracownik rolny, opłacany 
przez zai ząc. -nieruchomości, jak  
i pa ństwc będzie v  płacało mie- 
sięczme określoną kwotę i.a za­
kup inwentarza żywego, i mart­
wego, z tym że pc upływm 5 .lait 
pracownik 1 stanie . się ' w łaśc-jie- 
lem goopori Listwa, na którym 

I  racowć ł. Akcja ta jest ściśle 

związana z zamierzonym wysie- 
dlcŁuem z folwarków państwo­
wych około 10.000 Niemców. Za­
potrzebowanie na pracowników  

ro-l iych na , Bomorzr. Zach. wy­
niesie około 15.000 rochin.

4
'Afojewódzk-1 .-arząd Samopomo 

cy Chłopałilej w  Katowicach P °  
likw-dacjl śiąskiej Izby Rolni­
czej, przejął obecnie 22 Powiato­
we Biura Kolnę, 2 nieruchomote. 

'w  Katoiyicach oraz wszystki® 

przen siębiorstwa j zakłady . z in-
weuóarzenj richomyir i niertE 
ohom-o.m.

-UW!

Liome zar/toni« o ksioikd Jerzetun Putranterio BZV!(!7YWISTOsfT s^Mczoio wielkim zainteresowaniu.
Ksiazka 2ug?dują sią w &psaedaŻY w księgarniach
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Znaczenie wyrców.
Foziu.no: 1. Starowloska bogini

roini.’twa. 4. Gęsty roztwór 
cukru. 7 Inaczej ws p ó łza v-o d liii; 
10. Inaczej drwi. 11. Zaimek. 12. Zę 
hy dzieeka. 13. Miasto w Aiiglii. 14. 
Konwikt; internat na uniwersyte­
cie w średniowieczu 15. Po hehraj- 
tku syn 16. Rodzaj wierzby. 17. 
Państwo w Europie. 20. Rośnie 
wszędzie 23. Rzeka w Afryce 24. 
Liczba. 25. Pokarm izraelitów na 
puszczy. 29. Inaczej głaz. 32..0dmi-' 
na księżyca. 33. Nasyp. ; 34. Miasto 
we Włoszech, lelżace nad rzeką Pu 
,35; Po niemiecku tchórz. 36. Litera 
: grecka. 31 Pierwsze litery -alfabetu. 
38. Zwierzę domowe. 39. Kraj za­
mieszkały przez Annarnitów. 40. I- 
naczej pałace. 41. Imię żeńskie. .

Pionowo: '1, Wódz rzymski, przy­
wódca partii ..udowej - 2. Rodzaj za­
gadki. 3. Kawał zoranej gleby.' ,4. 
Nazwisko połskiegb powieściopisa- 
rza 5. Parobek zatrudniony przy 
wolach. 6. Nazwisku króle polskie­
go. 7. Inaczej upust s". Rzeka w  Pol 
see. 9. Rzeka-we Francji. 18. Rzeka 
w  Rosji. 19. -imię męski 5. 21 Skoru 
piak. 22 Zwierzę; głupiec, dureń. 
25. Członek rodzin’ 26. Cesarz 
■rzymski. 27. Państwo ochronne w 
Indiach. 28. Miasto na Śląsku Gór­
nym. 29.- Niepogoda. 30 M-ejsce bo­
jów  w amfiteatrze. 31, Rzeka na Ło 
twie, , :

K  ' S T S O  w k Ć t

Pionowo: .1. Nazwisko polskiego 
Pyc-ty. 2. Starosłowiałeka nazwa ce 
•sariA (w ,języku obcym). 3. Narząd 
wzroku. 5. Imię księcia .Wuertem- 
bergii, 7, Nazwa grzyby. 3. Ranga 
wojskową u Talarów. 9. Droga że­
lazna. 10. Katolicki teolog,. przeciw 
nik Lutra. 11. Narty. 15. Okres cza  ̂
su. 16. Wyraz używany przy grach 
.sportowych.'

W le lj wizytowe

Znaczenie wyrazów.
Poziomo: 1 Ogród zoologiczny.

4. Zabawka, fi Litera grecka. 8. Ro 
dzaj ęijsu 10 Grecka bi.girń zórz. 
12. Żuna ogrodnika 13. Miasto w 
Szkocji nad rzeką tej samej nazwy. 
14. Po" grecku j. 15. Im ię żeńskie. 
17. Po łacinie niedźwiedź. 18. Część 
dramatu.

i u : - W i d y b o e *

r W  I f m f  ■

^ s e s -ć id '
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(pod redakcją A. Tarnowskiego) 
P A R T IA  H ISZPAŃSKA

W siódmej z rzędu części wykła­
du o partii hiszpańskiej przytacza­
my- odmianę &... 0 -0  (po 1, c4 e5 
2. SfS ScG 3 Gb5 a6 4 Ga4 Sf6 5. 
O-C Ge7 6. Wal b5 7. Gb3 06 8. c3). 
Pos, 8... 0 -0  jest jv hajnowszej 
praktyce turniejowe; najczęściej 
stosowane, i warianty wynikłe z 
niego są ciągle jeszcze terenem ba­
dań teoretycznych. W dzieśiejszym 
wykładzie przedstawimy t. zw sy­
stem otwarty p# pos. 8 ... O-O.

I .  8.,. O-Ó 9. d3 SaS 16. Gc2 c5 
11. Sd2 Sc6 12. S fl Sh5‘ 13. d4 g6 
14. Gh6 We8 15. dxcb dxr:5 16. Se3 GIS 
17. Gxf8 Wxi8? 18. H,i5! 1. o Pogre- 
jysk i — Lewentisż Moskwa 1939.

II. J.. ,0-0 9. a4 b4 10. d4 exd4 
11. cxd4 Gg4 12. Ge3 d5 13. e’5, Sfe4 
14. a5! Sa7 15.’ Sd2 Kh8 16. GI4 15 
17 ,exf6 Gxf6 18. ■ SXe4 1, b, ilogo- 
* ł . — Keres Moskwa 1939.

III. 8„. A-O 9. di exd4 10.cxd4 
Gg4 U. Sc3 Saa 12. Gc2 c5 13. (Łxc5 
dxc5 14. e& Hxdl 15, W xdl Sd7 1C'. 
h3 G< 6 17. Sd5 Gxd5 18. Wxd5 n. L 
b E. Laska r — Bogolubow Muraw­
ska Ostiawa 1923.

VI. 8... O-u 9. h3 (Najczęściej grane 
Sxd5 11. exd5 Sa5 l i .  dxe5 -dxę§ 
l i .  Wxe5 Sc4 14. W el Sb6 n. 1. ,cz. 
Yates — Alfcchin Scftewerilngen 
19 J,

IV . 8... 0 -0 ,9 . d4 Sg4 10 Gd5 
(Możliwe także ■« ;ym miejscu 10.... 
Sx.,-4 11. Gd5 Hd7! 12. dxe5 (Gxe4 
d5l) Sc5! z wyrównaniem Idea Ru­
binsteina po 10 G ;3 grać Wet, i po 
11 Sd2 d5 okazuje się. niewystar­
czająca z powodu 12. h3!) 11. cxd4

Sa5 12. Gcł Sc4 13. Gcl cS 14.b3
Sa5 15. Sd2 Sc6 16 h3 C-h5 m 1. cz. 
Kat jzin — Liliental I,en.ngrnd 
1939.

V. 8 ..'0 -0  9. d4 3g4 10. Ge3 exd4 
pos. przygotowujące d4) 9... St.8 
(Pos. 9... Gsfi jest stabsze, jak w y­
kazała partia kuresp. Ke-es — Ku- 
nerth 1938. Oryginalną ideę zasto­
pował czarnymi Ragozih w  partii 
przeciw Lijientaluwi Moskwa 194b 
9 .̂ Sd7!? i' po 10 d4 GI6 11. a-ł Śa5 
12 Gt-2 b4 13. Sd2 bxc3 14. Dxc3 cS 
uzyskał wyrównanie.) .10. Gc2 Gb7. 
11. d4 d5 12. dxe5 Sxe4 13.He2 15 14. 
exf6 GxfC 15. S02 SXd2 16. Gxd2 
Gc8 17. N,adl cfi 18. Se5 Gxe5 19. 
Hxe5 Sc4 20 Hh5 g6 21. Gxg6 hxg6 
22. Rxg6 +  Kh& 23. GgE! z wygr. b. 
"enolum  — 9 -hmidt koresp
1940 41.

VII. 8... 0 -0  9. nS csa5 10. Gc2 c<P! 
11. d4 Hc7T2. Sd2 Wg8 13. S fl GM 
14. S3hJ, gfi 15, HI3 Gg7 16. Gg5 
Sd7 =  Boleslawski — Kobleni. Mo­
skwa 1945.

V III. 8... 0 -0  9. h3 Sa5 10. Gc2 
c5 11. d4 Hc‘i 12 Sd2 Gd7 13, SD 
Sc4 U  b3 Sb 6 15 dxe5 dxe5 13. Sea 
Wa d8 17. He2 WIe8 18. c41 GI8 1. b. 
Liliental —' Panów Moskwa 1940.

IX. do 12 pos. białych jak w pt- 
nrzednim 'wariancie 12... G e6 -13. 
dxe5 dxe5 14 Ss5 Gd7 15. Ke2 h6 
16. SI3 Si.1) 17. S f l V.’ et 18 Sch2 
Sfć 1. b, B. I sławski — Panów Mo­
skwa 1940.

X. do 12 pos. blałycn Jak w po­
przedni... wariancie 12... cxd4 13. 
cxd4 Sc6 14. Sb3 a5 15. Ge3 Sd4. 16 
Gbl a4 17. Sd2 Gb7 18. a3 Scfl 1. b. 
w ariant autorsh 1

I! I! Ciekawo siki1
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Odgadnąć zawód Łych obywateli.

'Rozwiązanie.
ŻAMIEŚKC2 O.N YCK W iTR YBC -

S ^ I K W O f N l C a p ' !  Sb DNIA 
1! Sa-YCZNIA 1947,

'Łamigłówka. Wiśłai glina, Ateny 
wanna,. koKos, opium, gleba, mów­
ca, o siak facek iiżus — Sienkie­
wicz,

Przestawianki. wraków jest dla 
nas tym, czym Rzym dla świata ca­
łego.

Sylabowa krzyżówkę ,na oczu: 
Szp iragi, rakieta, gitara.

Tworzenie nowych wyrazów. A- 
ron, amma, im, ano, amo, amor, 
an, ara, arm Aa, ar, mo, mara, mo­
ra, mapa, na,. nora, norma, no or 
on,-ona, j jr a  om, pan. pąna para. 
nora, Po, pr prani, pro. Rom, Ro­
ma, R i' rai.0, roya, rana, rama 
rampa.'

Bilety wizytowe. Trybuno Robot­
nicza, Trybuna Wuluości.

PL A G A  SZA R A Ń C Z?  W PA- 
LNSTYNIE

Na ulicach i ia-nhach domów 
Jerozolim y pojawiły' się nieprze­
liczone masy jy rań c  ty. Orto­
doksi żydowscy, którzy nie soli­
daryzują się z akcją te rm y  stycz­
ną, uważają to zjawisko i za karę 
Jehowy za czyny gw  Atu. . Dla 
rolników ~' zapowiada szarańcza 
dalsza ki ęskę góyż Kraj ucier­
piał już, poprzednio dosyć z po­
wodu p.suchy. Po raz ostatni 
notowano s-zarańczę w  PalestyiJe 
w  rolm 1915. . '

W  EGIPCiili OTW ARTO  GRÓB  
Z P llŻ E U  5-C lO  T Y S IĘ C Y  LA"Jf

Archeolog biytyjskl Walter 
B. JEmery dokonał niedawno od­
krycia, dzięki któremu danym 
jest uznać życie Egipcjan przt.". 
5 tysiącami lat. Otworzył cm 
grób królowej egipskiej M er- 
Neith, małżonki króla Zera. Oba 
imiona królowej i króla są wy­
pisane na glinianych, zamknię- 
cyeh naczynUeh z ynnem. które 
znaleziono w &robie.: iilokołu-
irumn’’ królowej znaleziono 
szczątki 23 sług, którzy jostal. 
pogrzebani wraz z królów ą, aby 
mogli jej po śiT.’ erci służyć. Jak 
widąć ze śladów na szkieletach 
słudzy zmarli śmiercią ' gwał­
towną, prawdo oodobnie wrkulek

otrucia w grobie królew^ldi o. 
W  grobo .ecu nie znaleziono żad­
nych kosztowności. Za; >ewne zo­
stały zrabowane już kilka tysię­
cy lat temr

HOTEL N A  B IE G U N IE  PÓ Ł ­
N O C N Y M  \

Nor wtbakie toy/arzystwo lotn i­
cze zamierza uruchomić w  roku 
1948 regularną komunikację lot­
niczą -nad biegunem północnym. 
Na Sżpicbergu mz być wybudo- 
wąiiy hotel dia turystów. Jest 
tt p-ińkt w połowie drogi na 
biegun. Stąrrttąć będą rupgli tu­
ryści odbywać samoiotem wy­
cieczki na sam biegun, Powraca­
jąc do swój wypadowej bazy 
na Sżpicbergu.

XI do 12 pos. białych Jak w  po­
przednim .wariancie 12.. Sc6 13. 
dxc5 dxe5 14> a4! (V0 pariii Bole-, 
sławski — ‘ Liliental Moskwa 1945 
białe grały mniej aktywnie 14. S fl 
i po G_»6 15. SeJ Wfdd 16. He2 h6 
17. g4 Gf8 18. g5 hxg5 19. Sxg5 g6 
26. Ht'3 G.g7 czarne wyrównały) 14... 
Ge6 15. Sg5 Wad8? (Należało grać 
15... Gd7 lub Hd6) 16 axb5 axb3 17. 
Sxe6 fxe6 18.' He2 c4 ń. 1. b Lewen- 
tisz — Liliental Moskwa 1940.

X II. do 12 pos, czarnych jak w  
po-przednim wariancie 13. S fl exd4 
I-i. exd4 Sxd4 15. Sxd4 exd4 16. Sg3 
g6 17. Gb3 IIb6 18. Gh6'We8 1. b 
Eli we — Kramer mecz 1941.

(d. e. n.)
EARTIA NR. 52 

GAMisIT EWANSA  
Tttrniej w Cze»iifrwuacu 1946 r. 
Białe: Sokolski 
Czarne: fcfop.jtw 
1. 64 e5 Ł. Sf3 Sc6 3. Gc4 Gc5 4. 

b4 Gxb4 5. c3 Gc5 6. d4 exd4 7. O-p- 
d3 (Jest te jedna z lepszych konty­
nuacji; .nie wolno grać poprostu 7... 
dxe3, feJyż w  .tedy, nastąpi 8. Cxf7 
+  -Kxf7 9. Haó' +  Kf8 10. Hxe5 +  
d6 11. Hxc3. Jlatoihdast no 7... ,d6 8. 
cxd4 Gbd można przejść 'do t. zjjkn 
normalnego systemu gambitu Ewan 
śa.) 8. Sgf Sh6 9. S cf7 S-.I7 10.
0^17 -f Kxf7 II. Hhf f  g6 12. 
Hxc5 d6 13. Hd5 +  Ge6 14. Hxd3 
(Ocena pozycji nie jest łatwa,1 czar­
ny" wyprzedzi! przeciwnik z w  roz-

iar,!6wasc<
ia a jf l
■WBssrs. .bsbżt—

zc.j'1, ma natomiast osłabioną pozy 
cję na skrzydle królewskim. Biały 
zaś ma rozbite skrzydło. hetmań­
skie.) 14... Hh4 (Zwykle grywa się 
14... Wef., czarny jednak cfice prze- ■ 
szkodzić 15. Hg3 dlatego wprowaH 
dza H. do g ry .), 15. f4 Wlif8 16. SdS 
Kg8 17, Sf3 Hf6 (Skierowane prze­
ciwko ewentudliiemu c4 i Gp2) 18. 
Ge3 Hf7 (Rozpoczyna się teraz ip- 
teresująca walka o pole c4 z któ­
rej ezarr.y wychodzi zwycięsko.) 19. 
Sd2 Sab 20. f5 Gc4 21 Sxc4 Hxe4- 
(Czarny słusznie rozumuje, że wy­
m iana'II. jest dla niego'korzystna 
ze względu na przewagę na skrzy­
dle hetmańskim. Dlatego biały de­
cyduje się na poświęcenie plonft) 
22, Hd2! TIxe4 (Wedle Kopajewa 
lepsze było 22... Sc6 ale i po ‘ym  
ruchu, biały uzyskiwał przewagę!, 
23 Gh6 Wf7 24. fxg6 hxg6 25. Wxf7 
Hxf7 26. W ll Hh7 27. Gg5 Wf8 27. 
Gf6) 23j W H  He5 24. fxg6 hxg6 25. 
Wg4 He£ .26. Gd4! (Ten piękny 
ruch przeprowadza G. na ważną 
przekątnię. Przed groźbą 27 Hh6 
nieme w ysfarczającej obrony.) 26..: 
HX-g4 • 27. Hh6 Wf6 (Jedyne, gdyż 
na 27... Ki7 nastąpi 28. W-el ) 28. 
Gxf6 Kf7 29. Hg7 -  Ke6 30 W el -i- 
Kjd5 31 ' Hxc7- Sc3 32. Hxb7. Wb8 33. 
Hf7 +Kc-5 34 Hc7 Hf5 35. Kd4 +  
Kd5 36. Gf2! Wc-8 37 Hb7 Kc4 38. 
Hb3 +  Kd3 39. We3 +  Kd2 40. Hb2 
• ; czarne poddały s’ ę.

Uwagi wedł lg „Szachisty Pol­
skiego”

/

KOSCOWKA W  PARTII BRON- 
STEIN — LLiYENTlSZ LENIN­

GRAD JKI PÓŁFINAŁ
Pozycjj na diagramie po ./stała 

po " bardzo ostrej obus1ronr.ii grze. 
Po 33 pos. czarnych oba; przeciw­
nicy znaleźli się w niedoczasie, i 
następne pos. wykonywali błyska­
wicznie. Nastąpiło: 34. Ilg l -r Fc6 

35. GXd4 Vifxf2 36. Gxe3 H-Xd2 7̂ 
W el -(- Kb5 38 Hb7 +  Ka4 39 Wc4

Piraci na nudach îayapucu A

Wzdłuż pótnirCnegc wybrzeen 
wysp Malajsteich ptale poja-wiaj ) 
się ■ łodzie piratów, atakujących 
statki i łodzie ryoaclfie. Wypo­
sażone są one w  karabiny ma- 
aynowe, Kifedy uda im się por­
wać statek rybucici, zabierają go 
wraz z osie, zawartością, pozo- 
stawiająit rybaków na los sztjsęś 
ela wśród morskich fal. Obóz 
piratów tnieśJl sd«4 na „Wyspie 
Diabłów” Puiau Terutau, położo­

nej iia północ od wysp. Łangka- 
vi, Praed paru miesiąca.ru prze­
prowadziła grup _ okrętów bry 
tyjskich wspomagana przeż urzę­
dy poiićyjne Syjamu „czystkę’ 
wśród piratów Piratów rozpro- 
szo.uo, ,a wodza znanelgo syjam­
skiego przeeiępęę politycznego, 
uwieziono. Podobno grifpa. jego 

zdołała znowu połączyć się i zor­
ganizować.

-j- Ka3 ->0. Gcl białe wyxpna.y 
Kontrolne pos. i ęzan.e poddały się.

WIADOMOŚCI W YDAWNICZE
Nr. 12 „Szachisty Polskiego” przy 

nosi b. ciekawy artykuł M. Gału­
szki' o zmarłym: mistrżi cmoi^/rań- 
skim Franke Marschalu. S praw o 
zdanie z kongresu F. I. L. E. Arty­
kuł teoretyczny S. ; Czermakowa ,f* 
obronie merańskiej, ponadto kilka­
naście najno wszych partii między­
narodowych, kronikę oraz b b ,gn- 
ty dział .zadań Żainawiać tylko w  
redakcji; K r ików, Basztu-Wa .15 m. 
1*.

Ni. 1 meslęcżnika „Szacny* wy­
dawanego przez częstochowski 
„Głos Narodu” , pod redakcją S. 
Limbącha i H. Skalika przynoji 
szereg artykułów partii i sprawo­
zdań. Ponieważ bya tego. pierwsze­
go po wojnie drukowanego pisma 
szachowego uzależniony jest ód 
ilości prenumeratorów, przeto sza­
chiści polscy .powinni poprzeć tę 
inicjatywę przez jednanie jak naj­
większej iii czytelników, • Adres
redakcji: C. ‘ochowa TII, Aleja 52, 
„Głos Naro

przełożył. Leopold Lewin
Kawpak iiRudnitw stali, ńa . ł̂-zegu i czełcąli, az przej- 

dą po lócUie siedemdziesi^cioszęścio auiimetrowe działa,
1' którj ch -przeprawę szczególnie . się niepokoili.,

Pawłowski, stary partyzant, ' kawaler „Czerwonego 
Sztandaru" jeszcze z czasów wojny domowej, uył w pier- 
"̂ szyi-n r.oku w oddziale KowpaJfc* dowódcą ósmej. Kompa­
nii. W słynnej Wesołowskiej bitwie rozbił z garścią party­
zantów około bataliona Węgrów, lecz sam o mato nie żg i-  

Sefia karabinu -maszynowego przebiła mu .obie nogi. 
toici w łubkaoh się zrósiy lecz chodził szeroko rozstawia­
ne nogi, kawaleryjskim luókieni, opierając się na lasce. 
Chodzić było mu ciężko,' więc Kowpak, mianował go 'swb- 
htx zastępcą do spraw gospodarczych Starego to wywyż- 
®2enie uraziło, zgodził się jednak pod tyn: warunkiem, że 
.^Ędzie mu się. powierzało także zadaiiia bojowh. Na no- 

stanowisku Pawłowski ujawnił potworne sknerstwo, 
wóz jego był nabity wszelakim■ dobrem, i Rudniew bęzu- 
■̂ tfuinifc wojował z Pawłowskim, co prawda, bez wielkiego- 
powodzenia, z powodu nadmiernego rozrastania się taboru. 
Pawiowski bronił swego gospodarstwa namiętnie i zapal-' 
c??Wi3 Wa "rozkaz Kowpaka w sprawie wy dania spiry tusu 
P mało nie zareagował atakiem histerycznym,.i dopiero ki er 

stary podniósł głos, Pawłowski, burcząc pod nosem że 
„wyęhłepczą cały lekarski zapas", odsunął się na bok.

. - Kowpak i Rudniew stali na .brzegu śledząc przeprawę 
?-edem(5zesiecinsześció milimetrowych dział Drogocenny

lUnek już zbliżał się do środka rzeki, do ńa jba rdziaj nie-

fcezpiecznegó miejsca, ;dedy znowu przykustykał to nas 
ichrypły od ciągłego >vymysłani£ kwatermistrz. Za nim 

l miną winowajców wlekli się d> żurny i krzepki partyzant, 
cały mokry. ,■

— A. mówiłem, towarzyszu dowódco! Z takimi potępień­
cami to cały- lekarski zapas... 1

— Mów dc rzeczy... — powiedział Kowpak. nie odry­
wając oczu od armat. ,

— po rzeczy i móvńę . Umyślnie rv- oO/nik sKacze pod 
lód... Ażeby Się na grandę spirytusu lializać..

— Jakto umyślnie? — spytał Rudniew.
— Było tak Idę ja w u:ol^mnie A ten, towarzyszu ko­

misarzu, rusznicę chłopcom oddaje i mówi: „potrzymajcie, 
chłopcy, fuzję, ja się zara za zdrowie naszego dowódcy spi­
rytusu napiję", — i boczkiem, boczkiem do, jak ją tam, 
przerębli -—.i buch do wody . Chłopcy go zaraz wytaszczy* 
li, on do dyżurnego, a ten, widzisz, towarzyszu komisarzu, 
już chce nalewać... Gdyby nie moja .obecność; tr by i nalał...

— Zupełnie już zgłupiał ten Pawłowski. Przecież czło­
wiek t. lodowatej wody wylazł Co ty?... ' / -

— Poczekaj, Semenie Waśylęwiczu — przerwał Kow­
pak. ,-— A! no, pójdźcie no tutaj. Z  której kompanii?

— 'Z drugiego batalionu, pierwszej kompanii przedw- 
pancemiak Medwied! — zrobiwszy dwa kroki naprzód i o- 
głusżająoo uderzając pokrytymi lodem buciorami, zarapo-r- 
tował mokry partyzant.

1— 'fen Kulbaka ma samych taldch potępieńców—wrza­
snął Pawłowski. ' ■

— Milcz. Pawłowski A coś ty naprawdę umyślnie do 
wody skoczył? /

— Pierwszy raz riecncąco, a drugi umyślnie towarzyszu 
dowódco. Bohaterze Związku Radzieckiego — dziarsko cd 
powiedział Medwied

Wszyscy się roześmieli. Tylko Pawłowski był powsżnv 
'■zły , i -

■— Tos ty już >'aY 3;ę napił? — śmiejąc się,1 zapytJ; Kuw-

' — A no tak... ‘
— No i coj iOłIo było?
— Mało. Poprosiłem o.dodatek: wedle mego wzrpstu, ja­

ko że przeciwpanderniak, a oni mówią — norma. Mówię, że 
za jedną kąpiel tylko dwieście gramów się należy. Chcesr 
więcej, mówi rozdawcu, to skacz jeszcze raz...

— Jaki rozdawcar — sp ytał Rudniew.
—* A  ot tern — wskazując na dyżurnego, mówi dobro­

dusznie Medwied.
— No i tyś skoczył jeszcze raz, do wody? — z ulgą west­

chnął Kowpak: jedne działo już wychodziło ńa brzeg.
— Co robić towarzyszu dowódco, Bohaterze Związku 

Radzieckiego, kiedy pić się zachciało, że choć zdychaj. Je 
dnym słowem, dalej to wszystko było, jak towarzysz Pa a11- 
łowski . opowiedział. Wszystko, czysta prawda.

Znowu wszyscy się roześmieli.
— 4Sa> drugą kąuiel wydać iyledwiedowi dwieście gra­

mów, a za to, że prav/dę mówi dać mu jeszcze trzyst: — 
powiedział Kowpak głośrio.

Pawłowski uderzył rękoma w poły kożucha.
— ...Djrżrmego' 00 dyżuru zwolnić, ja z nim zaraz sam 

pogadam...
~  A mówiłem: dajcie, co się należy. A wy do dcwńdcy 

ciągniecie. Teraz lacie całe pół litra, — spokojnie powie­
dział Medwied dc Pawłowskiego, odchodząc na bok,

W tym czasie zakończyła się. przeprawa artylerii.
— Jazda — powiedział do mnie. Rudniew.

. Podnieśliśmy oicze i cwałem ruszyliśmy'w dół kolum­
ny na nasze miejsca Za nami tylko pozostał Bazyma, wy­
znaczając nowego dyżurnego; i  Kowpak, który nozostał, 
żeby „pogadać" te star on.

R^^zykowna przeprawa zakończyła się pomyślnie. Przeć 
nami zr^adka trzaskały serie z automatów, to przednią 
straż i zwiadowcy rozpędzali w orzybrzeżnycb wioskach 

• policję, która czuła sie bezpieczna poć} osłoną rzeki
.- f e i i iR  ' fC -.il 1 .)
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P o f f a f e k o ^ s t l c
Ob; wojewodzie śląsko-dąbrow­

skiemu gen. dyw. A  Za*vad®kie- 
aiu Ceńtr. Zarżą łom przemysłu 
Węglowego u: Hutniczego, Zarżą 

dom Głównym i Oddziałom Centr. 
Zw . Zaw. Metalowców i Górni­
ków, Okręgowej Komisji Zw. 
Zawodowych, partiom politycz­
nym i organizacjom m’odzieżo- 
W m , starostom powiatowym i 
prezydentom, miast, zjednocze­
niom przemysłowym oraz dyrek­
cjom zakładów pracy.

Wojewódzki Komitet Grg&ni 
zacyjny Ii-go  Etapu Młodzic- 
żowes(, „W Y Ś C IG U  PR ACY", 
w  Katowicach, w  imieniu na­
grodzonych zwycięzców Ii-go  
Etapu „Wyścigu pracy" skiańa 

. podziękowanie za fundacię na-, 
gród.

m

>uii temam & mm unimi
* f J  ' ' ć a t f e f  P o l s c e

Wytwórnia Wagonów w Chorzowie buduje tramwaje dla caiego kraju
W ytw órn ia  W a lon ów  i Mostów 

w  Uho-rzowię utrzymała ostatnio, 
rożne zam ówienia ria budowę 
w ozów  tram wajowych. M. in. dla 
Śląska, Krakowa, Bielską i Łc- 
dzi. Z uwagi na to, że typy 
tram w ajów  w  każdym z miast 
lóżn ią się od siebie,. W ytw órn ia  
W agonów i M ostów  wystąpiła z 
projektem  budowy, jednakowegu 
typu w  całym kraju, co przv- 
czyniło by się do szybszej budo­
w y zużycia m niejszej ilości ma­
teriałów  i w iększej możliwości 
obsłużenia częściami w ym ienny­

mi. Zwołano zatem kon ferencję 
•w Chorzowie i Katowicach. „ ną 
którą 1 p rzyby li przedstaw iciele 
K o le jek  Elektrycznych z W ar­
szawy,- Krakow a, Łod:Ą  P o ;.ia - 
nia, Elektrycznych K o le jek  Do-

vizoram i wspólnie óp jgćowanym i 
przez fabrykę i Śląskie K o le jk i 
E lektryczne w  Katowicach, 
P ropozycję ' p rzejęto  zastrzega-, 
jąc przeprowadzenie mniejszych 
zmian. Przedsiębiorstwa te przed-

sanitarne 
w. Bytomiu działaj a,

(e) Istniejące przy Ośrodku 
Zdrowia w Bytomiu inspekcje 
sanitarne rdz\s‘jają ożywioną 
działalność. Higieniczny J vrłaśe1:j, 
wy- stan wszelkich zakładów 1 
sklepów, szczególnie spożywczych- 
jest celem tej działalności.

W Samym riiiesiącu wrześniu 
'ub roku przepro wadzo-n o 412 
kontroli sanitarnych, a w 78 w y­
padkach inspekcję przeprowa­
dzali lekarze. -W październiku 
cyfra  inspekcji lekarskich--wzro­
sła O(j lipea' do grudnia 1946 r. 
na 2703 przeprowadzone kontrole 
sanitarne. 1 inspekcje-lekarskie w 
1217 wypadkach stwierdzono u- 
.chybienie 1 stan niezadowalający 
N a  skutek tego wvda-n o 383 za­
rządzenia ustne "i 830 pisemnych 

N a . ogól zarządzenia byiy wy­
konywane natychirrast i dokład-

Pofatek od snożycw, 
w Sosrowcu

nie. W obec opornych i .opiesza- 
fych w  6 wypadkach zastosowa­
no orzeczenia karne. - 
. , W tym samym czasie w trosce 
by artykuły żywnościowe sprze 
dawane mieszkańcom, były zdro­
we . i świeże pobrano 166 prób 
żywności i „przedm iotów użytku, 
kwestionując stan artykułów, w 
ciągu. 6 m iesiecy, w  25 w ypad ­
kach. Na ogól stan sanitarny

jęła ostateczne propozycje i za­
tw ierdziła budowę nowego typu. 
Podstaw ow y m ateriał do budowy 
nowych w ozów  żelazo 2 T -ow e  
zostało .już zam ówione w hucie 
„Florian”.

N ow y  Wóz motorowy będzie 
.cażył okcło 11 ton, zwykły oko­
ło 3. ton. Poprzednie wozy w aży­
ły w  granicach ud 14— 16 toń, 

- Zaoszczędzimy zatem  na każdym 
wozie około 3 do 8 ton materiału.

OGÓLNOPOLSKI PROGRAM  
POLSKIEGO RADIA  

ca niedzielę, -dn!a 2f styczni! 1347.
6,57 Sygnał czasu 7,J5 Muzyka. 

8,Q0 Dziennik poranny. 8.25 Muzyka 
S,55 Pogadenka Łódzkiej Rodziry 
Radiowej, 9,00 Nabożeństwo. 10.00 
Audycja regionalna. i0,45 Koncert 
życzeń.1 11,20 Koncert reklamowy. 
11,47 Z życia Rad Narodrwych- woj. 
sląskc - dąbrowskieg i 12,06 "Pora­
nek symfoniczny. 13,o0 Niemcy po 
wojnie 13,40 A id yc ja  dla świetlic 
wiejskich. 14,25 Recenzje. 14,35 
Chwilka Biura Studiów. 14,40 Teatr 
Wyobraźni „Demon” . 15,20 Koncert. 
(6*5 Słuch, dla dzieci starsz. 16,2f 
„Ingeborga” słuchowisko. 16.40 Mu 
zyka popularna. 17,00 Podwieczorek 
przy mikrofonie 18,15 5 minut poe­
zji: 18,20 Audycja wojskowa. 18,50

(mik) M ie jska  Rada Narodowa 
vv . Sr snów cii Uchwaliła pódiwyźt 
szyć podatek od spożycia w  m ie j­
scowych zakładach gasitrjinomicz 
nyioh z 6 do 10 procent.

Dotąd7 z  podatku tego do kasy 
m ie jsk ie j w pływ ało 100 tysięcy ....

maitpimiasif w U°m©cy Chłopskiej

sklepów-1 jakość towarów  w  By- | strukcyjnego w  Poznanh' celem 
i'om>u są zadawalające. j zapoznania • ich z  rysunkami i

Jednolity typ wozu tramwajowego produkowany w  Chorzowre,

staw iły zarazem  ogólne zapo­
trzebowanie na okres trzech lat, 
które wynosi 303 wozu iv.

jazdówych z Grodziska, Pańsl wo 
wej Fabryki W agonów  w e W ro 
cławiu i C en tralnego: B iura Kun-

Na ■ ostatnim zebrań: u w. W ar­
szawie .specjalna kom isja przy-

IMCftŚTE OlW/iROE„ • , ‘ . . . ... *. •

Gle«U} 7b o io w e -To H a ro w ? l w Ial®McaęSi

złotych miesnęczinte, 
roku bieżącym przyniesie ón mia­
stu’ milion 800 tysięcy Złotych.

W  dniu,.25 bm. w  obecności dy­
rektora Departamentu Handlu 
Ministerstwa Aprowizacji Ryńca, 
naczelników departamentów M i­
nisterstwa Aprowizacji ob. ob. 
Sirnożęróiegc Wiśniewskego. 
wicewojewody Nantke -: NumTr- 
skiego, przedstaw icieli producen­
tów  i konsumentów, wszystkich 
trzech sektorów handlowych, par 
i.i,i politycznych, Zw iązku Samo- 

1 Zw iązków
Zau ndowych nastąpiło uroczyste 
otwarcie Giełdy Z b oż owo-Tu w a -

Wynalazki robotników
H u t y  B a n k o w e j

(mk) Huta „Bankow a”  w Dą- I ka zaokrąglić,' przebijak,' który 
b n w Łe Górniczej miała w ie lk ie  I poprzednio w ytrzym yw ał zaleci- 
trudności , przy wytłaczaniu j w'e 300 Hoćzeń, "bechie wytrzy- 

otw orów  w podkładach k o l ej o- moje ich 140o. 
wyeh. Stosu je1 się tu t  zw  Przyniosło to dużą oszczędność
.trzpienie, które przed wojną wy­
konywane były ze stall zagrani­
cznej; obecnie wvrabianc je ze 
stall krajowej, lecz zużywały się 
szybko 1 często łamały.

Dzięki zastosowaniu nomysłu 
robotnika huty ob. Antoniego 
Szymanka,, .który d3ł projekt, 
ażeby t :w stopkr- od przebij a-

Z A R Z Ą D £ E N fE

Z roaka^u Wojewódzkiego Ko'  
mendanta ORMO komendanci 
przystąpią do rejestrowania z naj 
lepszych ormn-wców, najlepiej wy  
szkolonych chętnych Jo służby w  
szeregach MO.

Spisy przedstawić do W oje­
wódzkiej Komendy ORMO do 
dnia 28. I. 1947 r

i na samym materiale i na w y­
konywaniu • narzędz1, których zu­
żywa się oczywiście znacznie 
mniej.

Drugi podobny pomysł tó za­
stosowanie t zw śuportu, pu-dnu 
szon ego , przy szlifierce do szlifo­
wania tyćh samych podkładek 
kolejowych. Pracownik . tego 
warsztatu ob Wiktor Król. przez 
zastosowanie rąchomoi części su- 
portu przyczynił śle do znaczne)- 
oszczędności na zmniejszonym 

zużyciu tarcz szlifierskich

row ej w  Katow icach w e  własnym 
lokalu przy ul. 27 Stycznia 23.

L iczn ie zgromadzonych gości 
pow ita ł przewodniczący K om ite­
tu Organizacyjnego- G iełdy *ly_r. 
.Trelowski, który w ' krótk im - 
przem ówieniu ■ podkreślił znacze­
nie giełdy, która już przed o- 
.tw-ąrc-ium liczy przeszło 100 człon 
ków  i’ apelował do przedstaw icie­
li wszysitkch trzech, sektorów o 
zainteresowanie i" branie udziału 
w  pracach giełdy.

. Następnie zabrał głos w ice- 
przewo&riczący Kom itetu  Organi 
zacyjnego pyr. Orłowski, który 
'zw rócił uwagę na to, -. że zasięg 
terytoria lny ©hecnej § lc ’ dy bę­
dzie o W iele w iększy niż .przed­
wojennej. O BECN A  G IE ŁD A  
JEST Z W IĄ Z A N A . Z  N O W Y M  
M ODELEM  G O S PO D A R rZY M  
PO LSK I I W EŹM IE  C DZ1AL IV 
R E A LIZA CJI P L A N U  TRZECH ­
LETN IEG O ; BĘDĄC  W S K A ŻN I;  
N IK IEM  N ASZE G O  ROZW OJE  
GOSPODARCZEGO,^ K TO  LEGO 
N A  JM AŻN IEJSZYM  CELEM. 
JEST "O P R A W A  B Y T U  M AS  
PRACUJĄCYCH.

W  imidńiu m inistra aprow iza­
cji i handlu dyr. Ryńca dokonał 
otwarcia giełdy apelując do .ze­
branych o w yelim inow an ie w ' je j 
pracy egoizmu lokalnego i sekto1- 
rowego. Plan trzyletn i jest zada 
niem, które stoi przed całym spo­
łeczeństwem i eałe społeczeństwo 
bez w zględu ną rodzai i m iejsce

/
pracy pow inno go realizować. 
Dowodetn' znaczenia, jak ie  rząd 
u dzie la ' giełdom  jest fakt, że w 
pierw-szym roicu planu .trzech let­
niego reaktywowano giełdy na 
1 arenie całego kraju. ,

Nasitepnie k s . prałat Mąśliński 
zw rócił się w  k ilku słowach, d-o 

j zebranych, m ówiąc m. i.n,:-„Zycie 
gospodarcze traktuję się obecnie 
jako służbę żywemu człowiekowi. / 
a nie-tylko dążenie dc zysku, jak  
to było przed wojną i jak je°t 
zawsze w  ustrójif kapitalistycz­
nym. Tę pewność,, że zmiana ta 
jes* sJała, dały nam ostatnie w y­
bory".

Po. dokonaniu poświęcenia lo ­
kalu giełdy przez ks. prałata M a- 
llińsk iego koleino, składali Ży­
czenia pom yślnego rozw oju  g ieł­
dy: prezes Izby Pnzemysło’4vo- 
H f.ndlowej ob. Biliński, z rsm ie- 
nia Zw iązku R ew izy jnago Spóf- 
dz-ielni dyr. Głt»v.riak i Związku 
Samopomocy Chłopskiej poseł 
Wanat.

Na za,kończeni:e przewodniczący 
K om itetu  Organizacyjnego, dyr. 
Grelowsk-i podziękował zębkenym 
za tak liczne p-rzybycie. ’

N a leży  podkreślić, że. ha g ie l- 
clz’ P '-ancto-wan-o już cały szereg 
transakcji, D-

W  związku z przystąpieniem
Wojewódzkiej Komendy ORMO  

do zorganizowania sportu dla 

erłenków organizacji, posz ikuje 
się sportowców, nadających się na 

ufnow iska ki ero-wnków i trene­
rów  boksu, dżin dżiłsu, szermier­
ki, piłki nożne j, siatkówki, nar- 
ciarstwa, lekkiej atletyki, atletyki 
ciężkiej, gimnastyki, wioślarstwa, 
i jachtingu. Oferty i osobiste zglo 
jzenia należy kierować do Komen 
dy Wojew. ORMO i do komend 
niasi wydzielonych i powiato- 

wychr

Akcja w eryfikacji rodzimego e- 
iementu polskiego dałg w  pow ie­
cie opolskim z la-czne wyniki. O- 
gółem  złożono 70 446 wniosków; ó 
w eryfikację, z czego 67.424 wnio­
sków załatwiono pozytywnie u- 

/-nając wnioskodawców za Pola- , 
ków  i wydając im tymczasowe 
zaświadczenia obywatelstwą. Ty l 
ko 1297 wniosków odrzucono, 
kw alifiku jąc petentów, jako Nierr 
có-w, 487 spraw jest leszcze spor­

nych i zapewne rozstrzygnie j.e 
i.i” ząd wojew ódzki, jako insTancja 

odwoławcza.
Na margineaiu naieży zazna­

czyć, że parcelacja w powlec1? 
■pulskim prowadzona iest głów- 

nić pud kątem widzenia uptłno- 
.rolnienia istniejących juz goipor-

darstw. przynosi w ]ęc m iejscowej 
ludności opolskiej, poważne korzy 
śc-h

Pt^sfc*ie; śwlPt!i€V kopalni: 
„Gen, Z a w a d z k i  ’

(ka) łjł Dąbrowie odbyła się u-, 
roczystość otwarcia św ietlicy ko­
palni ,Gen. Zaw adzk i”  w  dzie l­
nicy Ksawera

W  uroczystości Wzięli, udziai 

przedstaw iciele Centralnego O- 
środka Kulturalno-Ośw iatowego 

zw iązków  zawodowych i parti: 
politycznych. Otwarcia dokonaj 

ob. Kubiczak . po' cżyrń przedśtą 
wiciel C 9  K  O., tow. Barczyk 
wygłosi) .okolicznościowe prze­
m ówienie, ..

n m ł f 7 m f v

Dożywianie dzieci 
w Dąbrowie,

(kś) Od 15 bm, w e Wszy^tkl-ch 
szkołach i pirzędszkolach Dąbro­
w y Górniczej zDrganiBowane zo­
stało dożywianie dziec1. Każde z 
dzieci dostaje bułkę fi. ipc-rcję 
kakao. Codzienne doży-wkun :e 
dkiec1 nieWąt:pli'Wil przyczyni się

Konstrukcja tramwaju będzie Z życia kulturalnego. 19,05 Uśmiech
• piosenk-t. 19,30 Przegląd tygodnia.

całkowicie stalowa -z małymi 
■.'sadkami drzewnymi w  samym 
wnętrzu. Okna i  d rzw i szerokie, 

wsiadanie i wysiadanie będzie 
mogło się / odbywać w .'szybkim  
tempie. W óz w swej budowie 

dostosowany, będzie du lepszego 
pokonywania" zakrętów  1 ’ szyb­
szego hamohania. R rzez seryjną 

budowę będzie mogła fabryka 
dostarczyć wozy w  krótszym , 
term in ie i w  tańszej .cenie. Toteż 
ujednolicenie typu należy, pow i­
tać . z dużym zadowoleniem  i 
uznaniem Jeżeli weźm iem y pod 
uwagę to, że /la sstmym tylko 
Śląsku mamy przeszło 10 róż­
nych typów wozów tramwajo­
wych, w tedy, -dopiero zauważy­
m y jak doniosłą rplą będzie od­
gryw ać budowa jednakow ego ty ­
pu. . Dyrekcja Śląskich Kolejek 
Elektrycznych ~w Katowicach sa- 
mówila już w  Wytwórni W ago­
nów i Mostów w  Chorzowie 34 

; sztuki wozów nowego typu, do 
budowy których fabryka przy­
stąpi w  najkrótszym  "czasie

P. A-

19.40 Aktualności dźwiękowe 20,00 
Dziennik wieczorny. 26,25 Koncert 
sdlistów 21,06 Ciekawostki Literac­
kie 21,15 U naszych przyjaciół. 
21,45 Audycja rozrywkowa. 22,00 
Kwadrans prozy. 22,25 Koncert' or­
kiestry tanecznej. 23.10 Ostatnie 
wiadomości dziennika radiowego 
23,39 Muzyka taneczna z płyt, 24,30 
źakończeriie programu,

,M©ws ©sliffikda
p r z e o : v s ]u  b u d e w Y  m a s z y n  

włólcfónmciYCb
•Rozwijający . się w Polsce prze- 

,nysł-włókien syntetycznych wyma­
ga nowych, "dotąd w kraju riiepro- 
dukowanych meszyr. i urządzeń. 
Zjednoczenie Przemyślu Budowy 
Maszyn Włókienniczych siara się u- 
tupelnić draki. M  in.. Fabryka Ma­
szyn -i Odlewnia Żelaza i .  M illet i 
Zajdek w  Łodzi, zbudowała w  cią­
gu .tygodnia pierwszą w .Polsce ma­
szynę do nawijania sztucznego włó­
kna — perlonu. Nąwijąrka ta do­
starczona została Dolncśl jskiej P a- 
bryce Wlókień Syntetycznych w  je  
leniej Górze; gdzie po zainstalowa­
niu sprawnie pracuje. W bieżącym 
roku przewiduje siej w zakładach 
daw M iller i Zajdel seryjną pro­
dukcję na;wi jarek.

W^damaśd: aprowis^cyjne
Wydział Aprowizacji ł Handlu 

Zarządu Miasta Katowic podaje do 
wiadomości, że punkty rodzielcze: 
„Społem” ' Chorzowska 22, Śląska 
Spółdzielnia Spożywców 3-go Maja 
3, Kupieckie Stowarzyszenie Han­
dlowe Pieraekiego 10 i „Bata” Mie­
li: ewićza. 14 wydawać będą na zare 
jestr.owane karty odzieżowe za I I I  
kwartał 1946 r., oraz tytułem rękom 
perkaty za niewykorzystane punk­
ty na obuwie w  I I  kwartale 46 r.. 
materiały bawełniane z metra t. j,: 
towary Diałe - koszulówkę, flanełę, 
krętony, drelichy i cajgi, dodatki 
krawieckie, oraz pewną ilość ma­
teriałów ubraniowymi (bezprocento 
wych) i koców bawełnianych,

Każdemu z pracowników I. kat. 
prac. posiadających prawo do p o - ' 
siadania karty odzieżowej w mie­
siącach; lipiec, sierpień, wrzesień, 
należy k ę  materiał .równający się 
ilosciówo i wartościowo „50 punk­
tom” z karty odzieżowej. — Na- 
bywając prawo-do otrzymania ba­
wełny za miesiąc sierpień i wrze- 
sien należy się materiał tylko za 
„28 ’ punktów” . — za ■ m iesiąc1 wrze­
sień tylko „14 punktów” . —, praco-, 
wnikóm, którzy przez , otrzymanie 
w II  .kwfirtale obuwia brezentowe­
go nie mogli zrealizować pewnej 
ilości należnych im punktów „Obu- 
w iowych” , tależy wydać za- pozo­
stałe na karcie odzieżowej ilbści, 
punktów obuwiowych równowar­
tość: przyNtym uskutecznić wycię­
cie odnośnych kupunótr).

Punktaż materiałów podany jest 
w rozdzielniku i rachunkach „Spo­
łem” .

Przydzielone materiały bawełnia­
ne rozdzielone będą w stosunku pro 
centowym biorąc pud .uwagę Ułat- 

■ wienie rozdziału ich w  dalszym cię
jw. dużej jnlerae d-o w iększego xuz- , ?I, przez Z9kiads .pracy że kon. 
woju fizycznego 1 eo 'za  tyim idzie I sumbnt winien otrzymać ,’aką ilość

Kurs żywego slfowa <!ia nanczycieli 
w Sifelarsklfi Peręble

W ramnch prac korespondencyj­
nego Wyższego Kursu Nauczyciel­
skiego Z. N. P o&był się w Szklar­
skiej Porobię, zimowy kurs żywego 
słowa. Wzięło w nim udział 217 uau 
czycieli.' Na kursie ui.ućhomióno 10. 
grup przedmiotówych Zajęcia obej 
mowaty 5 godzin wykładów dzieri- 
iie  dla każdej grupy 

Kurs' żywego słowa w Szklarskiej 
■ Porębie który zakończył siu w dn 
i 1.0 Stycznia, obejmował dwie grupy

słuchaczy. Jedna grups te było-stu 
d um dokońezemowe dla tych nau­
czycieli, którzy, w  marcu or: prży- 
stąpią już w' Warszawie do egzami-. 
nu końcowego. Drugą grupę słucha 
czy stanowiło studium początkowe 
Na to początkowe studium przy,lnu- 
wane są jeszcze i obecnie zgłosze­
nia -Przyjmowane są również zgło­
szenia la drugi -turnus studium dc- 
kończe-iiowego. który rozpoczną: 
się w kwietniu b, r

materiału, by mógł gc należycie zu­
żytkować. ~

Zaklady pracy zatrudniające po­
wyżej 50 pracowników 1 kat prac. 
zarejestrow anycu w Społem utrzy­
mują materiały po cenie nurtowej, 
z tym, że od konsumenta mają pra 
wo pobierać eeng za towar nie wyż 
sżą od ceny detalicznej

Zakłady pracy zatrudniające po- 
flćżaj -50 pracownikjw otrzymują 
lnateriałj bawełniane po cenie de­
talicznej .

Zakłady pracy sporządzają wy.ts 
zy potwierdzenia odbioru jak przy 
roz dzielnic lw ic obuwia.

Rozdział materiałów w  zhkla- 
aach prący należy uskuteczniać 
wykorzystując opinię czynnika spo 
lecznego (Rad Załogowych). Należy 
zerwać z zasadą lpsowania, czy pro - 
porcjonalńego, rozdziału, natomiast 
liczyć się z "ootrzebaiAi stanem mS- 
Uitkowym i rodzinnym konsum°n- 
ta.

Materiały uoranlowe i koce wyda 
oę zostaną posiadającym prawo do 
bawełny i to takim, którzy nie po­
siadają żadnych, ubrań cywilnych 
, (zdemobilizowani) po trzy metry 
materiału i jeden koc wartości 55 
punktów tj. tym, którzy w I kwar­
tale nie otrzymali materiałów weł­
nianych.

Zdemobilizowanym posiadającym 
prawo do mniejszej, ilości punktów 
wydane zostaną-odpowiednio mniej 
sze ilości materiał*..

Instrukcja, stosunek .procentowy, 
wartość punktowa ' i  cennik otrz;,. 
manych do rozdziału materiałów, 
muszą być wywieszone na‘ widocz­
nym miejeu w  każdym, punkcie roz 
dzielczym.

T E A T R
PAŃSTW OWY "TEATR SLĄSK1
I?.I. STAN. WYSPIAŃSKIEGO  

W KATOYICACA.
Dziś w niedzielę dnia 26 stycznia 

br. na Dużej Scenie Teatru vSiąi 
sitiego po południu o godz. : 5.30 ko­
media A. Fredry ,;Pan Jowialski”i

Wieczorem sztuka Jerzego Sza­
niawskiego „Dwa teatry” w reży-. 
serii Edmunda Wiercić skiego. De­
koracje Andrzej Pronaszko. Mu­
zyka Witold Krzemieński. Począ­
tek o godz. 19,30.

Dziś, w niedzielę, dnia 26 stycz­
nia b f . na Małej Scenie Teatru Śla 
śkiego d godz. 18-tej komedia Wł. 
Perzyńskiego „Szczęście Fre nia” W 
reżyserii Edwarda Żyteckiego. Wis 
czorem p godz 20-tej komedia  ̂

"Treary „Maż i żona” w  reżyserii 
Wl. Krzemińs łiego.



Nr. 26 (601) TRYBUNA ROBOTNICZA Strema IT

i i

)>W iH
0

mmi
Stefanie Ra i tka

— Marti teraz świetny sposób na pana mecenasa Koł­
tuńskiego. Strzygę go z największą łatwością. ,

—  W jaki sposób?

. —- Mówię mu o wyniku wyborów i wtedy włosy mo­
mentalnie staja, mu dęba.

—  Dzięki wyborom oszczędzam, bardro na mydle.

— Dlaczego?

— Liczę Bęcwalskim do 8S3 mandatów Bloku, wtedy 
im występuje na usta piana wściekłości, ja tą pianą ich 
mydlę i gotowe.

— Teraz będziemy- z rtpwnóśćia mieli mbsę konkuren*- 
tów spośród kandydatów P. S. L-u. • ,,

—  Dlaczego tak sądzisz?

— Bri tonący brzytwy się chwyta. •

— Zapytałem wczoraj redaktora Kretyńczuka z Orien­
tacji Zachodniej: Czy brzytwa nie niepokoi?

—  Brzytwa — nie! Wyniki wyborów niepokoją.

— Jak pana ostrzyc — spytano pana hrabiego R.
—  Troszeczkę, prawie niewidocznie, ot tak z G pręc.

1

—  Przysiągłbym, że tu gdzieś 

rura.

The Saturday Evan;ng Rost

T

■—  Jak widziciri m oja żona no­

si takie sarnę.

(L ę  Furę, Puriz)

N a m o w a .

mąż m ój tiiAdżi oiągrle w  domu.

(S ie ulw 3r. Svycary ) /

„• jesteście skusaiij na dw a la ­

ta w ięzienia. A  propos - c® "iio. 

fłieie ~e swoim  'mieszkaniem.

— Niestety. Nam przez pomyłkę przysłali zamiast 
elektrycznej dojarki — przyrządy do trwałej ondulacji

Mn walnym zgromadzenia. .
■ifiikiei© CIJFI 

ra ^ a trzo n a  zastanie- sprawa iftworzehUi Lip! 
flgsklsi •

Katowice. W niedzielę, dnia ,26 
hm. o godz. 9,36 w  .pierwszym a o 
godz. 30-tej w  drugim terminie od­
będzie się.' w  lokalu restauracji 
„Park Kościuszki'’ w  Katowicach 
przy ul. Kościuszki 110 doroczne 

i- walne zgromadzenie Śląskiego O- 
kręgcweo.o Związku F iik i. Nożnej z 
następującym porządkiem dzien­
nym:

Zagajenie, i .wybór Prezydium 
walnego zgromadzenia powołanie 
komisji skrutacyjne] i ustaieme u- 
pfawnioń^ch giósów; Zatwierdze­
nie' protokołu z ostatniegę Walnego 
Zgromadzania; Sprawozdanie w ładz. 
Oki egu: zarządu, skarbnika; kapi­
tana związkowego; Wydziału G ier 
i '. Dyscypliny; Wydżigłu Sęd iow - 
śkiśgd;.Komisji' Rew izyjnej; Dysku 
sja n.ad sprawozdaniami, udzielenie 
absolutorium ustępującemu Zarzą­
dowi; Uchwalenie preliminarze bu 
dżetowego ńa rok 1947; Wnioski do 
tyczące zmian statutu i postano­
wień Śl.OZPN; a) Zarządu b) 
członków; Wybór uzupełniejący w 
wysokości 1/3 obecnych władz;

1 Roztrzyganiś wniosków ogólnych: 
a) Zarządu; b) członków; c) na­
głych. . . . > ,

Na zebraniu tym omawiana bę­
dzie ss proko sprawa utworzenia 
ligi śląskiej na wzór przedwojen­
nej i-§. śląskiej, do której r aieża- 
io by 12 kiubów.

Według projektu Wydziału Gier 
i Dyscypliny do ligi zakwalifiko­
wałyby się po trzy pierwsze Iruży- 
ny z każdej grupy i trzej uczest­
nicy teyorocznyct' rozgrj wek o w tj 
ście do lig i państwowej, o ile  nie 
udałoby się im do tej eastraKk-sy 
zakwalifikować,

W  wypadku gd"by wszystkie trzy 
drużyny zakwalifikował" się do ligi 
państwowej nz Ich miejsce weszły­
by po jednej drużynie z każdej gru 
py, gdyby natomiast jedna v  zgle- 
digje dwie drużyny zakwalifikowa­
ły się do ekstraklasy wtedy trzy 
wyżej wspon? iiane drużyny roze- 
grełyby między sobą spotkania eli­
minacyjne o wakujące miejsce- w 
iidze śląskiej.

Począwszy od i urgrywek ni? rok 
1947 48 mistrz lig i śląskiej otrzyma 
tytuł mistrza Śląska i reprezento­
wać będzie okręg w rozgrywkach 
międzyokręgowych o wejście dc li- 
g ! ps nstwowe.i 

Drużyny zajmtljące t r z y . ostatnie. 
miejsca w  tabeli lig i śląskiej, spą-' 
dają automatycznie, do klasy A. W 
wypadku zaś gdzie ' io spadku za­
kwalifikuje się drużyną jednego z 
pddokręgu ta'śpadf do swego - da- 
śzii/ego podokregu 

Do ligi śląskiej wchodziłyby rok-' 
rocznie 3 drużyny s rozgrywek eli­
minacyjnych pomiędzy mistrzami 
trzezh g-up klasy h w centrali 
otaz mistrzami podokęgów Bielsko 
i Rybnik. ,

"W związku z utworzeniem lig ’ 
śląskiej dotychczasowa kląsa A  li­
czyłaby tylke, 24 kluby, klasa E .43 
klubów klaśa C resztę około F0 klu­
bów.

Z klasy A  spidąłyby rokrocznie

do klasy ŁS po dwie drużyny z każ­
dej grupy, z kiarsy B natomiast po­
dzielonej n a . 4 grupy wchodziłyby 
do .klasy A  4 drużyny to jest mi­
strzowie grup — automatycznie. Z  
klasy B do C spadałoby osiem dru­
żyn po' dwie z każdej grupy, które 

:zajęłyby ostatnie miejsce w ' tabeli- 
rozgrywek. ’ Z klasy C do B wcho­
dziłoby. osiem drużyn (mistrzowie 
grup) automatycznie

Drobiazgi sportowe
BOKSERZY F RACOYIT 

1 W  BIELSKU '
Bielsko. W  niedzielę, dnia 25 stycz 

nia rozegrąn e zostaną w Bielsku 
Ciekawe zawody bokserskie między 
■Cracoyią z Krakowa a BBTS z. B iel 
'siia.

Z  uwagi na to, że obydwie druży 
ny do powyższych zawodów wystą­
pią w  swych ■najsilniejszych skła­
dach zawód ? powyższe zapowiadają 
się niezwykle interesująco;

T/t’ drużynie riiiejśeowych zobaczy 
my Kuhpnz, -Puzonia. Chlebowskiego 
oraz Borowskiego, który kilka dni 
temu’ powrócił z Angli.
• Początek spotkania c gods 48-tej.

Angielski ■ tygodnik „News o f tae 
World” ogłosił listę 10- najlepszych 
i najpopularniejszych sportowców 
Virielkiej Brylami, która przedsta­
wia się następująco: 1) Wcoderson 
lekkoatletyka,. 2) Woodcock boks, 3j 
Cordbłt Richard hippika 4) Henry 
Cottoi golf, 5) Joe Davis bilard, 
6) Frank Swit piłka nożna, 7) Reg 
Karris kolarstwo, 8; Denis Corap- 
■ton kriket. 9) Etanie;. Mat,ihewr'pił 
ka iiożna, 10) Herry Wrag hippika.

* *  *
Polski Związek Narc.arsfei zgło­

sił już do misVzostiv. w GhamoniK 
nazwiska polskich zawodników.

W biegu1 tartówać będą: Grietoicz 
Dziedzic, Kwapień i Skupień. W 
skokach W3ratąpią S. Marusarz. Ku­
la, Kozak, Krzeptowski i wreszcie 
w  konkurencjach zjazdowych -U- 
dział wezmą: ,J. Marusarz, Płonica, 
Bachleda, Radkiewicz i Bejakowna, 

* #  .*
O popularności hokeja na lodzie 

w Czechosłowacji świadczy takt/ 
że do rozgrywek międzyszkolnych 
zgłosiło się, 178 klubów szkolnych.

A
Jak wiadomo iv dme.c-h od 27 

stycznia do dnia 2 . lutego miały 
się odbyć w Szczyrku har-srskie 
nistrzostWa nartiar^kie Polski. M i­
strzostwa te zostały w  ostatniej 
chwili ocwoiane.

*
Polski ?wiązek Hokeja na Lo- 

dzie liczy w  chwili obecnej 46 klu­
bów i. ponad 300 zarejestrowanych 
gis-.czy. Według ilości klubów Śląsk 
1 Łódź prz"du.ią

ł
Wioślarze Cambrijige i D: :fordu 

rozpoczęli już trsnm gi do' słyn- 
ńvcb zawodów 'ósemek wioślar­
skich. Jak w.adomo wyścigi te od­
bywają się rok- rocznie, na Tam i­
zie w  dńiu 29 marca.

U rz ę d o w e

Ug*©sŁernę, Na zasadzie 
a r l  2 ust. 2 Dekretu z 

-dnia 17 X. 1946. r. Sąd 
Gkręgowy w Śornowcu 
Ogłasza, te  przeciwko: 1) 
Piotrowi Komausowi, ur. 
ls st«rpms 1911 r. w  Ką- 
żirru-rzy W ielliiej, syno­
wi Jana r Eudoksy z Fio 
dpi-uw, ostatni.o zamieszk, 
W Póśpowcu ul. V.r.-.cha- 
dof-s 35, (sprawa KalO.:!/ 
46'. .3) Janowi Mynarkb- 
Wi, ur. 9. X. 1304' r.., sy- 
boWj j ana i Flcrentyny 
: Latusków ostatnio
®»m.4eszfc. W Dąbrowie 
" ś tą  ul. Mydlice 7 (spr. 
t o  -95/4S).' 3) Leupoldó- 
Ni Mtcbacowi, ur. 6. XXI. 
1807 t. w Chor ro wie, sy-
hówi Emila i'J a d w ig i z 
błędników, ostatnio za- 
ifdieszk)' w Będzinie ul. 

oltia" L. 17 (sprawa, Kn.
’4S) wszystkim oskar­

żonym z art. 1 Dekretu z 
^ńia 31 sierpnia 1944 r. 
T*|psęte zostało postępo- 
'f lb ie . Rozprawa prze- 

•®*wk» nim udb',!dzi,e się 
23 marca 1947 r. w  

3-Fdzie Okręgowym w 
Sosnowcu, ul Wawel 13. 
Jfeihjssświ wzywa się o- 
®-'9rżonych: Piotra Kor- 
ysusa Jana Mbnarka i 
„ eopolHa Mjcns.ca do sra 
J^-ema śię/'w tym dniu 
2®. rozprawę oraz wszy- 
tkie osoby znajace miej- 

pobytu wyżój ' wy7- 
“Memonyi* do wskazania
ich - dresy -Sadowi Obrę

. fy^saru w Sosnowcu.   . _  „ • .^cęprezet Sądu' Okregó-
.(—) Sł. SjgSfeyński 

(P A P ) 231kr

Ogłoszenie. Sąd Grodzki 
w Cieszynie na wniosek 
Małgorzaty Drozdowej 
iam. w  Cieszynie ul. św. 
Jerzego Nr. 3 yszczął po­
stępowanie .0 i twierdze­
nie zgonu Rudolfa Droz­
da ur. i 2. 1397" r „ ‘syna 
Karola i ' E.vy z d. K lu­
ska strażnika więzienne­
go, ostatnio zamieszkałe­
go w  Cieszynie ul. św 
Jerzego N i S. który w 
nocy z 7 rią 8 września 
1939 r. miał zostać roz­
strzelany w Maniewi- 
czach obolb Kowla Jeże­
li w  ciągu jednego mie­
siąca od daty ■ogłoszenia 
nie nadejdzie wiadomość, 
która by wskazywała 'na 
pozostawanie przy żył 
,ciu Rudolfa Drozda, zgon 
jego zostanie stwierdzo­
ny. Wzywa się wszystkie 
osoby, które mogą udzie­
lić wiadomości o zgonie 
Rudoi ta Drozda, >aby' w 
terminie powyższym do­
niosły o tym Sadowi.

,2.74 iv r

W o ln e  p osady

Wydział Powiatowy w 
E j bnikii poszukuje fa­
chowego • rolnika rta ad- 
ministators 80 morgowe-. 
go gospodarstwa rolnego 
w Szpitalu Powiatowym 
w Rjbniku. Warunki -io 
omówienia na miejscu

, ’ > • 180 kr

Faństwon. ę PfzędsfęMo-
st wo T i aktorów i fla -  
jzyn Rolniczych stacją 
Ząbkowice (Dolny Śląsk), 
poszukuje wtybwaljfifco-' 
wtanero jókarzg. od za­
raz Warunki do omó­
wienia. 269' kr

Wytwórnia .szyniakow i 
di innych przedmiotów 
żelazno-kutych dawn. M. 
Jurczyk , w  Mikołowie, 
u) Rybnicka 4,. poszuku­
je : -.1 stenotypistkę.

357 kr

POSZUKUJE MY< inży­
nierów .mechs.nii--.ow i 
techników posiadających 
doświadczenie' w dziale 
budowy i laprawy ciepl­
nych aparatów pomiaro­
wych ślusarzy I mecha­
ników .na roboty przy 
aparaturze precyzyjnej,' 
elektryków na aparaturę 
pomiarową mo.iterów vh 
gowych. _ Warunki bardzo 
■-nrżyptrif | do omówienia 
Frzydziały przemyśli, Wę­
glowego deputaty . P sto 
knyka. Zgłoszenia-. t Biuro 
Aphratów Pomiarowych 

Uhorzów. ul. Katowicka 
2 0 . ___________ 147 k,
POSZUKUJEMY: fnźy-.
merów statyko-? inży­
nierów mechaniKów na 
inapekeye .montażowe 
konstruktorów konstr 
stalowych k on st.ru k torów 
dla urządąeń transporto­
wych ; magazyniers -na- 

'.śryi ustki, kier stołówki 
ze znajomością buchalte­
rii kucharkę, portiera, 
eońca. Warunki do omó­
wienia. Aprowizacja prze 
rnysłu węglowego. Ogło­
szenia do Zakładu . ^ a l­
bo” Biuro .Personalne 

/Katowice: ul Matejki 3

K u p n i )  |
ilJaszynę do pisania •* dłu 
a1m wałkiem normalna 

do l.icreńla kunie Kii 
-miski. Katowice. ? Vts 
ta ' 20. l)4kr

Robrze płatny jawód 
otph ast -roliczac rza- 

lier o apoesśiiii U 
6zkoię Samo< hodjwa 
w Zabiżu. al. Sien­
kiewicza 30 Czas irwc 
nia kursu 6 tygodci 
praktyka ' garażowa a 
warsztatach szk"l- 
nych ' Dla przyjezd­
nych bezpłatne i pa­
tery ,, 4020 kr

lilTCT i iTn ■,.. ■ ITidTjiTi ii

Potrzeliujemy 1 bieżąpo 
większą 'llośc ' szpryca 
ponikłowanyoh do , kółek 
' 'ózkóv dziecinn rch:.
Zgłoszenia., do Admini­
stracji ..Tr buny Robót •' 
niczej”  pod „Szprychy” .'

2S9ki

Poszukuje się do natych- 
rr lastowegc kupiia: kro­
sna mechaniczne sż.ero 
kie, mechaniczną snówal 
nię,. ikręcalkę. zespół 
przędzalniczy na wełnę,' 
oraz maszyny uo naw ija ­
nia nici. Wiadomość 
Kraków, Kalwaryjska 51, 
teł. M t f f  767 kr

IMpię dwie opony 18 x 
.1.90 w raz. z dętkami i fe l­
gami na 8 dzińr. Zglp-. 
azenie pod teł. 316, Tam. 
Góry. ' 418 g
EaciiO-pr raty, lampy
w szelkich typów, także 
amerykańskie, płyty gra-, 
'mnfonowe kupuje .Kukul­
ski Katowice, 3 Maja 20.

205 kr

Mamy stale: grzebienie
do kurzu. kawalerskie 
damskie, taocznfe ora: ti-
beiki óo włesów Zaku­
pujemy: rogi, płyty ro- 
20wc, ' galałit, celuloid, 
pudełka ebonitowe oraz 
inne masy plastyczno 
Kupimy także 1 iększą 
iieść papieru szklanego 
(szmerglowy na płótnie) 
'. pftki tarczowe OS ’o ł 
mm grubości średnicy 
ICj — 150 cnn. Oferty 
pod Fabryka Grzebieni 
Alojzy Lusar Krotoszyn 
W k j ^ _________238 kr

Zakupimy: kalafonię, łój 
topiony, tłuszcze kokoso­
we . woski, stearynę, pa­
rafinę. O leje rzepakowe 
lniane, konopne, tran ryb 
ny, techniczny, kwasy 
tłuszczone, w każdej' ile - 
śći „Wat” • Wytwórnia 
artykułów technicznych 
Sosnowiec, .Objazd IŻ. 
telefon 62243 4 43 i 7

S  p r z e d o i

Sprzedam parę . kóni arą-, 
■óy argielstne oraz wóz 
myśliwski ew żmienię 
na pare ciężkich koni. 
.-‘głoszenia' Chorzów Mb 
.-liiiczk’ 3 Hartl'k. 244 kr

DW A R ^ N IE  DC 
SFRDEDANIA  

tyrać z wozem robo- 
czyip, bryczka oraz 
uprząż. — Państwowa 
Fahryka Porcelany
.G IE3CHE' Katowićę 

II. ul. Hutnicza 3.
.___________  256 kr

Eprzc-lciu ] menżywaną 
prądnicę do prądu ąmien 
ntgo t;?pu, Nić F. 8,3, Nr, 
78816, y o l f  40C'231. Obr., 
1500, Anip. 665 — 50.
KW. 46 , K V A„ CO&P 0,6, 
■E 110 V. F , Kubeczek, 
Goduw Gołkowice.

270 g
‘Ser-ei.air. urzadrenie 
sklepowe z .dużego skle­
pu . w, •' dobrym ' stani- 
wiadomość w- adiflinistra 
cji. 435 g

t* o  i e  < e n i o I

Fotografie nagrobkowe — 
(porce/anowei . wykonuje 
„EJrCfiń-Film" Warszawa 
Jerozolimskie , 27 Pro­
wincję tnforumjemy li- 
stovmie ,29 kr

Stemple kauczukowe 7vy- 
konuje „El-Cha-Film” — 
Warszawa, JerozplimsłCi.fc 
27. Pto’win,cje intormuje- 
mr listownie z8 kr
Fotografie uag-obkowe 
ua porcelanie wykonuje: 
Foto Sztpka Bytom. Jan- 
ty - 27. 107 g
F flektor./ samochodowe 
odnawianie, .rrwały, w.f- 
bOk.i połysk' —. niklowa­
nie. Bytom' Moniuszki
7. *509. kr

Książki naukowe polskie, 
niemieckie kupuje, sprze­
daje Krięgarrua — An- 
tykwarnia Nikdder)wki. 
Katowice, Jana 14. 125 «kr

Agencja Handlowa 
poszukuje AGENTÓW  ■ 
SPRZEDAWCÓW na 
twkupne artykuły co- 
dLieńpago użytku. - 
WYSOKIE' ŻAROBKI- 
Zgłc.ri e.iiia B I TOM. 
ul. JągiellnńsKa 24,

■ ' i r ! *  .1 Ir— Ż  „  —e

sacriocflodowToii
Mieczysław Studenjki 

fi A TDW»CE. 
ilica Stawowa 8

Tetofony' 34879 t 34372 
wyszkoliły tysiące kie 

rowcótr w czasie 
lS-letniego Istnienia 

la Śląsku 3043kr

Z o m 1 a  n y

Szukan dzierfcaiyy'' d,omd 
z ogrociem w  okolicy Ka­
towic, Ligoty, Mikołowa 
w pobliżu stacji kolejo­
wej lub przystanku suici 
busow-gu Ofert; dc Dzia. 
lu Ogłoszeń , Trybuny - - o 
hotniczej”  Katowice. Mlc 
kiewioza 9. p^d „Dom”

Piacujący poszukuie 'du- 
żegc umeblowanego po­
koju z wygodami w  Ka-' 
to wica oh. Zgłoszenia pod 
_M K  V „Trybuna - Ro­

botnicza” 3 Maja — róg 
■Stawówej.

Kurs raftców rozpoczyna 
się '27 stycznia Lapisy 
nrzyjrouje codziennie w
Sosnowcu, . GłowacKieso 
4 Karol Wrzeszcz

328 g

Zamienię pokój z kuch­
nią. na.2 pokoje z kuchnią 
i wygodami w  KatowN 
■cach. Wiadomość Kato­
wice. Kościuszki 36:2,

425 g

Z g u b i o n o  i
' .... . .̂MT—J

Zaginał -pies osfnardyn. 
duży, kudiati. .łaciaty. Js 
roń Stanisław, Dąiirowa 
■Cór . Okrzei 27 ■*- jOPO zł 
nagropy- 413 g

W pąniedstalek .50. stycz­
nia na trasie autobuso­
w e ] - M urrki — -Ka+owl-. 
cę zgubiono bucik ozie- 
cimny. proszę o zw rot za 
wynagrodzeniem  "596 -fo- 
iyęh SzywCiiyk Rajm und 
K atow ice, ul: Dąhro wki
ff;e. 1 ' ■ -437 g

r RiÓ f  n a

Drewniaczki halowe róż­
nokolorowi-, kapelusze 
polecą Katowice. Pierac- 
kiego JA podwórze.

■ 402. 3

Wydaję obiady 4- O w ó cii 
dsn w cenie 66 "zł Rzeż- 
metwo .KOńśirie Katowi­
ce, obok Kali Targowej 
Mięsne] . j£4 e

Światowej sławy Jcsno- 
w id : -  psychografolog
zdumiewjają’gó. przepow: ą- 
da. Radeśtó] pytania da­
tę urodzenia z1 30: Odpo­
wiedzi 'Indywidualne, aną 
ttzy metodą' grupową. 
Tysiące, u pod'2ięke'-yąń. 
Adresować . Yapufo Ka­
tów .-_e ukrzynka poczto­
w a  376.-
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KATO W ICK IE  ZJEDNOCZENIE PRZEM YSŁU WĘGLOWEGO 
W KATO W ICACH  — WEŁNOWCU

o g ł a s z a

przeiaia uleogianlazony
na przewóz t.OOO.0n9 (jeden milion) izt. le jly  budowlanej, zwykłej,

* cegielni Erynów (kop. Wujek) na plac tudon y przy szosiz 
Korhło wickiej (Zaięska Hałda) na, odległość około 4 km.

Do oferenta należy ładowanie, przewóz i -ładowanie cegły z ułożeniem 
w  słupki na wskazanym przez kierownictwo budowy .miejscu. Ofertą można 
cbjąć również Częściową dostawę przeznaczonej m przewóz cegły.

Termin wykonania dostawy, do 15 maiea 1947 r,
Formularze ofertowe są do podjęcia v  Katowicku,, Ej-d. ,csi.nu P ik -  

mysłu Węglowego w Bcłnowcu, ul. Kościuszki nr, 13, pokój nr. 7 w  godzinach 
urzędowych. - , i

Termin składania ofert w zamkniętych kopertach do dnia -5 lutego 19*7 ‘ r. 
Otwarcie oferi nastąpi w  dniu następnym tj. 6 lutego '947 r. o godz. ll-te j.

Katowickie Zjednoczenie zastrzega sóbre prawo wolnego wyboru ofe­
renta jak również unieważnienia przetargu bez podania powodów , b «s pono-' 
szenia i  kichkolwiek kosztów z-tegb tytułu. 1 (PA P ) *68kr

tfwagp! Cwptsa!
Spółdzielnie S a m a r o  cMopęklej, 

R iiin ls zu  ■ H e n i o w e  i Inne
Okręgowi' Oddział Ralnlczy. Katowice, ul. Z a s i k a  10

W ZYW A  wsz-wtkie Spółdzielni', Rolniczo Handlowe. Samopo­
mocy Chłopskiej i inne., zajmuiące się handlem zbożny win 
1 mącznyiu, _du przesłania idd adresem Okręgowego Oddziału 
Rolniczego NATYCH M IAST, z nieprzekraczalnym terminem 
1 II .  1947 roku,

w a l e t ó w  i  w y s k a i i  i e i w © k n l a
«

A # i

upoważniającego do tegoż handlu na podstas ie rozporządze­
niu Minie “ T. Aprowizacji 1 Handlu z dnia U . 11. 1E46 roku, 

. L. dz. 68 p tP .
Zwraca się uwagę, aby .wnioski zawierały wszystkie dane. wymie­
nione w instrukcjacl posiadanych przez powiatowe Spółdzielnie Roi* 
nifczi—Handlowe i Oddziały *,.SPOŁEM” Do w n iosku  należy dołączyć 
dowód wpłaty 19 000 zł Aa rzecz Min. Apr. i Handlu wraz ze znacz­
kiem stemplowym na zł 50.
Po 1, II. 1947 r. Spółdzielnie, ktori nic dopełni? powyż.zych wymo­
gów,' zostaną, wyeliminowane z handlu zbożem.

• • 262 kr
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Z B Y T O  P A Ń 3T w O W t ; G O  Z I E D N O C 7 .E N IA  

P R Z E M Y S Ł U  C U  K I E *  N I C Z E G O
Z A B R Z E  « L  W o ln o ś ć -  233 -  Se!. 22-72

0LECJŁ PIB8 WSZ0- 
RZFDPJ JAIOSCJ MAKARONY

Państwowych tahryic Makaronu

w SAlOWIWF WELłlOWCU, uli-ia Stdinc Ul 5
oiaz tel 30<-..:ł7

w

iiiiiinir
ftOMICZYMKA*-
'V. SWIETOCHLOjraCH, a! Kole owa H 
iBiflfoi. 405*22 33 ki

ZAK ŁAD Y STARACH0WBKIS W STABACHpWlCA€H

pos7U U c od zarcz:
i  D O Ś W IA D C Z O N E G O  IN Ż Y N IE R A  lako szefa Biura Nornialt- 

sacji. ’ r
2. D O ŚW IAD C ZO N EG O  Y E C K N łK A  jako kierownika CeuLalnego

M agazynu Nargędzi.

do Fabryki -S a n ftiM ó w : /
3 S A M O D Z IE LN E G O  T E C H N IK A  do driahi -produkcji,

'4. S A M O D Z IE LN E G O  K O N S T R U K T O R A ,
5. M ŁO D SZE G O  K O N S T R U K T O R A
6. KREŚLARZA — KOPISTĘ,
7. 2-ch T E C H N IK Ó W  do biura abrykacji, obeznanych z obróbką

metali i montażem samochodów.
3. TE (JH hTKA, obsżnenego z obróbkę termiczną,
0 .TE C H N IK A , ob:znanego z konserwacja i wypożyczalnią- narzędzi. .̂ * 1

#  Biura inwestycji i ^ fe tfę w y :
10- 8 T i)T >  K A  do statycznych obliczeń ' konstrukcji żelbetowych 

i stalowych, ' . •
11 T E f H N IK A  BUD 3)4 LA N E G O  do sporządzania kosztorysów. 
l| i 2-ch T E C H N IK Ó W  B U D O W L A N Y C H  do prac konstrukcyjnych
13. 3-ch K O N S T R U K T O R Ó W  do instalacji fabrycznych centralnego

ogrzew am  a l  wodociągowych
14. T E C H N IK A  dr W ydziału  Ruc.hu

ftó itacli Gjileki iw cilatke 1 D/ierfciem:
15. TTTKPY A Ł IF IK  O H A S M  P IE L Ę G N IA R K I W m a ja f ie  ukończeni-

szkoły pielrgniarski.ei,. i ’ praktyka.1 .' *, * * -A-

. W arunki wynagrodzenia do om ówienia Zapewnione Drzydziały S I  
aprow izacyjm . i  stołówka.

Żgłoczeniu osobiste lul oi.aemne z życiorysem  i odpisami, św n - 
deeiw  pod adresem Zakładów, - -’ S27kr

W Y M I A N A
-użytych  lecz kompletnych

SAMtCSiMW
na ODNOWIONE uotł gwarancja 

Państwowych Zakładów SanioChudowycii. 

Informacji udziela i przyjmuję zam uwinia:

OTTML& | ;J
zbytu n h m m m m

W A R S Z A W A ,  U LICĄ  ŻELA ZN A  18

(wejście nrzez bramę wjazdowa ód strony 
wir.duktu). ' (PAP ) 247 kr

GkOdkk Ml $«Mo*Jaj«arski
© R Y  ■

*l. ?r«kor»ka. ilt-1-3 * /
T,m r-ł.ć/j /

p i .  i .  2 t 0 ,  Z l  

Ł  i e o , -  „

w  k a ż d e j  i l o ś c i .
J

¥m m ś$ «

W AŻNE DI.A SAM OR2A0ÓW  GMIN 
■iPJEDOW FAflSTW  ł ADWOKATÓW

Ukazała, .■sie' nakładem wvdawnictu- 
.PRZEŁOM " skład słowny*. Ksienarnii- 
Nauka V Wiedza w. KATOWICACH  
ul. Szaffanka y książką:

poLiKit ifiAWii pnynciNE
PRO F A  M Y C IE L S K I EGO

■CENA 600 ZŁOTYCH 
fest tp pierwsza tego rodzaju praca ukazu- 
taća sie.w  Polsce a zawieraiaćs cenmt irs- 
r.ariai dla kazd^ao tń-eresutacean sie usta- 
(vnii!iw='wi-ra: adrniuistracvinvm 'samorzado^. 
-1 vm i t p 239 sr
Do nab-fcia we wszrsthiclr ksicearniach

ZJEDNOCZENIE FABRYK  CEMENTU R. P. 
W Y D Z IA Ł  t ECHNYCZNY'■

IV SOSNOWCU, U LICA  3-go M AJA 32

M ASZYNISTÓ W  na bagry na ropę i uare, 
P A LA C ZY  KOTŁOW YCH, .
ŚLU SARZY M ONTAŻOW YCH i warsztatowych, 
SMAROW NIKÓW,
M ŁYN A R Z Y  do młynów węglowych i cemen­

towych, ^
ŁADOW ACZY
G Ó R N IK Ó W  S TR Z A Ł O W Y C H .

Warunki finansów? mieązksJBipwa itr. do omó­
wienia na miejscu w  ZFC (pokój nr. 28)

T
łfiShi

n m a i n

Ih iytiliirof
I lecjluulkow budowy
w  G E N T E f t U  w  !Eałow *nach

1 podległych oddziałach na 'terenie Gór­

nego i Dolnego śląska oraz

r u t ? ' i © w  a n y c h

d o  C e n tr a li
poszukuje Zurzad Odbimowy w  Kato­

wicach,

Rcflektanci.-zechcą przesłać swe podanie i. 
życiorys poczta pod adresem zWządu Od 
budowy K. P. w K  A  T O W 1 C A C II. -3-go 
M AJA 7 do dnia M lutego 1947 r.

(PAP ) 266 kr
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P rze m y *®  (]M kiitf® S fie !|0- w ,Y a lirzii

odda za g o t ó v ’ '-ci; do wjłącznej sprzedaż  ̂ detalicznej; 
na dogodnych warunkach wyroby przodujących 
fabryk cukierniczych j»k ,.HAZjSX“, „RANKA**. 
„ŚLĄZAK11. „DELTA**, „ODRA**, „FBTBORK" ! in.

'Heflektanci, posiadający repriszentacyjne lokale sklepowe, zechcą 
zgłosić się dó Centrali Zbytu F Ź. F. G. w ZABRZU; UL. WOLNOSC-1 
Nr 293 (tel. 22'-72)-,celem omówenia warunków-. 243 kr

iń-feiŁ.
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FOLSIC8 H RHOIO p o s 7 ,u k  u jo fAP 290 k

p o w a ż n y c h

l « p  s i m i i i h a  i m o i D
O r i e a t a c y j ri e oferty p-roszę s k ła d u <5

/ ; ' ‘ . -. . '

Dyrekcja TichniEztia / Wydalał Za&upów / Uniom
lc«feJU»l.!9S!MBNuMgn«

ulica T a r g o w a  Ni.  63, l l l  p.., j  N r .  3 6

Poszukiwanie

Zjrinąl Wrzecionek Zdzi-
siaw, jyn  Bolesława, ur. 
•9. 12. 1 934 r/:- wzrrst 
1 , m. 40, w iosy szatyn, 
oczv czarne duże, twarz 
rkragla, k tooy -cokolwitSK 
w fedria ł . o losie chłopu., 
proszony, jest zawiad-j- 
m ić najb liższy posteni-E 
uek M, C. Wrzecionek 
Bolesław , Dąbrowa G ór­
nicza, Polna 21.

Amerykańska rodzinę szu 
ka M arię Mazurowa, za­
mieszkałą - .1939 Lwów. 
Brata A lberta 1 4 , w zglę­
dnie je j córkę Waride zą. 
■nieszkalą' 1946  Wałbrzych 
Pocztowa, Wiadomość Fi- 
, lip Stein . B i-Isko Zam ­
kową 3 (P Ą P l ‘ IRP, nr

 .....  -----

Zam ordowana rrsez han- 
der-owtów w  1944 r.. 'H e­
lena Sym owicz, ■ pozosta­
w iła  dziecko . (Stanisław-’) 
.ur. 1940 r. .u _ je d n e j. pani 
w  N adw om oj. K to  by 
w ied zia ł o wym ienionym  
dziecku, proszę o w iado­
mość' pod .wskazany 
adres, gdyż chcę ponieść 
koszta utrzymania dziec­
ka lub przy jm ę do s:e- 
bie' K azim ierz 'StiijtioW.ee' 
ki, Ni-enica, ul W iejska 
6L_______ - _  119 2

Sym ow icz . W ładysław, 
pc-ńzukuje krewnych 1 
znajom ych z Pasiecznej, 
R a fa jłow y, Biticowa Nad­
wornej z K ołom yj-, Sta­
n isławowa i ,  Lw ow a  K a ­
zim ierz " Sosiiuwięcki 
N iem ce, W iejska 61.

   420̂  g

Repatriowany do R osji z 
Pasiecznej, pow. N aa- 
w orn i w-'  t u k u  1140, 8y- 
m ow icz W ładysław  wraz 
matką p ow róc ił- ze Sv- 
beri;. Proszę swoich 
brąoi ja*-a i Stefana 
W iadomości proszę k ier 
rować: K azim ierz Sosno­
w iecki, N iem ce, Wieis-ka 
61: ____ 42J g

Foszi-luię Mai-ii K ow a l­
skiej z B"dańskich. lir. 
1612 r. w  Łagiewnikach, 
kto by Wf’'d z ia l o je j 
no bycie proszę, o poin- 
form owanie pod adresem 
Kow alsk i Teodor, Ł ąg ie - 
wnik i Si., - ul. Sienklewd- 
cza 57. 320. s

U nieważnienia |

Unie—ażniH.i.o skradzioną 
lęgitynftację R.KU Sosno­
w iec Soczówka Andrżitj 
Piaski._______________ 266 . g

U n iew ażn iam ' zgubione 
karty wym ienne ' na lu­
ty : Musioł, E rneskrll.,
Marta, Anna, Goj, Józef. 
K ia-"3 Berek  Leonard  
M ana z Chorzowa Sw ierc 

aweł, Maria-. Zygmund. 
Eugeniusz, Ludom iła . z 

1 Orzesza. js8) g

Unieważniam  zgub ione
prawe jażdy na naćwi- 
śko: Pędras Jan .B o le­
sław. -pow Olkusz. .

________  372 g

U nieważniam  skradzi-un-? 
dokumenty ńa nazwisk'.-. 
N iesyto A lo jz j, ' Baep^ń 
Stary, Pszczyńska 18.

390 o

TJnieważn'am skradzioć? 
"okumenty' na nazwisko 
Cisowski Stanisław zą- 
mieszkały w  Opolu ul 
Reymonta IŁ

235 kr

Unieważniani skradzione 
św iadectw o, przem vs.łow c ■
kartę rozpoznawcza An- 
tonina Brzostek Kato 
wice. Wita Stwosza 5 o- 
raz dowód tożsań.oł—i <w 
nazw‘-sko' . MiadzinOto 
Fdw-ard 4an 9.

Unieważniam  zśrjoióne 
6 1. br dokumehty tym 
czasow-e zaświadczenie 
tożsamości 1 inne ós ni- 
-wi«kc Pa.kn«z Sylwej 
śter K.Mtotyicei Kocha- 
owskiego 7 395 a

Unieważniam  śk rid ? ’ o re  
dokum ntv, dek lersc ie  
wo.ernośći. zaś".-1? derenie 
re jestracyjne P K U  le g i­
tym acje dyrekcji kępclni 
Janów, ZEiśwtjrclrz-niz 
Państwowego Urz.ędu . gte 
p a tra e r jn egu ' ra  n?.z.wi- 
sko Ma-mok A lfred  Wę- 
sola. pow. Pszczyna.

39 tg

Unieważniani skradzione 
tyrncz,arowe za śy iid c re ,
nie tożsamości Nr 477r’ 
46 na nazw!sko Witczak 
Honorata, Katowice.

3974.ę

Unieważniam  zasjunio- 
na dek laracje  wierności 
na nazwisko W.ó.tfąła M'4 
gorzsts Katow ice.

396- 7

■ W y O Komi .-I *->) , P P R  Katowice Ren <->mltet R ed ak cy jn y  Redakcja Adjniiit.-r.racjf. K atow ice . M ickiewicza »  — tel J40 41/42 D zia ł ogł tek SCI— b6 — Konto PKO  
■Oddziel MieJsRJ ul 3 gc M ają  29. teł 338 30. —  A d i  Redukcji fCruków, W iślna 1 -  t t l  388 93 -  Redaktor p r z j ln iu je  od tod z icy  9---I I  ' j

U nieważni ar., sk radSio o ś , 
legitymację służbową Nr.' 
1, wystawioną przer M i­
nisterstwo Przemyski 
Centraję Skór Su rowyyh 
v>' Katowicach na nazwi­
sko-.. Pniakowa Małgorza­
ta- ! 408g'

I I I  4900 
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